
, t ena nu mem zł. ::I t.OLET ARlUSZE WSZYSTluca KRA]OW t4,CZC1E Sl~1 Zwycięski pochód 
Koreańskiei Armii Ludowei 

PEKIN (PAP. - Jak donoszą z 
Phendan, piątkowy komunikat kwa­
tery głównej koreańskiej Armii Lu­
dowej stwierdza, że ludowe siły zbroj 
ne z~jdują się w natarciu na 
wszystkich odcinkach frontu. 

Jedna z jednostek Armii Ludowej 
wyzwoliła miasto Riczun oraz dwie 

,inne miejscowości. Lotnictwo ludQ-

ORGAN WK i'ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 11~~~!~~1~t~~~~~r:!oeri~r!:g~~ 
kilkadziesiąt nieprzyjacielskich sa-

ROI( lU (VI) NIEDZIELA 9 LIPCA 1950 ROKU. Nr mochodów i wagonów kolejowych 
187 oraz szereg nieprzyjacielskich skła-

------------------------------.-------------------------------------

dów broni. Bombardowano równiei 
pozycje artylerii nleprzy;aciela. 

W dniu 6 lipca o godz. 15 wyzwo­
lone zostało miasto Phenthek. 

ZASŁUGI BOJOWE JEDNOSTEK 
KOREAŃSKIEJ ARMII LUDOWEJ 

. PEKIN (PAP). - Z Phenjan dono 
szą, że Kim Ir Sen. naczelny dowód 
ca koreańskiej Armii Ludowej, udzie 
!ił pochwały trzeciej i czwartej dy­
wizji oraz 105 brygadzie czołgów za 
wybitne zasługi w bitwie o Seul. 

(Dalsrzy ciąg na str, 2) 

• 
I YSA - WIECZY TĄ GRAN CĄ PO 

Podpisanie układu w Zgorzelcu kładzie kres nadzie.iom 
imperialistów na powaśnienie narodu polskiego i niemieckiego 

Przemówienie Premiera Cyrankiewicza Przemówienie Premiera Grotewohl'a 
lera naród niemiecki. Wiemy, że przeszliście trudną dro Drodzy Pr~yjaciele! Z ogromną ra I koncentracyjnych, obormcb karnych 

"Bitlerzy przychodzą i odcholłzą gę walki o wykarczowanie pozosta- dością i wd'.iiięcznośclą witaJą wszys- i na emigracji. 
- naród nfemieclm p~tanie" - łości hitlerowskiego faszyzmu, cy postępowi i miłujący pok6j ludzie Te koła ucrzciwych, prawdrzd,wych 
mówił w lataeh wojny Towarzysz że toczyliście zdecydowaną walkę w Niemczech, wszyscy demokraci demouatów i pmyjaciru pOkoju rllI'0 
Stalin. z szowinizmem i rewizjonizmem, poważny rozwój stosunków, jałti o: ~iały p~ed~ wszystk~ kontie~-

Reprezentujecie - goszcząc na na które są dziś synonimem prowoka- siągnięto pomiedzy Rzec~ospolitą IIl?SC .0dn?Wlerua. ~tosu~I{()'Y' polsko -: 
szej ziemi - najlepszą, najbardziej cji i zdrady interesów narodowych, Polską a Niemie"oką Republik De- I1!en::uecki~h. ~aTo~ 11lenue~kl .mus;, 
świadomą, przyszłościową część na- wiemy, że waiczyliście z antynie- k t ą wyclągnąc WillnO$!n !Ze swej Wlny IL' 
rodu niemieckiego. mieckim spiskiem w Bonn, że w tej mo ra yczną· !Zrorzumieć, że Polska musi mieć pew 

Dlatego witamy was serdecznie walce rosną siły niemieckiej kla:>y Pełni szczerej przyjażni do naro- DOŚĆ, iż po raa; trzeci nie zostanie 
na tj'iIll h!iswryCtlJl1ym spotkatriu. robotniczej i niemieckiej demokra- du polsklego śledrzą zwolennicy po_ zaa1;akowMla z terenu Ptrus Wschod 

Pozdrawiamy waszą walkę o no- cji. koju w Niemczech normalirzację sto- nich l Sląska i nie zostanlie ponow-
we, odrodzone, demokratyczne Niem I Życzymy wam dalszego wzrostu runków między nasllymi narodami, nde zburzona. Prawdrziwa pmyjaźń 
cyt demoh'Tatycznych sił, które odradza międrzy nasrlymi narodallIlli może być 
Niewątpliwie tylko takie Niemcy. ją naród niemiecki. Przyjaźń i pokój między Polsltą a WÓW<2as tylko osiągntięta, gdy na-

będą szczęśliwą ojczyzną ludu nie-I Pozbawiliście władzy nad ludem Niemcami byly glównym celem ród niemiecki we własnym kra,ju 
mieckiego. junkrów pruskich i dzięki temu lud wszystkich aktywnYCh antyfaszy- usunie na zawsze pmycrzyny bat"ba-
Niewątpliwie tylko takie Niemcy i staje się u was gospodarzem. stowskich bojowników demokratycz rzyńskiej polityki niemieckich fa-

Szanowny Panie Premierze, cieszyć się będą zaufaniem, sympa I Polska buduje się wysiłkiem naj- nych, którzy pod jarzmem fa- szystów w stosunku do narodu pol-
Panowie Ministrowie, tią i współpracą narodów miłują- szerszych mas na nowych, niewzru Szy:rnlU z bohaterstwem i godnością skiego, pozbaWli wład~ junkier- mi są układy za.wa..rte w Jałcie i 
Obywatele i Towarzysze niemiec- cych pokój i walczących o pokój. szonych zasadach ludowładztwa. ponosili ofiary w walce pJ:2eciwko stwo, militaryrz.m i imperia1:i!l'JIll - tę Poczda.młe, w któryoh została ure-

cy i polscy. Epokowe zwycięstwa narodów WokońcC1:en1e na str. 2) Hitlerowi, w więzieniach, obozach trójkę szatańską i ~ódło nieszczęść gulowaua sprawa p-amcy między 
Przed cb,wiłą podpisaliśmy wspól Związku Radzieckiego otworzyły no -----------------___ ~____ Europy i Niemiec. Niemcami a Polską. 

nie z premierem NiemieckieJ- Repu- wą erę w dziejach ludzkości i stwo- WADSZAWA (PAP) N kt' db ł Alltyfas!LYsWwsko _ demokratyoz- Ten, Jdó- próbuJ'e obalić posła-
ły fu d e t dla. k t łto ... • a wiecu, ory o y się W ~J bliki Demokratycznej - towarzy- rzy n am n y u sz a wa- ne siły Niemiookliej Republiki De- nowaenia tych układów, ten podżega 

8zem Grotewohlem i panem mini- nia nowych stosunków między naro Zgorzelcu w dniu 6 b.m. z )kaz ji podpisania układu międ'zy mok-ratye.me;f, l'8Pl"erLeDtowao.e Pl'ZelZ do w@-y. Krto ~ ną, mecz tych 
strem Dertłngerem niezwykle donio dami na zasadach równości, wsp6ł- Rzeczypospolitą Po15ką a Niemiecką Republiką Demokra- jej rząd, klieromme duchem pokoju, ulkład6IW. Pl'MU\Je dIla. spraiWy pokoju 
sły układ. pracy, wzajemnej pomocy, prZYJaź- tyczną, d() Wielotysięczny ch rzesz ludności polskiej i nie- p~tępudąc do wyłyazania. granicy ł ~Ja.źn4 między narodami. 

W ten sposób wspólna deklaracja ni i braterstwa. Stało się to możIł- miecldej przemaWiali: pre mier Józef Cyranki~wicz i pre- na Odrze i Nysie. reaJfzuJą tym sa- Dlatego umowa dotyc?;ąca granI. 
obu rządów, ogłoszona przed mie- we dzięki miażdżącym. klęsk()m za- mier Otto GrotewohJ. mym zasadę międzynarodowej wier- cy na Omze i Nysie jest poważQym 
. d wi-..+ d l ·1 N' danym imperializmowi. p,.. G t hl r.! k nośai wobec układów, be!Z czego, J'ak ciosem ........,-I~rzonym We -"stkl'ch slącem po czas "J.Y e egacJ Ie Temu ZlBtwd2i-,...<> SW" wolność j I rzemow[enla premIera ro ewo a i premiera ~yran ie .. "'LUłI<> "-J 

mieckiej Republiki Demokratycznej "<- .. • b ł t k ' f t .. nas u~y przeszłość, społeczeństwo podżegaczy wojennych, albowiem 
w Warszawie _ została w dniu dzi drogę do rozkwitu naród polski. w ... cza Y y przez ucz.es ni ow mani es aCJI przerywane lud~kie nie mo7.e is1mIieć. Na'I'ód, któ granica 18. jest granicą pok&ju! 
siejszym wykonana. Z tym wdąie nadzieję zjedno- hucznymi oklaskami i entuzjastycznymi okrzykami ludno- ry dopuścił do tego, że jego władcy Chcemy pokoju i pragniemy wa-

Ustalona i istniejąca granica mię czenia i dalszego rozwoju nar6d nic ści polskiej i niemieckiej, na cześć J)rzyjaźnd narodów dwukrotnie w ciągu lat dwud.ziiestu szej Pl"ZYJaźni. Plr!zyjaźń ta powinna 
dzy obu państwami - nienarusz~l miecki. polskie/;o i niemieckiego, na cześć Związku Rad~deckiego - pięciu podeptali prawa lud~ego ip1'rl;y<2Y.nJić się do podniesienia ste-
na j sprawiedliwa lTanJca pokoju W 'ym czasie, kiedy ob6z pokoju ostoi pokoju i jego J)rzywód -:.y Generalissimusa Stalina oraz współżycia - z.I'Orlumiał wreBwe, iż py życiowej mas pracujących w n&.-
na Odrze i Nysie ŁużYckiej, będzie i postępu pod przewodem Związku przedwko brutalnef i bezJ)r zykładnej agresji imperialistów tylko prz.ez bezwzględne i uczeiwe szyoł1 kra,1ach i rzacleśnJić jes2:oze 
na mocy tego ukladu wytyczona. ~dzieckieg", wytęta wszyltkJe ,swe amerykańskich na Koreę. umanie układów mIędzyna'1'Od1)wyeh I b'aiI"d!lJierj na dTod-ze ścisłej wsp6łpra-

Będzie to granica współpracy i siły, aby zaleczyć !an! wojenne i może powrócić do roWJiny narodów. 
przyjaźni między narodem polskim -maksymalnie roZWInąc przemysł. - Tymi układam! międzyna.rodowY- ('Dals~y ciąg na str. 2-giej) 
I niemieckim. rolnictwo I kulturę swoich naro-

flO~~:~?:adr~~:r!~:1~1~~~z':~~:::.:' ~P=li:;I:u~~,;~~t!!e~a;~ W'ł o' k n 81 a r z e 18 o dl Z la e Z· D W C Y c a ł e g o· s' W I-a t a ków i przyjaźni między naszymi. na nowarua nad swiatem: szykują się-
!'odami jest na. oścież otwarta. gorączkowo do noweJ rzezi. chcą 

Wierzymy głęboko, że będziemy PC~ n~ Y' otchłań wojny. 
wspólnie maszerować tą drogą dla Totez wybor Jest prosty. 
pomyślnej przyszłości obu naszych Z jednej strony brudna, geszef- W Z m o g · ł k · I · · 
na~~~~~;ikami tej historyczne.1 dzi :i:rs~,~~o~~tt:~~~,a k=;yC::::: ą W Y S I I W wa c e o s w o J e P r a wal o P o kój 
siejszej uroczystości są tysiączne giełdziarzy imperialistycznych do - D' d " b d K f ., K' Ad M d 
nesze delegatów polskiej klasy ro ... ;Jak im się wydaje. swojego - nle- rugI zlen o ra on erencJI om·ltetu . ministrocYJ'nego ię zynarodowego Zrzeszen'la 
botnicz.ej :L po[Sklch chłopów. mieckiegó mięsa armatniego. -

Reprezentujecie - mówi do przed: Z drugiej strony braterstwo la- W drugim dniu obrad Rozszerzonego Komitetu Administracyj- I wzmocnienia i rozszerzenia dalszej I nym na posiedzeniu Komitetu Admini 
stawicleli polskich mas pracujących dów, wspólnie budujących swoją nego Mię~zynarodowego Zrzeszenia Związków Zawodowych działalności Komitetu. Wiele uwagi stracyjnego w imieniu członków 
premier Cyrankiewicz - na tej uro przyszło§ć. Przemysłu Włóldenniczego i Odzieżowego, które toczą się od czwartku mó~c~ po~więci,ł. spr~wie ud?;iah~ Zwi,ązlm . Zawodowego Przemysłu 
czystości, która zapoczątkuje wbija Z jedne;f strony Jrleuchronna prze 'IV Łodzi, dyskutowano nad sprawozdaniem - złożonym przez general- włC?kmarzy ,l odz~eZ()wc0"Y we wzma- Włokiennlczego i Odzieżowego w 
nie słupów granicznych na Odrze i paść, w Jaką chcą zepchnl\~ ujarz- , nego sekretarza Zrzeszenia tow. Aleksandra Burskiego - oraz nad ~a~ącrm S1ę meu.st~nn1e n~ całym ZS~R, Pozwólcie rui wyrazić wdzięcz 
Nysie, całą :polSką iklasę robowozą. -młone i wasalizowane narody impe- referatem - przewodniczącej Zrzeszenia, nieobecnej na konferencji, sWlecIe ruchu obroncow pokOJU. nosc CRZZ w Polsce oraz Zarzadom 

Reprezentujecie pracujących chlo rIalistyczni ebrodniarze wojenni tow. Teresy Noce - o udziale związków ztlwodowyeh w ruchu obro- Przedstawicielka radzieckich włók- Głównym Zw_ Zaw. Prac. Przcm. 
pów. przygotown~y takie zagładę Nie- ny pokoju. Obradom przewodniczył tow. Edouard Aubert. niarzy i odzieżowców WIERA DO- Włók;enniczego i Odzieżowego za go 

Reprezentujecie piękny dorobek miec. G~D.AJEW A: zaczęła swoje przemó- ścinne i przyjazne przyjęcie, jakie zgo 
odbudowy ojczyzny, zniszczonej Symbolem l przestrogą niech tu- pierwszy przemawiał tow. BOLE- zadania konferen<>ji Ko.mitetu Admi- Wleme od słow: .. . towane zostało w Waszym kraju 
przez hitlerowski najazd, wyzwolo- taj będzie mańa wszystkIni Niejn- SŁAW GEBERT, generalny se- nistracyjnego Zrzeszeńia, wskazujlłc ,,- Drodzy PrzYJaclele, pozwólCie przybyłym delegatom i gościom". 
nej spod okupacJI walką t krwią com .prawa pl'Z1,ołowań 40 znJsz- ;kreta.rz światowej Federacji Związ- na konieczność opracowania nowych mi złożyć gorące. braterskie pozdro- . 
źołnierza radzieckiego, ofial'nl\ wal- czenta skal Lorelel t zatopienia du- kó.w ZawodowYch. O;mówił on cele i metod i ~oąków. zmi~zają!!Ych do wienia wszystkim towa'l'zyszom obec- To~. Dogad-a'Jewa podkreśla na-
ką polSkiego narodu. iźeI C7.ęścl Niemiec. ------..;..--------...:....------:~.;;..;.......:..;;;:;.;:::;.:..;:;;;.::.;:;;;:..=-.:.:.~=:.::--.:.:..:::.:.::=:....::..:.:.=::::.:::::=-=::. s-tępme specyf1kę obecnej sytuacji 

łe:~:u~e p~a:=::: CI:k~U~!~g:tr:~:~!~:v=:e= Rząd Polski- p otą' pI-a amelrykan' ską blokad ą Koreal ~j~j:c~~~dO~~~tór: "'lll~~:l~o~~i budowie nowej, szczęśliwej, socjali ności i rozkwitu narodu, droga , t • . ' Zrzeszema w kierunku wykorzystania 
stycznej Polski. ,wspólnych walk o pok6j i · postęp. wszystkich środków i fonn walki kla 

Reprezentujecie wytężoną walkę Z jednej strony droga nieszczęś- N t M' ł ł S Z h d b sowej dla wzmocnienia jedności rzesz 
narodu polskiego o utrwalenie poko '.cia, na którą już raz wepchuął Niem o· a inis ers wa praw agranicznyc o am asady USA pracujących ' przemysłu włókiennicze· 
jU. cy Bitler. I go i odzieżowego. Następnie mówczy-
Zanieście stąd, ze Zgorzelca _ 7i Z drugiej nowa droga. _ utrwa- WARSZAWA (pAP). - Dnia 7 ,glądem 6 członków Narodów Zjed-\Ską, zmierzając w ten sposób do u- ni zwraca uwagę na konieczność jesz-

nad polsko-niemieckiej granicy _ ;lenia pokoju i par'aliżowania knowań bm. Ministerstwo Spraw Zagranicz- noczonych, Nadawanie im. cha.rak- -niemożliwienia dostaw i godząc tym ,cze większego uaktywnienia się wszy 
waszym towarzyszom pracy, wa- imperialistycznych naśladowców BI- nych przesłało ambasadzie Stanów teru obowiązująęych ckc.y.zji Rady samym w ludność cyw:illną, jej C1:dro- stkich narodów w walce o sprawę po-

Zjednoczonych w Warszawie notę Bezpi~eństwa. ONZ stanowi złama- wie i żyeie. 1 . szym matkom i żonom, synom i cór tlera i adenauerowskich i socjalde- tr ' . K COJU. 
kom wieść, że byliście świadkami i mokratycznych, WySługujących się esci następującej: m~ .arty _i nieudolną.~~ó~ę. uspn- Rzecz jasna, że Rząd Polski takiej - "W całym Zwią.zku Radzieckim 

t 'k i '-t t' d . • j 6 . . ki Notą Nr 3 z dnia 5 lipca rb. am- wledhwieD1a wobec OPInll sWlata sa-.. . . 
IIczes nI am al\. u, kory za aJe po Im zdra c w narodu memlec ego z basada Stano'w ZJ'ednoczonych za- m~wolneJ.· i agresywnej poI,i.tyki Sta :.akcJl, sprzeczn~J z za. sa.daml prawa - mówi delegatka radziecka - z 
tężny cios imperialistom, który kła Bonn, znów cynicznie oszukujących . K t N d' Z d ch 
dzie kres nadziejom imperialist6w naród niemiecki. wiadomiła Ministerstwo Spraw Za- now . ZJednoczonych, skierowanej I ar y aro ow Je noczony 0- ogromnym entuzjazmem przechodzi 
na powaśnienie narodu polskiego i Jakimż cynizmem 1 równocześnie granicznych, że prezydent Stanów p~eOlwko Ludowo -, D~ok,ra.tyez- raz z dąieniem do pokojowej wspól omawianie uchwał Pierw:lzej Sesji 
niemieckiego, który umacnia pokój, naiwnością jest jednak sądzić, że ZjednoczonYCh zarządził morską blo ne,) Republice Korea.us1cieJ. praoy międzynar.odowej, do wiadomo Rady Najwyższej ZSRR w spl'awi2 
a tym samym zapewnia pomyślną lud niemiecki w zachodnich stre- kadę wy~r~eża. Kor.ei z natychmia- Decyzja o blokadzie wybrzeża Ko ści przyjąć nie może. Akcja ta bo- obrony pokoju. W baju radzieckim 
przyszłoś6 obu naszych narodów, :faoh me dQjmy ~hu, jakli na stowym JeJ dZIałamem. rei potwierdza w pełni ocenę rządu . . .• . 

J ,- to •. ~_H. t c... Z· d polskiego. Dec-~a ta s~-nowi wy- WIem, w przeCIWlenstWle do tego, od 30 czerwca toczy się szeroka kam Demokratycznych Niemiec i Socjali niego szykują namiętni amatorzy a·... vv.y~ ....... a rz; no y, ",.aIIlY Je - oT_.... . . 
stycznej Polski i stanowi podwaliny mięsjl armatniego, handlarze śmier- noczone znowu usiłutą wykorzystać ra;źne przyznanie się r:ządu Stanów 'o czym ~OWl nota ambasady, n1e pania zbierania podpisów pod Apelem 
wiecznej przyjaźni między naszymi Idą, !P-O.szuIk!iIwa~e cudzej piechoty. ·autorytet ONZ dla swej imperiali- ~Jednoczonych do akoJi agres~ej będzie służyła przywróceniu pokoju, Pokoju. Naród radziecki podpisując 
narodami. Dlatego to rosnący niemiecki stycznej polityki. I jest ."?wyD1 a~tem napastniczym (lecz zwiększy ofiary, jakie ponosić jednomyślnie Apel Sztokholmski wno 

U tn 'k mi t j h- t znej d' f t d d"g b'e t k Już w oświadczeniu z dnia 29 czer w wOJnIe Stanow Zjednoczonych . 'd ,. . . czes l a e 1S oryc Zl ron naro owy ZWl a na so l a b R d P l ki' . kreś"t:' nrzeciw narodow.i kOJ;eańskiemu . .mUSI naro koreanski w swoJeJ wal si nowy, ogromny wkład do sprawy 
siejszej uroczystości są tysiączne OdpOwiedzialny ciężar walki o przy wca r, za o s Jasno o 11 ~ , l ' . 
rzesze. delegatów niemieckiej klasy szłość całych Niemiec. swoje stan.o~sk.o wooec t.ZW. u- Przez .ogłoszeni~ blokady ;"Ybr~eża ce o wo nosc. zachowania pokoju i współpracy ze 
robotniczej, niemieckiej młodzieży. Jest to walka o Niemcy demokra- chwał RadY Bezpieczeiistwa w spra morskiego KoreI rząd ~tanow ZJed- Rząd Polski, podObnie jak inne de wszystkimi naJ:'odami. 

Do was zwracam się w tej chwHi.~Yczne, jest to walka o pokÓj. W tej wie korea-ńskiej, kt\Sre nie są ni- noczonych przyzna! Slę -:- wbrew mokra~.cme rządy, akcję tę uważa Załogi zakładów przemysłu wió-
Jesteście gośćmi narodu polskie- walce jesteśmy z wami. czym innym, jak nie wiążacym po .,doty.chczasowym tWlerdzemom, jako kl'ennl'czego l' odzl'e"o"'ego w Z\" ia<.zkll 

L. d" . i"'" - . - 'by działał w m1Jeresie narodu kore- za niesprowokowa.ny atak i bezpraw u " , go, który przeżył okruune czasy, g y." Jesteśmy przekonani że zacleś- , ~ Radzieckim, przejawiają wielką ak-
hitleryzm wbrew interesom narodu nienie stosunków gospodarczych mię M' .. . .. ty' anskiego, a nawet pokoju - do te- ·ną interwencję I jak najostrzej ją 
niemieckiego ruszył gnany imperia dzy naszymi narodami przysporzy lanow~nte mInistra oswla ,go, że narzucił stan wojny między potępia. (DaIsrzy ciąg na str. 2) 

listyczną chciwością na cudze zie- nam obop6lnych korzyści i pomoże wiceministra spraw zagranicznych Stana~i Zjednoczonymi a narod~m ----------------------------
. .. . . g t . m w podn • to y zy-ciowej . . koreanskim, walczącym o swą me-

mle, SIeJąC zruszczeme, o uJąc so- na oszenlU s p WARSZAWA (PAP) _ Minister podległość, wolnoś6 i zJ·ednocf'mie. 
bie - jak każdy imperializm - nie najszerszych mas. ł Skr 
uchronną zagładę i tysiące nie- Jesteśmy przekonani, że zbliżenie oświa~ dr .Stanis aw . zesze~ski Dla tej swojej zaczepnej akcji 
szczęść narodowi niemieckiemu. kulturalne między naszymi naroda- ust~plł z. zaJmowanego stanoWl~k~. rząd Stanów Zjednoczonych chciał-
Płomienne umiłowanie wolności mi, wzajemne zamajamianie się z ~a wllIosek Prezesa ~ady Mini- by obecnie uzyskać sankcje miłują-

swojej ziemi, twarda wola walki na dorobkiem kulturalnym naszych na- stro\~ Prezydent RP .nuano\~ał ~r cych pokój narodów i rządów, noty-
rodów radzieckich, genialna strate- rodów, oCzyszczonych ze złych tra- S~amsława Skrzesz6\~sklego wlrenu- fikując zaś fakt blokady, pragnie 
gia wodza światowego postępu - dycji nacjonalizmu i szowinizmu. a' Olstrem sI?raw zagrarucznych. .. jej uznania. 
sprawiły, że najeźdźca faszystow.ski nawiązujących do najpiękniejszych ~a WnIosek Prezesa. Rady Mi~l: Nie ulega wątpliwości, że blokad!l 
Odrzucony został z ziemi radziec- tradycji postępowych - przyczyni ' sIL'ow Prezydent RP nuanował num ta ma rÓWillieź na celu opanowanie 
kiej, że oswobodzona została polska si~ do wza.iemnel!!o uozumienia l strem oświaty Witolda Jarosińskie- całego obszaru .morskiego dokoła pół 
ziemia, że uwolDiony został od Hit- I przyjaźnI. , go, I wyspu Korei przez flote ame~k;ań-

Zgon IJIjr. Eusipio Alvarez Suarez 
WARSZAWA (PA!P). - Dn:i>a 5 

bm, ilJ!llar1 w WarSllawie na gruźlicę 
płuc wybi1lny bojow.ndk o wolność 
narodu hepańskiego, mjr. El.lsipio 
AlvaJl'ee SU!l4'ez. 

Mjr. AlvaJre!Z SUai'e!Z był wier­
nym ce.łonkiem Koi1nUIl!ilSltyil:t:1ej Pat' 

tii Hiszpanii, oddanym i d!2Jielnym 
bojownikiem o naTodowe i społecz­
ne. wyzwolenie ludu hisrzpańskiego. 
Jego osta.inie słowa były pełne nie­
rzachwJa'lle,.l wiary w ostateczne zwy 
cięstwo obo!ZU wolności i pokoju, 
1~tóremu prrzewod7.i nierzwyciężony 
Zwiazek Ra<irtiecki i Wielki StalliL 
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Odra i ysa -wieczystą granicą pokoju 
Przemówienie Premiera Cyrankiewicza 

Ręce precz od Korei! 

Zwyci~ski pochód 
Koreańskiei Armii Ludowej 

(Da.lse~ ciąg ze str. l-ej) 
I my przepędziliśmy naszycb ob· 

szarników - klasa robotnicza we­
spół • pracująoymi chłopami pl"7epę 
dzila przedwojennych, faszystuw­
sklch władc6w. 

Dzięki temu nasze narody bedą 
Inogły coraz ściślej ze sobą. współ· 
pracować, budując własnymi ręka· 
mi swoją przyszłość i tworząc mor 
ne ogniwa światowego frontu poko 
.iu. 

Nar6d nasz 18 milionami podpisów 
pod Apelem Sztokholmskim wyka­
zał swo.1ą Jedność w walee o pollóJ 
- pod przewodem kłasy rob.,t­
niczej, wykazał swoją wysoką mię· 
(1zynuodową solidarność I siłami po 
kO.iu I postępu na całym świecił'. 
wykazał swoją miłość do ostoi po· 
koju i postępu - Związku Radziec· 
kiego. 
Wykazał swoją miłość do wodza 

pokOju na całym świecie - do To· 
warzysza Stalina. 

Naród nasz codziennym wzmozo· 
nym wysiłkiem budoWnictwa doku­
mentuje swoją walkę o pokój. Wspa 
niałym przejawem naszej wspólnej 

·!Dokończenie ze str. 1) I transporlów, przeznacwnych dla kra walk! o pokó,i i oparcia wspólpra<,v 
OCHOTNICY NAPŁYWAJĄ Da jów "Paktu AtlantYCkiego". "Wall między narodami na nowych zasą-

KOREASSKIEJ ARMII LUDOWEJ Str,e~t JOUl'na~" potwierdza te wiado elach _ jest dzisiejsza hisklryc:Gna 
PEKIN (PAP) - Z Phenjan rłnno moscl pOWOłUJąc się ha koła urzę- uroczystość. 

szą, że z dniem każdym wzrasta lic~ dowe. Według "Wall Street Journal" . , . , 
ba młOllych patriotów, którzy zgh- w kołach tych ośWiadczono, że poda ~ownoczesme w Innym 'pu.nkc~e 
szają się dobrowolnie do woJska, by ne przez prasę informaCje w sprawie ŚWiata - w .Korei - l~pcrIahsty.z 
walczyć na froncie przeciWko wro- '1kicrov,aoia do!'tqw blonj na Dplf'KJ Ina ~rowokaoJa amerykanska dema­
gom ojczyzny o uzyskanie całkowi· Wschód zamiast do Europy _ odpo- ~kuJe bez r~szty rozwydrzon!cl~ pod 
tej niepodległości i jedności Korei. wiadaja prawdzie zegaczy wOJennych. Przerazem roz 
Tysiące zgłoszeń napłynęły m, in. do - ' • wojem potę7.nych sił pokoju, które 

coraz mocniej paraliŻUją przygoto­
wania wojenne, w Śmiertelnym s!;ra 
chu przed narastającymi siłami wal 
ki wyzwoleńczej w koloniach -
przechodzą Imperialiści od pny· 
gotowań agresji do bezczelnvl'h 
aktów ngresji przeciw Korei, prze­
ciw Chinom Ludowym. Niewątpli­
wie ten najnowszy akt agresji ame­
rykańskiej przyczyni się do tego, ~t'! 
jeszcze moenie.j zewrą się szereKi o­
brońców pokoju, - że jeszcze l'I'(.yb­
ciej rosnąć będzie siła obozu poko­
ju, że narastać będzie walka naro­
d6w o pokój. 
Niewątpliwie tej sprawie słuiy 

podpisany dziś przez nas układ. Jest 
on bardzo ł)OWażnym wkładem na­
rodó v pOlskiego i niemieckiego w 
dzieło walki o pokó.i i bezpieczeń­
stwo świata. Wzmocni nasze naro­
dy, wzmocni siły pokoju, poteg1l:jc 
naszą energię budownictwa i WSJlół 
pracy! 

Niech żyje wieczna przyjaźń na· 
rodu polskiego i niemieokiego! 

Es lebe clie ewige Freundscbatt 
der deutschen und pOlnischen Voel· 
ker! 

Niech żYJą prezydenci naszych 'la 
rodów: Bolesław Bierut I Wilhelm 
Picck! 

Niech żyje demokratyczna mło­

dzież niemiecka! 
Niech żYje nadzieja ludzkości. o­

stoja pokoju - Związek RadzieckI! 
Niech żyje wódz pokoju, przyja· 

ciel naszych narodów, pogromca fil­
szyzmu, wódz postępu - Towan~'s~ 
Stalin. 

rządu od młodzieży robotniczej ł 
chłopskiej oraz studentów północnej 
części republiki. Również młod7.ież 
z terenów ostatnio wyzwolonych 
zgłasza gotowość walki w szere<lach 
Armii Ludowej i organizuje pospo­

Naród chiński jest zdecydowany 

dokonać całkowitego wyz\'Iolenia Formozy 
lite ruszenie. PEKIN (PAP) - Jak donosi .'-gen Bezpieczeństwa w dniu 27 czerw\!cll walona pod. nieobecność ~wóch, sta­

cja Nowych Chin, minister spraw za wskutek podjudzenia i machinacji ni) łych ezłonkow Rady Bezpleczenstwa 
BROR AMERYKASSKA NA DA- granicznych Chińskiej Republiki Lu- du Stanów Zjednoczonych, a wzywa- - Chińskiej. Republiki, Ludow~j I 
LEKI WSCHÓD. - ZA~UAST DLA cłowej - Czou En-lai _ przesIał w jąca członków ONZ do udzielenia \Vła ZSRR - i Jest w sposob oczyWIsty, 
KRAJÓW .. PAKTU ATLANTl'C- dniu 6 lipca następujące ważne dzom południowo • koreańskim po- pozbawiona mocy prawnej. 

KIEGO" •. d oswla czenie selnetarzowi generalne- mocy, stanowi poparcie zbrojnej agra Formoza jest nieodłączną częścią 
WASZYNGTON (PAP). - W pra- mu O~Z Try.gve Lie z prośbą o za- sji Stanów Zjednoczonych oraz inge- terytorium Chin. Jest to nie tylko 

sie amerykańskiej ukazały się wia- komumkowame go wszystkim czlon- rencję w wewnetrzne sprawy Korei i fakt hi,;toryczny, uznany przez cały 
domości, że na Daleki Wschód skie- kom Rady Bezpieczeństwa: pogwałcenie po]wju światowego. świat, lecz zostało t.o również po-
rowana będzie broń pochodzaca 21 - Rezolucja uchwalona przez Radę I Rezolucja ta została poza tym uch. twierdzol!le przez deklarację, ogłoszo 

roą w Kairze i przez układy pocżdam 
akie oraz wypływa z faktycznej ~ytua 
cji, wynikłej z kapitulacji Japonii. .lak PoIska dluąo I szeroka 

K lasa robotnicza czci -Swięto Odrodzenia 
masowym podjęciem zobowiązań produkcyjnych 

MNOŻY SIĘ LICZBA WNIOSKOW 
RAC JON ALIZATORSKICH 

W Bydgos7.czy odbyła się konfe­
rencja klubów rę.cjonalizlłcji 1 tech­
niki przemysłu metalowego ł elEk­
trotechnicznego, na której racjon>:lli­
zatorzy pOdjęli szereg zobowiązań 
ola uczczenia Święta Odrodzenia. 

Racjonalizaklrzy Zakładów Wy­
twórczych Sprzętu Teleteclmlcznell'o 
'f-8 po tanowł1i opracować do kon-

ca września 10 wniosków, które 
przynlos~ ok. 709 t.ys. zl oszczędno­
śol. 

Klub n.ejonalizatorów fa.bryld sy­
gnał6w kOlejowych opracuje do koń 
Cli. września 30 nowych wnioskó\\. 
Itacjonaliutorzy ZjednoC7.unych Zi\­
kładów :Rowerowych w Bydgoszczy 
uczCZ'l rocznicę PK\VN opracowa­
niem do końca br. 20 wniosków. 

Przcz zachowanie milczenia wobec 
tego faktu jawnej agresji ze strony 
rządu Stanów Zjednoczonych, Rada 
Bezpiec7.eństwa i sekretarz generalny 
ONZ zignorowali swój obowiązek. 

Wobec powyższego 'w imieniu Cen­
tralne!{o Rządu Ludowego Chińskiej 
Repuhliki Ludowej oświadczam, co na 
st\,puje: 

Nie bacząc na jakiekolwielt 
bądź potlunięeia woj kowe ze 
strony Stanów Z'ednocz{}nych, 
zmierzajl!cyc~ do przeciwstawie· 
nia ię wyzwoleniu Formozy. na 
ród chiński jest Rtanowczo i nie­
odwołalnie zdecydowany bez· 
względnie tego wyzwolenia doko. 
nać. 

Przemówienie Premiera Grotenhla 
O)okońcrzenie Cle str. 1) miec stac będ:.de pod znakiem po"'" 

cy gospodarczej i kulturalnej więey ju, ponieważ młomeż nasza pragnie 
między nasrz.ymi narodami. pokoju. Wolna mł<X1zież niemiecka 

My, miłujący pokój antyfaszyścd nie śpiewa już są.owinistycznych 
niemieccy uważamy, że nie nal~ży pieśni hitlerowskiego :imperializmu 
dzi<i spoglądać wstecz, lecz napreód. o "naja:zdacl. na ziemie wschodnie" 
Nadsrz.edł czas, kiedy naTody świata leC2 u boku demokratYClZJ1ej mł()ool 
kapit.ali~tycznego muszą erozumieć, drz.ieży wSZystkich krajów świata 
Że państwa demokratyczne, ldóre śpiewa: "Nie zna granłc f kordo­
powstały z woli D)3S pracujących, n6w pieśni zew". Zr~unrlemia 1 W()ool 
nie zwalczają się, lecz pomagaj~ li pokoju rn10dzieży wszystkich na. .. 
sobie wzajemnie, prowadzą awe na- rodów nie edołają stłumić ka:pi,tall~ 
rody do pokotu, szczęścia i dobro" styczne nządy. 
bytu. Tak postępują oba nasze na- Rząd Niemieckiej ltepubUkJ Dec 
rody. Kierują one swój w~~ok na- mokratycznej walczy o przyszloś( 
przód ku wielkdm, stojącym przed swej młodzieży, opierając I'Iwoją po .. 
nimi zadaniom, jak: budowa płano- litykę zagraniczną na uznaniu 
wej gospodarld pokojowej, poprawa uchwał poczdamskich, kt6re ,waralI 
bytu ludności pracującej, pokój w tują n&rodowi niemłeokłemu prawD 
Europie i na świecie. do jedności narodowej i do sprawie 

"Zg(){la buduje - niezgoda rujnu- dIiwego traktatu pokojowel'O. Nie­
le". w myśl tej z.a.gady rząd Nie- miecka Republika Demokratyczna 
mieckiej Republiki Demokratycznej pozt> tanie wierna dotycbczasoweJ 
czuje się ściśle rlwiązany rt rządem I)oIitYCe pokOjowej I zrobi wszystko. 
Rzecl7.ypospolitej Polskiej. Z brater- by SwoJe stosunki z innymi naroda.­
ską życzliwością spogląda niemiec- mf oprzeć na zasadach pokojowych. 
ka klasa robotniCIla na zwycięskIe Stworozenie jednolitych i pokój 
wysHki polskiej klasy robotniczej miłujących Niemiec DeIńok'I'atyc<L­
przy budowie socjalirz.mu w Pol~ce. nych stwarz<.. przesłanki, które wiel 
Rząd Niemieckiej Republiki De- Id wódz Związku Rad7Jieckiego ..... 

mo};ratycz.nej postav,rił sobie cel - J6zef Stalin w swej depeszy skier()ool 
doszczętnie wykorzenić przeklety wanet do pr,'zydenta WUhelma Piec­
nacjonalizm niemiecki, przebudować ka i do mnie w chwili powstania 
IJodstawy gospodarcze i społeczne Niemieckiej RepublikI 'Demokratycs 
NIemiec w duchu pokoju i demo- nej. tnk określa: 
kracji oraz uczynić wszystko, by 0- "Utworzenie pokóJ miłującej 
siągnąć duchowe odrodz~nie narodu Niemieckiej Repu b IIok i Demokra-
niemit'rki~go. Te pełne os·iągnięc po tycznej jest zwrotnym punktem 
czynania znalarz.ly oddźwi~k wśród w dziejacl Europy. N~e ulep 
wszystkich postępowych i miłują- wątpliwoścI, że istnienie demt>-
cych pokój ludzi i spl'awiły, źe naTody kratYCltnych i pokój miłują.cyob 
wyciągnęły do nas przyja,zną dłoń. Niemiec obok istnienia miłujące. 
Do narodów, które w walce naszeJ o go po~ój Zwią.zku Radzieckiego 
demokr cię i postęp dooaly nam wyklucza możliwość nowych wo-
otuchy, należy także naród polski, jen w Europie, kładzie kres prze'" 
n;e bac7.ąc na ogromne cierpiema, lewom krwi w Europie i unie .. 
jakich do!wał pod jarzmem hitJe- 10żliwfa ujarzmienie kra.jów eu-
rowskiego faszyoz;mu. W walce o po- ropejsldch przez imperlalliltów 
kój kroczy Niemiecka Republika świata", 
Demokratyczna w jednym szeregu i dalej: 
z Rzeczposlloll.tą Polską i innyml ..... Za.kładając podwaliny jedno 
kraJami demokracji ludowej u boku mych, demokra.tycznych i milu-
Związku Rlldzleckiego, naszego przy j~eych pokój Niemiec, dokonuje-
wódcy i przyjaciela. 90 proc. wszyst c·ie zara·zem dla calej Europy 
kich Niemców w Niemieckiej Repu- wielkiego dzieła, za,pewnJając JeJ 
bUce Dem' · ł'atycznej - mężczyzn, trwały pokój". 
kobiet i młodzieży podpisało już Wierny słowom naszego drogłą. 
Sztokholmski Apel Pokoju. potępla- przyjaciela Stalina - rząd NJe­
jący użycie broni a.tomoweJ. Komi- mieckiej Republiki Demokratycznej 
tety pokoju, masowe demokratyczne będzie walczył ze WSZystkkh sił • 
organi7'..ac·e niemieclcich rzesiZ pracu jednolite. ~emokratyczne i mUltjące 
.iących, organizacje Narodowego po!(ój Niemcy. 
Frontu Ni€mleckiej Republiki De- Zasadnjczym warunkiem piokoJII 
mS)kratvcznej potrafily zjednocq;yć jest rówlliei przyjaźń mIędzy Niem .. 
ludność· niemiecką w potężnym cami a Rzeczpospolitą. Polską. Gr"", 
froncie obrońców pokoju. nicI!. na Odrze i Nysie jest gral1ic, 

Ponad .700 tys. młodiZieży ~ ea- pokoju, ponieważ pok6j mlędzy Da .. 
łych Niemiec dało podce:as Zielo- sZlYmi narodami jest warunkiem po", 
nych Świąt w Berlinie dowód naj- koju w Europie. W myśl planu a..j 
pełn~js7.egO ttlJczumienla zna.czenia mcrykańskich podżegaczy wojcn"/ 
pokoju, opowied~ie1i się oni zdecy- nych granica pOlsko-niemiecka mla­
dawanie !Za pokojem 1 wykallali nie- łaby być wieczną kością niezgody 
złomną wolę walkd przeciwko pod- pomi t:d7.Y obu narodami. W ten 'po 
żegaczom wojennym. Około 2 t p6ł sób chCieliby oni pOdjudzać jeden 
mlliona młodych pJotrlerów odrrzuci- naród przeciwko drugIemu 1 mie ... 
to jui demoralizującą, sza1eńczą, ~zać się w wewnęt.rzne sprawy in ... 
hitlerowską ideologię puemocy, wy nych narodów, tak jak czynią tOrl 
zna.~ąc u.sad~ pr&wd:;;Lwle ludzkiego dokonując agresji w Korei w dąic­
myślenia I d:małania. PrzyszłOŚć Nłe niu do rozpętanIa nowych woie~ 

WARSZA WA (P AP). - Miliar 
dy złotych, zaoszczędzonych na 
surowcach, na przyśpieszeniu pro 
ces6w prol1ultcjl, na usprawnie­
niu pracy, powi~ks1.enie masy 
towarowej, nowe gmachy publi­
czne, domy mieszlcalne, kluby I 
szkoły-oto czyn pOllejmowanv i 
realizowany przez masy prac~.ią 
ce Polsl(i dla uczczenia Swi~ta 
Odrodzenia. Ze wszystkich stron 
l,raju napływa.ią bez przerwy 
meldunki o pOdejmowanych '1:0-
bowlązaniach, niektóre załogi In 
bryczne meldują. o WYkonaniu 
swoich zobowiązań lipcowych. 

---------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------- ~y w tym udziału brać nie będzie­

MELDUNKI O WYKONANIU ZO­
BOWIĄZAS 

Brygady remontowe mieszalni i 
trzepalni Pallstwowych Zakładów 
PrzemysłU Bawełnianego im. II Ar­
mii w Bielawie zakończyły remont 
urządzeń o dwa dni przed wyznaczo 
nym w zobowiązaniach terminem. 
W czynie tym wyróżnili się robotni 
cy: Korbus, Skrzypkowski, Matwi­
jak, Proelloń, PolczYllslti, Sto,jalt, 
Staciwa i Chlodzyński. 

Z dumą, meldują o wykonaniu 
swoich zobowiązań llpcowych robot 
nicy PaństWOWYCh Zakładów Mecha 
nicznych im. Generała Karola Świer 
czewskiego w Elblągu_ Brygada Ko 
waIikowskiego, zatrudniona w dzia 
le produkcyjnym dała dodatkową 
produkcję wartości ponad 763 ty­
siące zł., spawacze brygady remonto 
wej 'wykonali prace wartości 117.740 
z~ .• brygada dekarzy - ponad 126 ty 
slęcy zł. Młodzieżowa brygada nite­
rów pod kierownictwem Popowskie 
go wykonała w dziale konstrukcvj­
llym prace wartości 168 tysięcy ' ~ł. 

PONAD 100 ZAŁÓG ZAKŁADÓW 
ENERGETYCZNYCH PRZYSPIE­
SZY REALIZACJĘ PLANÓW PRO-

DUKCYJNYCH 

Ponad 100 załóg zakładów energe­
tycznych, zespołów prOdukcyjnych, 
instalacyjnych, sieci itd., IJilstanow1~ 
lo przyspieszyć tel'miny realiza",1i 
poszczególnych zadan, wykonać nie· 
objęte planem roboty oraz wzmóc 
wydajność pracy. 

M. in, w podokręgu Gliwice 35 ze 
sp ołów zaoszczędzi na planowanycb 
robotach 15.300 roboczogodzin, co 
da 2.300 tys. zł oszczędności. W p(~d 
okręgu sieciowym Tczew ZObowią­
zania wartosci 900 tys. zł podjęlI) 21 
zespołów. Ponad 1 milion zł zaflSZ 
czędzą w ramach Czynu Lipcowego 
l)racownicy zjednoczenia energetvcz 
nego okręgu warszawskiego. War­
tość dotychczasowych zobowll\'(\lń 
pl'3cownl1tów cllerlletlrkj w'\lnosi ok 
6 miln. zł. 

·Wlókniar ~ e odzieżowcy c lego • 
I 

• lata 
my. Chcemy wre!lzcie spOkOju i pO 
koju, ponieważ pokoju wymaJa na .. 
IIze dzieło odbudowy. 

W związku z podpisaniem umoW!' 
o wytyczeniu granicy pozdrawiam 
obił nasze narody. Umowa ta Je •• 
ostatecznym przekreśleniem naszeJ 
przeszłości i ohviera epokę przyj aż .. 
ni między obu naszymi narodami. 

wzmogą wysiłki w walce o swoje prawa i o pokÓj 
Drugi dzień obrad KonferenCji Komitetu Administracyjnego Międzynarodowego Zrzeszenia Porozumienia gospodarcze, kultu­

ralne i polityczne zaWarte międ~; 
naszymi rządami w Warszawie, Sił 
wymownym dowodem tego, że wsp6ł 
praca demokratycznych i miluJl4c:tch 
pokój narodów jest nie tylko w~-ł 
runkiem szczęścia. tych narodów, 1-eo_ 
równocześnie wnosi wkład do umoc­
nienia światowego obozu pokoju. Pe 
rozumienia te okl'eślaJI\! drogę ob. 
naszych narodów w przyszłość. Po ... 
rozumienia te przyczynią się do tego, 
że w nierozerwalnej przyja~l .. 
Związkiem Itadzleckiln narody na". 
!lite będą jeszcze 8kuteczniej waJo.y6 
Ił pokój ŚWiatowy i o szczęśtle Mle' 
ludzkości. 

:Dokońce.enie ze str. 1) 
tywność w zbieraniu podpisów. Na· 
sze włókniarki i włókniarze, kład4c 
podpisy pod Apelem Sztokholmskim, 
przyjmują na siebie nowe, socjalisty­
czne zobowiązania przedterminowego 
wykonania planu rocznego, pragnąc 
gor1)co swoją ofiarną prac'ł budo­
wuiYpotęgę naszej umiłowanej OjCZY 
zny_ I 

Każdy pracujący w Związku Radzie 
ckim broni wielkich zdObyczy, jakie 
dała Wielka Rewolucja Październiko­
wa, Pruwa rozwoju !!ocjalistycznego 
podług których rozwija s-ię nuz kraj, 
stale powodują podnoszenie lloziomu 
życia lll'acujących. W okresie powo­
jennym nastąpiła u 'nas trzykrotna 
zniżka cen na produkty żywno8ciowe 
i wyroby przemysłowe. 

ProdUkcja przemysłowa Związku 
Radzieckiego już w 1948 roku prze­
wyższala poziom produkcji przedwo­
jenneJ. W 1949 roku produkcja prze­
wyższala poziom przedwojenny o 41 
rjrocent, li w 1950 roku następuje dal 
szy, stały wzrost produkcji naszego 
IJrZemyslu. Z roku na rok wzrasta 
budżet ubezpieczeń !!oc'alnych Zwląz 
ku Zawod()wego . Włókn/arty j Odzie­
żowców. W 1950 roku Państwo asyg­
nowało na cele ubezpieczeń socjal. 
nych na obydwa nasze Związki Zawo 
dowe sumę około 170 milionów rubli. 
Te środki idą na wypłatę pensji, u .. 
siłków chorobowych, na utrzymame 
wielu domów wypoczynkowych ł 9a­
natoriów. Poważne urny wydatkuje 
~i~ na organizacje wczasów i ieczenu~ 
sanatoryjne robotników i Pl'IlCOWl\· 
ków umysłowych oraz na opiekę nad 
dzieckiem. 

Wielkie sukce y osiągnęły kraje 
dt:ll1okracji ludowej. 'fowar21ys~e obe­
cni na posiedzeniu Komitetu Adminl­
gtracy,ineg"o widz4 osla\rniecill. Polski 
Ludowej. 

życzymy dalszych osiągnięć pol­
skiej klasie robotniczej w dziele reali 
zacji Planu 6-letniego, stanowiącego 
jednI! z glównyrh diwigni prowadzą­
cych do podniesienia poziomu życio­
wego narodu polskiE>go". 

W dalszym ciągu swego przemówie 
nia - tow. Dogadajewa - poddaje 
krytyczne.i analizie działalność Zrze· 
szenia i wysuwa szereg wniosków i 
propozycji, co do dalszej jego dział,11 
IlOści. Międ7.Y innymi m6wi: 

"My jeszcze IV całej pełni nie wyko 
rzystujemy . naszych możliwości w 
aziele zorganizowania włókniarzy i 
(odzieżowc6w do walki w obronie Ich 
żywotnych "ruw i intereflów, w obro­
nie pokoju i swobód demok~otyc:>:­
!lych. Jednym z największych bra­
ków jest to, że Zrzeszenie mało jesz 
cze porusza konkretuych za 
gadnień dotyczących zawodowych 
interesów maa pracujących i nie a w 
5ze willże je Z o,ólną walk" klasy ro 
hotniczej i obozu demokratycznego 
lJ!zeciw przy gotowaniom do wojny. 

Speejalną uwagę należy poświędć 
to~szerzeniu i wzmożeniu współ)1ra -
cy l\1i~dzynaJ'odowego Zrzeszenia 'Ile 
Związkami Branżowymi tych krajów. 
w których Centrale Krajowe me 
wchodzą do ŚFZZ. Obowiązkiem na­
szego Zrzeszenia jest udzielenie po· 
l\,HCia ty nI Związkom w ich walce o 
[l18wa ckonomiczne i politycme, prze 
prowadzanie wspólnych wystąpień w 
obronie pokoju, prteciw nadzwyczaj­
nym ustawom antyrobotniczym, IlTze­
clw 8kc'om rozbijackim rel\kcyjtłe~o 
ldetownlctwa krajowych zrzeszeń za· 
wodo\vycb. 

W tej chwili imperialiśCi puszczają 
w ruch cały SWÓJ aparat platny" h 
agentów, by rozbijali jednOMć klusy 
robotniczej. Dlatetto też zadaniem na 
szego zrze!zc:mia jelit st&łe demasko­
wanie rozłamowców z obozu praWI­
Ilowvch socialist:w hrn.z dezorl!"auiza-

torów jedności robotniczej, demasko­
wanie utworzonej Ilrzez nich źółbj 
mi~dzynarodówki i międzynarodo­
wych sel,retariatów brn.nzowycb. 
Nast~pnie tow. Dogadajewa mÓ>VI 

o udziale włókniarzy w ruchu obroń­
ców pokoju, podkreślając wagę dzia­
łalności komitetóW 'obrońców pokoju 
W poszczególnych przedsiębiorstwa.~h 
i instytuc jach ora.z wagę przygoto­
wań do lI·go światowego Kongresu 
Obrońców Pokoju. 

Delegatka radziecka kończy swoje 
przemówienie; 

"Klasa robotnicza całego światli. 
\lokrzyżuje agresywne plany nowej 
wojny, jednocząc swe siły wokół 
~FZZ, Międz) naroclow)'ch Zrzes%en 
ZZ, wokół poleżnego obozu demokra 
cji i socjlllizmu! 

Niech żyje pot~żny obóz obrońców 
pokoju! Niech żyje niezachwiana 
przyjaźń narodów całego tiwiata J 

niech żyje pokój nil całym iiwiecie". 
Przemówienie delegatki radziec!df!j 

zO"ltało przyjęte długo ni('milknłlcy, 
mi oklaskami i oluzykami nil cteil': 
Zwiazku Radzieckiego i Wodza Pro­
letal:iatu całego ~wiata Towarzysza 
Stalina! 

W dalszym ciągu dyskUSji zabie­
rali głos nnst~ptljący deleg-acl: D.A. 
NIEL ANKIER, (F'rancja); KAROL 
DOBRE~nEI (Węgry), JOBANN. 
SEN (Szwecja), DAGMAk HAUG­
~E'fH (Norwegia), KODICEK (Au­
sh'ia), SALMINEN (FinlandIa), SA­
VIO (WłochY), 1\100SESCU (Ruma­
nia) i SCHENNER (Niemiecka Rep'J 
bJika Demokratyczna). 

Na konferencję przyb~tła rlelegacja 
2.PO .. Wólczanka" z ł,odzi i tow. 
ICaczmarkiewlcz W imieniu łód%kich 
odzieżowców przywitała delegatów i 
wręczyła kwiaty prezydium. 

Odczytano tell'grumy pozdrllwinjn­
ce konferc"cJ~ od robotników bułgar 
skich i duńskich. 

D ysku~ję podsumował general­
ny Sekretarz Zrzeszenia, tow. 

RURSKI. 
Mówca !!twierdził, że dyskutanci 

występowali z konkretnymi wnioska­
mi, zmierzającymi do wzmocnienia i 
rozszerzenia d~iałalności Zrzeszenia. 
Szczególnie podziękował tow. Rodri­
gues'owi, przedMtawicielowi włóknia.. 
l'Zy i odzieżowców z Urugwaju i 
yrniósł szereg propozycji, zmierzają­
cych do usprawnienia działalności 
Komitetu Administracyjnego. 

,,1'0 samo tr:teba również powie. 
dzieć o wystąpieniach t.ow. tow. Do­
gadajewcj, Moi escu, Auberta i Au.­
kera - mówił tow. Burski. ~ Prago. 
n~ stwierdzić, że zarówno informacje 
jak i propozycje przedstawione tutaj 
przez poszczególnych delegatów znaj 
dą wyrnz w odpowiedniej rezolucji. 
011 ona nam w kaza!llia 1 wytyczne, 
wedlur których kierownictwo ł masy 
f'żłonkowskie naszego zrzeszenia, jak 
również nosi zwolennicy na całym 
świecie, bfdą mogli skuteczniej pro­
wAdzić walkę o żywotne Interesy 
!lIasy rllootniczej, swobody demokra­
tyl'Zlle i pokój". 

W zakończeniu swego przemówie­
nia tow. BUI'~ki zwraca uwagę na rea 
Iizację wytycznych ewiatowej Fcdera 
I!ji Związków Zawodowych, dotyczą,­
cych !!prawy obrony pokoJu, walki t 
Ił genturami imperialistycznymi, z 
przywódcami Młtej międzynarOdówki, 
iitowskimi sprzedaWCZYkami i rozbi­
jaczami jedności rohotnlczej orel na 
wałkę o zatrudnienie ł niesi ni" pu­
mocy bel!robotnym włókniarzom j 
odzieżowcom w krajach kapitalistycz 
n.'lch i kolonialnych. 

Niech żyje przyjaźń międl' nato-. 
dem niemieckim a polskim! 

Niech żyje przyjaźń:li naro"ałnl 
wielkiego Zwią.zku Radzieckiego _ 
odoi pokoju 'wiatowe,o! 

Niech żyje przyjaciel wsąlltkłbb 
miłUjących poltój ludzi ba całym 
liwlecie - Józel stalinl 

t 

up' pOls .. 
J:lodpisali Apel Pokoju 

WARSZAWA (PAP). - Jak do-­
w iaduje się Polska Agencja Pras()<o 
wa już po zakończeniu ogólnokrajo-­
wej akcji źbieranIa podpisów pod 
Apelem SztOkholmskim SW'iatowego 
Komitetu Obrońców Pokoju, opr6C1! 
sżeściu bisICupów, których na~w1ska 
pod~no w poprnednlm komunikacie 
prasowym, dodatkowo podpisali 
Apel Sztokholmski. pOżostaU C?:łon .. 
kowie po,lski go Episkopatu QI kar­
dynałem Sap~ hą na czele, -
Pierwszy numer czasopismo 
"Nowa Korea" 

Delegaci przyjęli oklaskami pne­
m6wienie toW, Bmskiego i Ilostanowi 
li zebrać się w dniu dzisiejszym, aby 
przedyskutowai' projekt rezolucji, MOSKWA (PAP) - W Phenjllnie 
który opracowała komisja. w"łoniona lukazłlł "ię w jrzykll ro_ j,kim l numer 
.\Ono~r()d dele\ratÓw. CZ"~lJPisl1la ,.Nawa Korell''. 
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LIPC WE GAZETK 
Podnosić ich • 

pOZlOUl udoskonalać treść! 
- Bęclm~y lep!ej i więcej }»"o- I prey:rrr.eozeń produkcyjnych, kto, a 

dukowa.ćl - oto hasło, które w piNe to zapewne ni.e będą tyłko je<lnoS'tlci, 
dedn:l.u Swięta Lipcowego !t'TZUdlI!i ko przekroceył naJWet przyjęte na sdebie 
lej8Jl'U IZ Tarnowskich Gór. WetzJWa.- obowiązki. 

winien być otOCfljGny s~czególnl\, Gpie 
ką i wysuwany na. wyisze stanowi­
ska.. 

1945-1950 
nie to podIjęła z eIlltu7ljatlJIllem klasa BohaterOWl·e Zestawdenie tyoh dw6ch dat ~awie 
roOOtn:icza całego kTaju. ra wd2:lęczny materiał do artykułu, 

Owo hasło leps2ej li wydajniejszej Czynu Lipcowego kt6ry powin:ien się ukarz-ać na łą-
pracy powinno wstać <r6wnież pod- Dni Sta1irnowskie, Warty Pokoju z mach gazetki ściennej . Znaley.·~ się 
jęte przez koleg.ia red8lkeyjne fa- okaz.Ji Swięta Pracy dowiodły nam, tam powinny również wspomn;enia 

z roku 1945 - przypominające iak 
brY07ll1yoh g~k ściennych. prey- że w codziennej pracy wyrastają no w owym czasie wyglądała fabryka, 
stępujących do wydania kole.jnego wi lud2:le, że po każdym wspania-jakie sukcesy produkcyjne i soc~al­
l:pcowego numeru iSwvch wydaw- łym zrywie .zjawiają się nowi przo- ne osiągnęli w ciągu minionego pię­
nictw. downicy pracy, przodownicy spułecz ciolecia pracownicy. W tej włnśnie 

części gaQ'.etki można umieścić zdję-
Warunh"iem podniesienia poziomu ni - nowi aktywiści. cia świetlicy faOrycznej . żlobka i 

!abrycrLnej gazetki ściennej jest jej Niewątpliwie podobnie będzie i o-I przedszkola. listy robotników z wcza 
mocniejsrze tematyczne powiązanie IZ becnie - w o!(J'esie realilZacji Czy- sów pracowniczych. 
wydającym ją zakladem pracy, śmiel nu Lipcowego. Dzięki nowym me to· "Wspomn1eniowa" część gaze.f;ki, 

d d . l . 'l l powinna zawierać taki.e artykuły pió SQ;a, niż do>tąd, krytyka IistnieJ'ących om pracy, Zlę ~L ogo nemu zapa 0- ra robotników zakładu, - żobierrzy 
w nim bolączek oraz niedoCliągni~ć, wi i mocnemu przeświadczeniu. że Dyw izji Kościuszkowskiej - którzy 
Jicm,iejslzy ud7Ji.ał całej załogli w two wrz.możoną produkCJą utrwalamy d:zje przeżywali historyczne chwile ')glo­
r.zeniu wsp61nej ga>retki. ło pokoju, wielu dotąd nie·zna1'lych szema Manifestu PKWN - n iosące-

wnil ' - .1-ł d . k go kraJ'owI wy~wolenie na'l'odowe j Co powinno cmwierać lipcowe wY- praco . ww z""", a lU, rz-wyClęS o wy 
5pGłcczne. 

dawnictwo? konuje lub wykona Swe e.obowiąza- ). 
nia, a nawet przekroczy je. a::>miało ujawniać 

Walka o produkcję Klasa robotnicz.a chce poznać niedocictgnięcia 
- to walka OpOkO']·! swych bohaterów, chce wiedzieć, w Utarł się wśród redaktorów gaze-

jaki sposób urz.yskali oni swe sukce- tek Q:upełnie błędny zwyczaj. że ga-
Pod tym tytulem powtinny się !ZDa sy produkcyjne. Dlatego więc przed ze tka okolicznościowa, dla zachowa­

i śmiałej krytyki, POPTZe2 otwarte 
wytykM/lie wszystkiego, 00 złe, co u­
trudnia szlachetne wysilkd mas. 

W tej oto krytycznej części gazet­
kl powinny obok bojowyClh t krót­
kich artykulików, znaleźć się wier­
szyk.i i rysunJd satyryczne, zwiąr..ane 
z życiem za.Jdll.du. z a.Jt'!ualnymi za­
garlnieniami krajowymi i międzyna­
r~dGwYmi. pi !C tnu j'lce podżega czy wo 
jennych. plotkarzy. brakorobów, ła­
zików i tych w szystkich którzy usi­
łują przes7.Jkodzi ć nam w marszu do 
socjalizmu i dobrobytu. 

Forma zewnętrzna 
gazetki 

o szac ie zewnętrzne j ga,zetki mó-
. wimy na jmniei. a j eże lj do te j spra­
wy wracam~', to dlatego, aby jll'ZC­

st·l'1:ec redaktorów ga:"etek ~ci'f'nnY4'b 
przed JJopełnianicm dawnYCh błę­
dów. O WARTO:'!CI GAZETKI ROZ 
STRZYGA NIE ,TE.) WYGLĄD, JE­
NO TREŚĆ. Dlatego twórcy nowych 
numerów lipcowych nie powinni. 
jak czynili to często. poświęcać !Zbyt 
~rjele uwagi szacie graficrz-nej kosz­
tem TRESCI gazetki. 

Cała załoga 
współpracuje przy 

wydawaniu gazetki 
leźć na czołowym nuejscu w ga- kolegiam1 'redakcyjnymi staje obo- rUa jej uroczystego charakteru po- Na tę sprawę rz-wróc'il iśmy uwagę 
lZ.etce fahrycznej hClLne zobowdązamia wią!Zek nie tylkO suchego ogłasrzarria winna mówić tylko i wyłącrznie o JUŻ na wstęp ie. Do ~..<JJgadnienia wra 
........... ołowe i lindywiduailne zał....d. po t' k' duk" l ~ukcesach zakładu , o właściwych je- camy i teraz, aby podkreślić, Że o 
~... "6' procen ow uzys aneJ pro CJl , ecz go poczynallIiach. słowem tylko o je- oddrz-iaływaniu gazet ki . ja1,o bojO\'!;'e-
w.rięte ku ucrzcrzeniu Swię>ba Lipca- wY<lZerpującego runowaenia metGd go dobrych stronach. Nie trzeba ,chy go Gręża w walce o rcalizac.ję zada.ń. 
wego. Lecrz me tylko zabowti.ąrzlarnia. pracy tych ;rGbotnil!:ów, zamieszcza- ba podkreślać, jak niesłuszne jest te- stawianych przed zakJadem pracy 
Ternn:in wyrpeWeD!i.a wieBlu!Z mch :oda liJOh wYPowaedri. go rode.aju pojmowanie numeru spe przez naszą Part ię i Rząd , decydu-
pmypada właśnie na ooeń 6 rocz- Kolegia mają obowiązek wskazy- cja:1nego garzetki ściennej. Jest bo- .ie jej poczytność . 

wiem rrz.eczą ja\Sną że numer okolicz Poczytność zaś jest śC'iśle uzależ-
nicy !MarofeSltu PKWN. Ro'bo1miLcy waaJilia organ:itzacH pa'rtyjnej, radrzie nościowy wydawnictwa, powstający uiona od ucl7.ialu r-a.łogi w opraco­
ka2dego zakładIu pracy pragnęl!LbY zakładowej i kierownictwu zakładIU !Z okazji święta narodowego, mo- waniu ~azetki. 
wied!zie<:, ~ apoŚl1'M lIlioh, kltóry rn.e lilowego aktywu, który w :myśl wy- bilirz.ującego klasę Tobotnicrz.ą do no- Im więcej osób do gazetki pisze, 
apoilów do~ w calOŚQi awyc:b. ą4lPlllyoh ilV Plenum KC PZPR po- wych wysiłków, do nowych sukce-! tym więcej ją czyta. oto stara praw 
________________________________ sów budownictwa socjali!l.IDu, powi- da. która. powinna przyświecać re-

Naród radziecki walczy o pokój 
nien być &zczególnie bojowy, nawo- duktorom ga,zetck śc~nnych przy Gr 
lu'jący do wzmożenia wysiłków. ganlzorwa,niu 7.e5polu swych współpr3 

A pm.ecież n·ajlepiej możemy mobi cowników i korespondentów. 
lljrzow·ać cmłogę PrLY pomocy zd~owej R. Sch. 

.Tlr. l. 

. ~~~ 
~---I .... -1IC.~E._l_-·~OE.W.JILK...;Cj_,_~~ 
Fabrykanci "cudów" i właściciele fabryk 

"Stwierdzam kategorycznie - powiada MicTuzł KnUł z Rudy Pabianic .. 
kiej, gdy go przyparto do muru - te to wszystko, co się działo w moim 

mieszkaniu. powstało przez wytarcie ścierkf1 całego obrazu, tak, ie wła­
ściwie żadnego cudu nie było". 

fflłfldyslatt'(l Kmin oświadcza: "Poszłam w zeszły punied:rialek 114 

Koszali/lską 40 zobaczyć, jak cud wygląda, a kiedy się zorientowałam, że 

1,0 polega na wyszorotfXIniu i II siebie to samo zrobiłam i obraz po wy_ 
szorowaniu wygl'ldal, jak nowy. Po ty/n przyszła sf1siadka Porosowa, za_ 
mieszkała przy ulicy Chocianow.~Tdej. Nic jej o tym nie mówiłam. że 

obrrt: porzqrl/lip /(j'szorou;nłmn. Nie dziw, że ona i inne sqsiadT.i pobiegły 
z ICI':ykiem, że obraz st{tl się jaśniejszy". 

- "Po wyjściu ode mllie powiedziały one innym ludziom i dlatego też 
;;,{iczęfy .• ir ,schodzić całe masy ludZI, aby obejrzeć l'zekO/ny cud, ' którego' 
tU ogólf' nie było ..... : . 

* * • 
KOI1lI1 zależy, ożpby w dzisiejsze.i dobie, gdy cały naród sumienną li 

IV) /ężon(t prllC(J tallc::y z podżegaczami wo.iennymi, z wrogami naszymi 
i Iws :yc!t dzieci, :; wrogami całej ludzkości - odcifLgać ludzi od pracy 
i siać r.v ich umysłach zamęt i rozterTcę? 

Czy tyUw ta/;im niecnym prowokatorom, jak Kmtl 
Rzecz prosta, że nie, 

Kminowa? 

Każdy % MS wie, że za plecami tych drobniejszego polcroju, "labry. 
/r~mtów cudów" stoi cala zgraja byłych obszarników i fabrykantów tqd. 
nych powrotu do swych dawnych magnackich fortun i dywidend. 

Za nęd:m)'lIli oszustami. przyzna.iącymi się do swych szalbierstw. 
.. toją .. gmbe T)'lw" .- (m~losasl~;e rehiny Twpita/.istyc:;ne, st'oją ich płatni 

agenci - "świarl/wll'ie Jehowy" i I'ertlcc)'jnu część kleru, ci wszyscy, dla 
których pokój jest czymś nienau'istlt)'tn, 

Za WO'/voTwtommi. usiłującymi pod płaszczykiem rzekomych "cudów" 
ilamować naszą walkę o pokój .~toj'l: amerykaliscy imperialiści, neohitlerowcy 
z Bonn. reakcyjne sfery u!(I/,yT,m/s1.,ie, które z calej duszy nienawidzą 

PO!.Ik·i Ll/doH·ej. naszego bucloumictwa socjalistycznego, naszej granicy na 
Odrze i Nysie. 

Nic dziWI/ego, że opinia publicz/w i cale spoleczel/stwo. gard:;ąc kre_ 
'~tummi tv rodzaju [(nula i Kminowej. darzy stohroć większq pogardą ich 
protektorów i mocodawców, organizatorów i inspiratorów zbrodniczej ak­
cji, producentów masowych "cudów". 

Nic dzitt"l!ego, że społeczeństwo /Ulsze przepędza i przepędzać będzie 
zdecydouxmie fabrykantów "cudów", niltczemnych agentów wroga klaso 
wego, najmitów, podżegaczy wojennych. któf%y na rozkaz dolaro'tUych 

I 
m O:ill O_'t>ładCÓW' dybią na. pokój, na spohój naszego ognisTca domowego, na 
nrlsz spokój i spokój naszych dzieci. 

Rada zakład wa winna być opieku kązalogi 
Co niedonJoqu jeszcze UJ pracq U'qtwórn; Nr ,. 

Załoga Zakladów Gumowych, Wy zawodnictwa pracy, które zawiera- 10 to, aby pom6c współzawodniczą­
twórnła Nr. 6, niewątpliwie uzyska I lyby w:yniki osiągnięte przez współ (iftYm, nie wykonyw~jącym b~z I?ro 
la znaczne sukcesy. Plany produk- zawodniczących. Nikt też nie umiał t\l.Ikcyjnych. A rue wypełrua Ich 
cyjne są tu zazwyczaj wykonyWa odpowiedzieć na nasze pytanie, w przecież około 200 osób. Nie zorga­
ne, a nawet i przekraczane. Załoga ilu procentach wypełnia normy. Nie nizowano dla nich należytego szko 
z erntuzja2'Jllem przystąpiła też do wiedziała tego tow. Denis z sorto lenia, aby mogli podwYŻSZYĆ swe 
współzawodnictwa pracy, w którym wnl, kierowniczka zespołu, nie wie kwalifikacje zawodowe. 
uczestniczy 90 procent zatrudnio- działo też wiele robotnic z oddziału 
nych. Jednak obok tych osiągnięć konfekcji. Tow. tow. Tadejczyk, Pa 
daje się tu również zauważyć wieje sieba, Bakalarz i inne odpowiedzi a 
braków, a. s.zczegóbńe w poczyna- ły nam; 
niach rady zakładowej. - Skąd my mamy znać nasze wY 

Zakoą.spirowane 

wyniki 

nik i, jeśli nam nikt tego nie powie, 
a same nie wiemy, gdzie można się 
poinformować. 

Dalej dowiadujemy się, że kilka­

Jednym słowe111, nie dbano o po­
trzeby współzawodniczących, nie po 

magano im i nie zapoznawano icb 
z uzyskanymi wynikami. W tych 
ważnych dziedzinach nie przejawia 
la żadnej działalności ani rada za­
kładowa, ani też komitet współza 

Wystarczy przytoczyć fakt, że nie 
zobowiązano męża zaufania czy ra 
dnego do przeprowadzenia kontroli 
u osób. nie stawiających się do ora 
cy, chociaż często należało by udzie 
lić im opieki i pomocy. Ograniczono 
się jedynie do f)rzekazania sprawy 
socjalistycznej d'yscypliny pracy· 
administracji zakładowej . 

Nowej 
radzie zakładowej 

pod uwagę 

W czasie długich naszych wędró 
Pnlew~ radrzJI.eoldego Komtteflu Obrońców Pokoju. słynny pisarz, wek po salach produkcyjnych nig­
MMr.oJa,j ~'OILOW ~ posiedrz;e nie Plenum Komitetu w dDiu 29 d:zje nie mogliśmy dostrzec wykre 
CJlI!II.'IWICa br. toto SIB I sów ani tablic, dotyczących współ-

naście osób z tego oddziału nie 0- wodnictwa pracy, o którym z.resz­
trzymało do dnia dzisiejszego pre- tą nikt nie wie, czy on w ogóle 
mil za I-szy kwartał br. 
Również nikt nie zatroszczył się istnieje. 

Trzeba uaktywnić 

Wkrótce pr;ystąpi do pracy no· 
wa rada zakładowa. Konieczne jest, 
aby nowi radni usunęli te braki 
niedociągnięcia, kt6re jeszcze prze­
trwały do dziś. 

Coraz więcej usprawnień 
w ZPW im. Waryńskiego 

Złe 
• • kadr rozmieszczenie 

Absolwenci Państwowej Szko­
ły Techniczno-Przemysłowej zo­
stali od rarz-u prrLyd'l1ielen:i do po­
szczególnych fabryk. Nie obesrzło 
się jednak przy tym berz pewnych 
pomyłek, których należało ", .. w 
przyszłości unikać. 

zaspokojone przez przybycie ab­
solwentów ze śląskich uczelni. 

Inny abg.olwent powrócił z kwa 
śną :niną z Radomia. Gdy zgłosił 
się tam do prac}' . usłyszał w dy­
rekcji zakładów, że posiadają one 
tylko dwie obrabi .. rki i wystarcz" 
im wykwalifikowany robotnik. 

Postęp techniczny rozwija się I 
coraz bardziej na terenie ZPW im. 
Z. Waryńskiego, obejmując uspra 
wnienia pracownicze i racjonali­
zację. Wyrazem tego jest ciągłość 
nadsyłanych wn;osków i znaczna 
frekwencja na naradach Klubu 
Techniki i Racjonalizacji. 

Od zapoczątkc.wania tego ruchu 
do Zakładowej Komisji Uspraw­
nień wpłynęły 24 wnioski racjo­
nalizatorskie. rozpatrywane na ko 
lejnych posiedzeniach. 
Spośród tych 24 v.rniosków Z:-U 

odrzuciła 4, co świadczy o celowo 
ści zgłaszanych projektów. Nak 
więcej pomysłów dali pracowni ... 
cy, zatrudnieni w oddziałach ru­
chu. Dotyczą one usprawnień dą­
żących do skr5cenia, względnie 
ulepszenia procesu technicznego. 
Np. ;".lechanizm ślusarza oddzia­
łowego ob. Lebiody - wprowa­
dza samoczynne wysuwanie szu­
flad z suszarki na far'0iarni, zwię 
kszając produkcję o 10 procent. 
Skonstruowane przez ob. Guro­
wskiego maszyny do cięcia sztu­
cznego włókna rozwiązały całko­
wicie problem mechanizacji tej 
pracy, wykonywanej dotąd ręcz­
nie przeż kobiety. 

Innym ważnym usprawnieniem 
jest dokonana przez ob. J. Jaku­
bowskiego przeróbka stołów twar 
dych postrzygarek na pr6żniowe, 
co dało na jednej tylko postrzy­
garce ponad pół miliona zł. rocz­
nej oszczędności. 

Zdolnym i przejawiającym du­
żą inicjatywę racjonalizatorem 
jest ob. Ireneusz Kruger. Zastoso 
wał on ruchomą zapadkę przy fo 
luszach, przez co materiał nie ule 
ga rozdzieraniu. Skonstruował k 

kże cylinder do folusza, a następ­
nie zaprojektował now,! konstruk 
cję wału pralniczego, który obec­
nie jest w trakcie realizacji. 

Poza tym wybitniejEzymi racjo­
nalizotorami 1".as . vch zakładów są; 
ob. ob. Wawrzyniec Wacławski, 
Władysław Jal.·"ki. Jan Wudel. I 

L. DubHas 
ZPW im. Waryńskiego. 

Np. absolwent Wydz. Mech. tow. 
Przepiórka zostal skierowany do 
PZO w Katowicach. Tam mu po­
wiedziano, że zapotrzebowanie fa 
bryki na fachowców zostało już 

A projekty leżą w biurkach 
W dniu 12. IV. 50. został rozpi-' 

sany konkurs na wzorcową skła­
dnicę m>Mlli<puJacyjno-'s<pedycyjną 
przy stacji kolejowej przez Od­
dz.iał Planowania i Organizacji 
przy Państwowej Centrali Drze­
wnej "Paged", w myśl uchwały 
narady racjonalizatorów, powzię 

tej w dniu 1. IV. 50 r. 

Nowe wzorowe s:.ładnice mo­
głyby już zostać wykorzystane 
podc::::as nadchod<:cej nowej l:am­
panE składowania drzewa. A mo­
że zaniechano przebudowy? Było 
by to jednak posunięciem całko­
wicie nie7 .. rozumiałym, ponieważ 
nasze składnice bezwzględnie po­
winny ulec rozbudowie. 

Nypadki te nie są zapewne odo 
sobnione. Czy nie należało by za­
jąć się powołaniem komisji, która 
przeprowadzi kontrolę czy kadry 
zostają odpowiednio rozmieszczo 
ne? 

W dobie obecnej. gdy jest tak 
trudno o nowe, wykwaliiikowane 
kadry, winny one być bardziej 
cenione i st.aranniej rozmieszcza­
ne. Winno się wysyłać technikó'w 
tam, gdzie są on! najbardziej po­
trzebni, według uprzednio zgło­

s.zonych przez instytucje lZapo­
tIv.ebowań. W odpowiedzi na konkurs wpły 

nęło 9 prac z terenu Ekspozytury 
"Paged"-Łódź, W dniu 1. IV. 50 L. Blaszczyk K. Wójcicki 
roku powołana została przez Dy- korespondent "Paged".! korespondent "Głosu" oZ "'STP. 
l'elktora Ekspozytury Komisja w -------------------------------­
składzie 2 osób, reprezentujqcych 
czynnik społeczny i partyjny oraz 
4 osoby z ramienia dyrekcji. 
Spośród 9 prac wyróżniono 2, 

a mianowicie tow. Bogaana Bar­
szczewskiego (nagrcda I w wyso­
kości 30.000 zł.) oraz ob. inż. W}.o­
cWimJite.r!la OjTLZ.yńskiego <nagro­
da II-ga 'w wysokości 20.000 zł.). 

Prace nagrodzone SpJczv';,rają 
w aktach komisji i nie są realizo­
wane 6crz.kolwiek obecn:ie jest 
n·ajlepsrz.y C!Za·s !po temu gdyż do­
wóz drrl.ewa do składnic jest ma-

. .ły i m.oama by je ;Łatwo prrz.e­
kształcić rz.godrii.e rz; ~orem prac 
nagroda:onYGh. 

ZłODł czy 
l'1a terenie "Cewki Nr. 1" leży 

porozrzucanych po wsz~tkich ką 
tach przeszło 80 maszyn różnego 
rodzaju i typów. 

Og6lnie wiadomą jest rzeczą, że 
maszyny te nie nadają się już do 
wykorzystania w produkCji. 

Niestety, do tej pory poniewie­
rająee się i niszczejące maszyny 
we zostały zakwalifikowane, ja­
ko złom. Pomimo kilkakrotnych 

• ole złom? 
upomnień Centr. Biuro Obrotu 
Maszynami nie przysłało jeszcze 
do Cewki Nr. 1 kominji, zajmują­
cej się właśnie kwalifikowaniem 
maszyn na złom. 

Widocznie nasze monity ugrzę­
zły gdzieś w biurku jakiegoś "za­
pracowanego" biu'rokraty. 

A. Dobraczyński 
koresDondent .. Cewki Nr. t". 

mężów zaufania 
Mężowie zaufania także nie prze 

jawiają w zakładzie żywszej dzia­
łalności. Wystarczy wspomnieć, że 
jeszcZ/e nie odbyli oni ani jednej 
odprawy. W ostatnim czasie zorga­
nizowano szkolenie mężów zaufa 
nia. Na kurs zapisano 30 osób, lecz 
otecrue uc!Zęsrzcrza tylko ].0 slu­
cbaezy., Porzostałych nawet nie 
próbowano nakłonić do systematy­
cznej nauki. Nikt nie postarał się 
wytłumaczyć im konieczności szkole 
nia. 

Na skutek tych niedociągnięć mę' 
żowie rz-aufan:ia zamrenili się wy­
łącznie w poborców składek zwią7. 
kowych. Nie zmobilizowano ich do 
walki z nieusprawiedliwiona nieo­
becnością, a przecież dochodzi tu 
ona ,jeszcze do olt. 1 procent. Mężo 
wie zaufa·nia nie przejawiajl\, też 
aktywności w zakresie współzawo­
dnictwa pracy. 

W pierwszym rzędzie należy się 
zająć sprawą właściwego zorga'l.1izo 
wania i kontrolowania współzawo 
dnictwa pracy. Trzeba także uakty 
wnić męż6w zaufania. Obowiązkiem 
rady zak(adowej jest otoczenie tros 
kliwą opieką załogi i wrażliwoś~ 
na jej trGski i potrzeby. 

NOWiej radzie zakładowej w jej 
poczynaniach powinna przyjść z po 
mocą o,rganizacja partyjna. Nieste­
t;v, należy stwierdzić z przykrością, 
iż do ob-ecnej chwili organizacja 
partyjna nie dostrzegała owych li­
cznych niedociągnięć rady zaklac10 
wcj i nie postarała się im zapobiec. 
A przecież organizacja partyjna win 
na czuwać nad rlzialalunś!!ią rady 
zaldadowej i pomagać jej w polw­
nywaniu trudności. 

Trzeba ażeby i organizacja par1:yj 
na wyciągnęła należyte wnio3ki :>:e 
swych dotychczasowych niedopa­
trzeń i usprawniła swą pracę w 
tych dziedzinach, gdzie jeszcze wy 
stępują braki. (M. K.l. 

Sąd surowo karze łazikó\v 
Wyroki w sprawach o naruszenie socjalistycznej dyscyplinv pracy 
Sąd GTGdllki w Łod~i rozpatnył I przeciągu 2 miesięcy, Ilostanie mu po 

ostatnio szereg spraw ł. az.ik6w, oskar I t~ącone 10 proc. pobieranych pobo-
żonych o na.rusrenlie ustawy o za.- 'row. , . . 
.., Za Q:łoshwe r.aruszellle ustawy o 

b~u~czenm s~jal1stY<lZnej dyscy- 's{,cjalistycznej dyscyplinie oracy 
pl'lllY pracy. I prrz.ed Sądem odpowiadał Józef So-

Międrzy :iJll'l.1ym1 stanęł:a przed Są- b~eski. OSkarżony. b~dąc :; trażn'i­
dem pracCYW7l!ica Zakładów Przemy- I k;em przy .Przecl~lę~;~rs·twl,e. P~ń-
sJ B eł · . St D b' J stwowym .,F llm Polski opusclł (,C'z 

u aw nJlanego lm. • U o~s. a .. .. .... 
. C' l'k O . '., 6 "'_, usprawIedliwIeUla 5 = 1 robo~zych. mna lur l. pUSCl'1a. ona "'HU. pra . . . 

b 
. dJli·· . . N Na rozprawie sadnweJ przyznał S'l ę 

cy ez uSipra.wle Wlenla. a ;ro~ra d; ' . ', 
W

· ,~~~~. d . S d k o W.'1ly, leclZ w cym=y soosob le prrLJ .... ""'a Slę o Willy. ą S a .. .. . , . . 
• . "-' bk' chC!l'Bł Slę usprawled1'IWlc tym, ,t 

rz,a~ Ją na pOw.ącellle zaTO ow w wy . ., . 
sokości 15 1pToc, przetZ. oikres 3 mie- prrz.ez dwa dm plł wodkę, a w Clą-
Slęcy. gu następnych tr'lech dni był tak 
Oskarżony Zygmunt Pa,wlowski, OSłabiony, że nie mógł stawić się do 

i'Obotndk rz Państwowego Pmeds:ię- r.racy. 
biorstwa Budowlanego, Oddrział I, Sąd, stwierdzając fakt rzłośliwego 
opUŚcił 'bez IUspra,wiedliwie'1l:i'B ko· 
lejno 4 dni pracy. Pl'!led Sądem nie łamania ustawy o socjalistycznej dy-
urrjał wytłumaczyć swej nieobecnoś scypme pracy i uchytlania się od 
ci. Sąd wydał wyrOk, mocą które- pracy, skarz-ał OSkarżonego Sobieskie 
go oska['Żony będ7Jie musiał porzo- go na potrącenie 20 procent ~ob­
stać PmY doŁvchc.zasowej orac,:v w łów w ciąg·u trzech miesie.cy .. 
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, (Fragment II tomu . , . 
pOWleSCI L. udnickiego "Stare i Nowe") 

Kiedy l'o3zukiwaliśmy ostatnio w łódzkich k$ięgamiach l tomu k$iążTd "Suue 

I Nowe" Lucjan4 Rrulnickie,Q !-- nie mogliśmy już :maleić ani jednego 

• 50.000 wydanych przed FQltfem ,g:emplar:y: hiq4ka, jak to się mówi, zo­

tlała acybko "rozdrapana" przez nowego konsumenta literatu:ry w Polsce LI/do 

łliej: robotnika, chłopa i inteligenta prat:ujqcego. 

wiedzialności całej władzy wię .. 
ziennej. Żeby moje słowa. wypo 
wiadane podniesionym głos~m. 

nie docierały do sąsiednich cel, 
na skinienie szefa - oddziałowy 

zamknął drzwi, pozostawiając 

nas sam na sam. 

-I: HI toU! = 'I 
~~JULIUSZ StO W ACKI" 

....ww -" ...... .........-...c- .... _~-..,..............."..,...,..",.,.".........,...~.... ~~ 

Obecnie miło 1UI11ł donieić wszyulUm c:;yt.eZr~iko7n 4utobio8raficznej powie­

ki L. Rudnickiego, oczekującym jej dalszego ciqgu, ii ukuał li, II tom 

wspomnianej ksiqi;kr, zawierający prcelii)'cia i pr:;y/,ody autora-młodego l()ÓU:C::as 

rewolucjonisty - w latach 1900 - 10905. 'ragment. który poniżej zamieszcza­

M}' - pochodzi z owych wtalnie Czasów walki ·l "próby generalnef' 1905 roku. 

Lucjan Rudnicki znowu staje $i~ .,lok{ltoreT1f," piotrkowskiego więzienia, kwrego 
fJ,-lad,e - w obliczu. tamtac,esnych ~.wr.e4 rew61ucyjnych _ cl;ujq sit; trochę 
...nieswojo". 

- Panie, n iech pan zrozumie ... 
- chce mi tłumaczyć strażnik , 
lecz przerywam mocnym głosem 
licząc na otwarte okna: 

- To wy musicie zrozumieć! 
Minęły czasy waszej przemocy! 

Nigdy dotąd nie odno500no się IZ: darność IZ: walką Greków o woLność. \ Dals.ze eksponaty opowiadają nam 
takim pietyzmem do najlepsczych Na otwartej stronicy książki czy te- ::I przyjeździe chorego już wówClLd 
tradycji naszej prrre~łości, jak w my słowa: ... "powstańcie Grecy!". poety do Wielkopolski, gdrz;ie w Po-. 
Pols'ce Ludowej. Nigdy prnedtem W jednej cz gablotek widzimy znartiu bier2:e udział w pracach Ko­
oje udostępniono w ta,kim stopniu fragment listu do matkl. w którym mltetu Rewolucyjnego. Jest zwolen 
[1ajS!Zerszym warstwom narodu twór wyraża swój stosunek do twórczości nilrlem plebejskiego, ra.dyka,1nero 
czości jej naj wybitniejszych przed- narodowej: .. Adam w Paryiu wydał nurtu w powstaniu narodowym t pe 
stawicleli, jak obecnie. nowy poemat . .. cieszę się /Ulwsze, piera projekt k .ięgan.a pOZJlllńlikie­

Po zeszłorooznych wspaniałych ile razy nowego coś wychod4i,!;Io gu. Szczepańsldego, utworzenia. U'. 
urocczystościach Roku Mickiewicczow dla llteratury nasrzej nje tylkO trze· mit ludowej. Wldzlmy tekst listu do 
skiego i Chopin'lowskiego, gdy ich ba, aby było dobre, ale te! i aby Karola Petiniaud: .. '700 tysięcy lu­
książki i mwzyka dotarł}' srleroko wiele było - inaClZej zawsze fran- dzi walczy przepiw caleJ mona.rchil. 
dl' mas praCUjących, obecnie wzma- cusczyzna będzie w narod.zie". wbrew szlachcie. która pragnie poJco 
ga się popula·ryz.acja życIa 1 twór- Słowacki w okreRie pobytu w Pa- ju za wsze litą cenę i neutrą.Uzuje jak 
czości JuJiuse.a Słowackiego, które· ryżu przeżywa tragedię przegranego tylko mOże wulkaniczne slly ludno 
go 100-lecie śmierci obchod~liśmy powstania. Zastanawia si~ nad przy- Mó., przyjacielu. co to za. lud, nie ,ni 
w roku ubiegłym. czynami kl~ski. Precyzuje swój sto- łem ntigdy, że taki być może. Kryje 

: .. P?traktowano mnie rzecz'fwi" l sposób porozumiew.ania się admini 
~Cl€ Jak grubszą rybę: nie nało- stracja już znała. "Koński Łeb" 
żono kajdanów i pod konwGjem wezwał mnie do kancelarii. 

- Proszę pana - szepcze wła 
dza - musimy ... 

- Musicie? Spr6):mjcie! - krzy 
czę prawie, patrząc na władzę z 
góry jak delegat władz rewolucyj 
aych. 

Otwarta w Muzeum Narodowym sunel~ do Watykanu, We fl'agml'!nde On w sobie za.rodek nowej epokl. .. " 
w Warszawie wysiawa "Jullusz Sło~ .. Kor~iana", umiemczony.~ na wy- &z.ereg eksponatów ~wląilanych 
wacki" ma (la zadanie dalsze upo- staWJe obok tekstu ~nc):kll ki GI'2

n
e].- jest 1; pobytem Słowackiego w P07,na 

wszechnienie w najsze.rszych warst- gorv.a XVI. potęplaJ~ceJ powS'ta e niu. przed opuszczeniem kraju ua 
wach narodu kultur największego. hstopadO\~c . czytamy. . i zawsze. Tę część wystawy za.mY'ka~ 
obok Mickiewicza. poety polskiego. ,.Na pobItych Polakow p !'Wszy Ją słowa !l "Beniowskiego": "Kocha. 

trzech żandarmów odesłano naj­
bliższym pociąglem do Piotrko-

a. 

Uśmiechnąłem się na widok 
~ajQmego gmachu z czarną bra­
mą. W kancelarii więzienia od­
dawałem zbędna rzeczy i uzupeł 
niałem fałszywe personalia, jak 
komiwojażer w portierni hotelu. 
Zandarmi, kt6rzy już w drodze 
v..~dzie1i mój dobry humor, spo­
glądali na siepie znacząoo: J,Pta­
~zek, co?!" 

Przyjęto mnie jako Marcina 
Kwapińskiego, syna Wincentego 
i Kunegundy Mietlik. Imię i na~­
wlsko matki zaczerpnąłem z mQ­
nologu Klemensa Junoszy. Po czte 
l 'ech dniach zawiadomiono wła­
dze wjęzienn€, że jestem tylko do 
datkowo Kwapiński. Dzięki ocIszu 
kaniu mego mieszkania w Sosno­
wcu, ustalono właściwe nazwis­
ko: Jan Rybicki, syn Mariana; 
chodziło jeno o imię i nazwi:lke 

panieIlskie matki. 

- Te same - odpowiadam :po 
ważnie sekretarzowi - podobni~ 
jak pan, mam tylko jedną mat­
}{ę, 

Sekretarza to przekonywa, za~ 
czyna już wypełniać rubrykę, lecz 
nagły błysk myśli wstrzymuje mu 
rękę: . 

- Panie, to niemożliwe ... 

- Zdaje się panu, ludz'e mają 

duże możliw-ości. 

Sekretarz patrzy na mnie 
przez chwilę i zasunąwszy p~t'Jro 
za ucho, biegnie z papierami do 
sąsiedniego pokoju. 

Wychodzi .,Koński Łeb" (za­
stępca naczelnika, nazwiSKiem, 
zdaje się, Rożdiestwieński), przy 
gląda mi się badawczo: 

- A przecież my się znamy! ... 

W rezultacie odnotowano mnie 
'VIr aktach trzema nazwiskami -
jak hiszpańskiego szlachcica. 

Jednoczaśnie ze wzrostem ru­
chu rewolucyjnego l'ozr~tały się 
więzienia. W Piotrkowie wyburl;o 
wapo nowy, dW'Upiętro~y paWI­
lon, specjalni.e dla 'PolItycznych. 
Podłoga korytarzy i cel~ z mil 
sy papierowej, kraty stalowe, 
okna przysłoniętę żaluzjami w 

- To pana robota - pyta po· 
nuro basem, pokazując punkciki 
pod pierw~zymi dwiemi literami. 
N~ próbowałem prĘeczyć. 

- Mam obowiązek zawiadomić 
towarzyszy ... 

- A ja mam teraz obowiązek 
odebrać panu książki! 

- Ni.ech pan spróbuje! 

Strażnik wycofuje się, z.apew~ 
nia, że uczyni wszystko, co bę­
dzie mógł, ja obiecuję czekać 

godzinę, lecz już po kilkunastu mi 
nutach otrzymuję "Filozofię sztu 
ki" Hipolita Taine'a ... 

Luc jan Ruoslcki przy swoim warsztacie pracy 

Wystawa dziel! się na 3 /Ulsadni- . klątwę ":JlC~. hul więcej niż umarłych k~ci ... " 
cze działy: al życie i twórezość po- NIe<Jhaj wiara ją.k dr:zewo OlIwkowe Specjalna częśG wystawy poka~u-
et y, bl książki o Słowackim, wyda- . bqja.. je jak się popularyzuje twórczośd 
n ;a pośmiertne jego dziel. Słowaek1 a lud pod jego Cleniem ~yje, Słowackiego w Polsce LuMwej. Na 
w plastyce i muzyce, teatr Slowac~. . , . , tle olbrzymiej fotografii gruP1 
kiego oraz c) kult Słowackiego w wiara d7iiectnna padła.. nJ. Pa..pi~flh ZMP-owców, którzy niosą w pacho .. 
Polsce Ludowej. progu .. l". dzie l-Ma'jowym portff't SłowaC'kIe-

Pierwszy, najwa-żniejS'lY drz1ał wy- Poglądy SłowaCkiego na sprawę gc. widnieją cyfry: 1,162.000 tomów 
stawy, obrarrujc chrooologiczn.;e ży- wy.zwolenia narodowego 1 spolecz· wydanych dz ieł. 86 tytułów, z kt6-
cie d twórczość poety, uklł.2uje rocz- nego stale rozwijały się 1 radykllli- rych 74 są już wyc~erpane, 1.692 
wój duchowy ~ artystycrny pisarza. zowały. Niezwykle charaktery- Rpektakli jego dramatów w teatrach 

Z wielkim pietyzmem i traf- styczny jest list do George Sand o i ś\\'ietlicach, które ogląda!o ponad 
nością zebrano kilka tysięcy ekspo- wypadkach krakowskich 1846 r .' milion widzów, niezliczona ilość au­
natów, ilustrujących drogę :!yciową .. PO'lWoli Palli w chwili, Idy Już dycji radiowych i masowych wie(!'U) 

I autora "Beniowskiego". DzIeciństwo mędrkują o wltlJauiałYm .szaleń!ltwi6 rów poetyckich. 
i młodo,ść Słowackiego obrazują rzdJę WYdarzenia kral,ow~ldeg(ł, ie je Pani 
cia domu r~innego, Krremieńaa, ukażę. jako nieunikJ)iony wYsiłek Wysta.wa spełnia swe zadanJa. U .. 
portrety (l okresu drz.ieciństwa 'itd. llarodu, który instynktownie dą.ży do I.ązuje Słowackiego takim, jaki .... 
W(lruS'lające są pierwsze !Zapiski i urzeczywistnienia nowego porządku był, nie takim, jaldm chcia.ła !re 
rysunki mynione ręką kllkuletn'lego w Eurapie ... " przediitawiii nauka burżua.zyjna, p. 
chłopca, pierwszy utwór młodzieńCtly Zasługą wystawy jest Q:grem;l- krywa,iąca radykąlizm pulityczno­
"iOuma Hetmańska". Szereg ilmyen dzenie szeregu mało stosuńkowo społeczny poety. SłowaCkiego, który 

r6zumlal wJcllde wydanenia. J'e>Wolu 
eksponatów ilnakomicie oddaje epo- 2.nanych wypowiedzi S!oWp,ckiego, cyjne. który zawsu wYI)owiadął się 
kę, w j~kiej wychował się Słowacki. Obrazują one jego ówczesne poglą- z& tym, co było w Jeao czasa-ch na.j .. 
Na wystawie u1'll1es'Lcrono orygi- dy, dowodzą, że poeta stał w 0802ie 
pały "Ballady.ny" l "Króla Ducha" postępu, walczył z reakcją, której ba,nbiej postępowe. 
ora(l odnalezionej w okresie przy- przewodził ks. Adam Czartoryski. Wartość muzeologiczna wystawy 
gotowywaatia wystawy nietlJllanej Oto fragment listu do niego: "Ksią- jest również poważna. Zebrano ~e­
dotąd "SaJtyry" na Bohdana Za- że cofasz Polskę! Ą żądep naród rag cennych, intereSUjących ekspo­
lewskiego. jes::~~e . .. 6f1 stworzenia jwillita,.. natów, ułożono je w spos6J:j żywy. 
Wielę utworów po!wlęChł Słowackll nie był wdzięczny za ws~ą im- Dwie nowe, piękne rzeźby popier­

Powstan!lu Listopadowemu. Do nIch puls.fę". s:a Słowackiego dłuta Ksawerego 
należą: "Oda do woLności", "Hymn", Wystawa ukazuje cl~lłwe fra- Dunikowskiego i Alfonsa Karnego 
,KuLig polski" i inne utwory, które groenty polemiki rz: Kr8$lń!kim w pad noszą ~ej wał'tość artystyca:ną· 
oglądamy w oryginalnych wyda- sprawie chłopskiej. W odpowiedzi Scenariusz wystawy opracował P. 
ulach (l 1Ś30 it'. "Do autora Tr:v.ech Psalmów" d-e- wel HertrL, autor "Poctretu Słowe.o­

W Pa,ryżu, dokąd Słowackd udał I klaruje siG Słowaclm jako ~wolen- kiego", dokument!'lcję - Aleksandet' 
się po upadku powstania, lIlapisał nik oba.lenia samowladztw3. ,M:.lach- 8em.kowl<l'L. 
"Lambro", w którym wyraża sold- ty polskiej. A. Row1ńskJ 

- Co, co takiego? - pyta O:-I---------.,.~--_-----_-_--_---
~urzony, podn~ą~ głowę zw!sa~ W przededniU Swięta Narodowego A Ibonli 
Ją.cą titą.le ku Zlenu (stąd "KQnskl ________ - ________ .. s ____ ....... _____ _ 

Łeb") . ....:.. Odprowadzić aresztowa 
nego! 

Ponosi nmie. Cruję siE) jak zwie 
Literatura UJ ojczgźn· e --.. " ... v • z 

rzę schwytane swieio do klatki. Albańska Demokraotyezna Repu bUka Ludowa wśród wielu wllpanla­
Ściskam pięści, żeby nie kopnąć łych 05iągnięć, którymi się m01;e posrozycić w okresie wyzwolenia -
stołu z bumagarni. Strażnik za- ma również powaine osiągnięcia na polu kultury narooowej: oświaty, 

wyda.wnictw prasowych i ksią~kQW ych, t~tru, literatury i sztukI. 
chodZi mi z boku.. Idę sprężyście, Z okaTJi przypadającego w dniu 10 b. m. święta naroomvelo Alba­
hamując energię mięśni, które nit - chcielibyśmy zapO'lnać potros~e naszych czytelników z ro­

zwojem literatury tego kraju, rozw o>jem, który zawdzięcza ona wyzwo-
się buntują iprzeciw rozumowi. leniu Albanil }łrzez bo>haterilką Ann ię Czerwoną i rewolucji ludowej. 

Oddziałowy czeka przy zam- Pierwsza wojna światowa, okupa- c;kresle walki nuodowo _ wyzwo-
kniętych drzwiach mej celi. Prze cia kraju przerz wojska cudwziems leńczej (1939 - 1944), a zwla zeza 

skie, powstanie przeoiwko Włoch 'lm po utworzeniu a.lba.ńskiej partH ko· 
pisowo i z przyzwyczajenia nie w Walonie, waśm wewnętrczne mię- munistycznej (l9!l1), która sku'piła 
znosi otwartych drzwi; gdy po- dzy poszczególnymj feudałami, jy- wo]cół siebie najwybitniejsrŁych przo 

t~zeba, otwiera J'e błyskawicznym ktatura Zogu li. wreszcie okupacja dujących pisą.rzy kraju. Nowa nte-
• włoska w roku 1939 - wszysotkie te ratura albańska zrodziła się w 

ruchem w ostatniej chwili i nie wydarrren:ia nie spr.zyjały bynaj- związku z ruchem na.rodmvo - wY­
odrywają~ się od zamka, po prze mniej I02wojOwj JJiteratury albań- zWOleńczym, czerpała. soki 2;e wznio­

'Lantowi, który padł w wa-lce. Shu- 1945 roltu w Zwią'Lku Pisarzy Al­
t€rigi napisał również poemat "En- bań~kich, biorą C'lynny ud'liał w ży­
verit", w którym opiewa ukochane- ciu społecznym i politycznym kraju, 
go syna narodu albańskiego, Enve- pomagając ;narodowi swoją twór­
ra Hodżę. ShuteTigi Jest jecl!nym (i C!,ością w budownictwie nowego ży­
lIajlepszych tlumaezy M~kOW kie- cia. Na czele ZwiąClku Pisarzy st~ 
':;0 na język albań.ikł i uW m 'li wybitny w-półcze ny pi arz albań­
talentem napisanYCh nowel ożyciu ski, deputowany do Zgromadzenia 
albańskich Iud~ prący, Ludowego, ShefJret Mueraj. 

Poeta Alek6 Cacl., autO«' «karnatu 
"Ma.rgarita Tutulani", zna dobr:v.e Na.r6d albański posia.da bogaty fol-
życie chropówalbańskieh. W poe_ klor; pdeśn.i i podania ludowe za.c~t;­
maoie "SłuSlZllie, Muzeqe!" wsparuoa to zbierać jeszcze w połowie xvm 
le odmaJował pracę ~olonego wieku. Nigdy nie · poświę<Ja.no jed­
chłopa albańskiego, który z raC().o na!, tej pracy tYle uwa.gi co teraz. 
ŚCil( uprawia swoją wlail.ną ~iemię. po usballowii!niu ustroju dem(tkracji 
Poeta mówi o wielkich przemia- ludowej. Obecnie ujmuje się tym 
nach, które zaszły w Jlowej Alba~ iPecjalna. sekcja in&łytutu naulmwo-

.. badawczego. Lud albańs)r.i sięgał w 
nu, pokaiZuje dąŻę·nie chłopów do swej twórc7.iOŚci do różnych form. 
kolektywnej pracy. W poemacie 

kształcie koszy. 

skiej. Do wybiltniejszych pisarzy słych idei przyjaźni i bra~wa 
puszczeniu Wlęzllla przez próg, tego okresu nadeży Faik Konica na.rDdów, idei, pr:renikaojących do 
tp.k samo zamyka. Włożenie klu- (1875-1941), Gjergj Fishta :1871- Albanii z niezwyciężouego kra.ju ra-

d 
~ cza do otworu i przekręceni~ sta 1940) i Fan S. Noli (1880). d,.;ieckiego, który podał jej pomooną 

Otrzymałem "pokój" od po Wu Faik Konica, autor pamfletów;>o- dłoń. 

"Z tobą, Stalinie" Caci przed&tawił 1\'1aina tu spctkać epos, lirykę, pieśni 
obrzędowe. pr:zysłowia i zagadki. 

z dużą, siłą wy~, jaoką wielką. mi- Pi~śni epIckie są szczeJólnie I'OZ­
lością otaeq;aJą Albań6zyc)' iQłię rza, na pierwszym piętrze - dwa nowią dźwiękowo jeden moment: litycznych i krytyk literacki był Wśród poetów, któmy w swoich 

kroki wszerz, cztery wzdtu2;, Na tr~ch _ jak wystrzał. Oddziało- ideologiem ustroju burżuarzyjno - płomien.nych wiersrzach W2:ywali na 
dawał się i do gimnastyki i do wy ipierw$~ego piętra stał się już feudalnego. Występując początko',vo ród albański do walki r; o~upanta· 
spacerów. Rano o wschodzie ~łoń przeciWkO dyktaturze Zogu, u schył- mi, wyróżniał się poległy w boju 
ca czułem się w nim jak w ],iaju idealnym robotem: nie złości się Iw żyda stal się agentem tego poeta ludowy Memo Meto, po dZiiś 

b i nie uśmiecha, nie ma uczuć, nie rzdrajcy narodOWYCh interesów kra- dzień najulubieńsczy poeta mloooe-
cie dużego okrętu. Nawet ez przy ju i objął stanow:lsko posJa w Wa- ży albańskiej. Słowa tego poety -
mrużenia oczu płynąłem do jakie odpowiada, na pytania, zna jednak szyngtonie. trybuna tak były płomieIlll'le i pGtęż 
goś nieznanego lądu. kilka słóW i wypowiada je bez- Działalność literacka księdza ks- ne, że naród narzywał go - "naSili 

Zaraz w drugim dniu przynie- l.arwnie, tołickiego Gjergja FJshty jest nad~r orator". Spośród irunych pisarzy, 
~ znamięnna. Ten agent iiffiperia,]>j~u klónzy zasłużyli się W oiJrresl6 wal-

siono mi ksią~kę. Żądałem "Hu;to _ BarytkQwaty, 7: n~lanil twa austro - węgierskiego w swoim;>o- ki narodowo _ wyv.woJeńcczej, wy-
rii Wielkiej Rewolucji Frallcilll- l b d dł:vm, skrajnie srzowj,nistyciZnym poe mienić należy pnz.ede wsczystkim 
kiej" Migneta, którą ozytałem tu rzą i krótką szyją, ~ta e o an a- macie a,otysłowiańskim "Gęśle gó!''' ' Shefgetą Musa.rąda. 
J'uż przed dwoma laty, lecz otrzy żowanlł ("cugi mu dokuczali"), nawoływał Albańczyków do walki 

~ DOnWsłą rolę w albańskdej litera-
małem "Bezdomnych" ŻerQm- gdy go pytano lub żądano czegoś, pNeciwko narodom słowiańsklm. turze okresu wtljennego odegrał 
skiego. Cóż, nie było wyboru. Zre patrzył baranimi oczyma, jakby Zał Wk!słUgiW~,ndiłe stię fdaszŚ~o·~j Shefget MusllTaj - redaktor c.z.aso. 
S7tą nasł'lchałem Sl>ę J'u" zachwy- w os lemU me ugo prze mnerc1ą. t k' Ze wolno _.. .. nie słyszał i nie rozumiał. Załatwiał otT'lymał od Mussoliniego tytuł won pIsma par yzanc lego" w -
tów o tej pracy I choćby dlatego . ka akademii włoskie]'. śct". W górach Albanii, u ognisk 

l . ł" ~ Z ho sam ml'lcząco, co do nl'ego naleza ol>eustraszonvch obrOliców o]'cz'\"Zny na eza o SIę Z nIą zapoznac. ac.. Dopiero w czwartym dziesięd.:>le- < J 

ciłem się znowu do literatury pię ło, lub za pośre4p.ictwem. przeło cm wrae z rozwojem masowych ar- powstała jego pełna głębokiej wia-
i ~ - ' ry w zwycięstwo książka ,,Krok w 

knaj, jak w swoim czas e w ~- żonych. ga'rllzacji politycznych, ktore Wystę- krok z P8lrtyzantami Pierwszej Dy-
dzi przez czytanie • Sienkiewicza powały przeciWko dyktaturze Zagu, wi2i.łi", W s-aty.rycrznej epopei .. BaUi 
i Jtrusa, których opuściłem dla Dwu)notny trzask i jestem mo i,zjawi~:j~ się w hlteraturz.e utwory, Kombeta,r" Mus~aj demaSkował re 
"nauki", Musiałem teraz przyznać, wu ,slim w klatce. Robi mi się ci.a \~ri~~fe~~e;~~~~ ~~~~~ ~ akcjoniiltów albańskich, któ~y 
żę i ipOwieści uczą. sn.o i d1.:tS1,llo, bliski jestem rooPa wybitnych prrzedstawicielii. tego :10- współpracowaJJ z orga,oLz-aoeją rzdra'j 

k kt Ś k ' ców "Balli Kitmbetar" i mądem 
Nie mogłem Zl'e~umi-e6 znęca~ oeliwego ruchu, ja o • omu wego prądu w literaJtume alban- Churchilla, by wspólnymi. siłaroi. na 

ufa się Judyma nad Joasią !przy naprawdę grozi uduszenie. Opa- f~~j bj:rgjtal~~~~~y z~~:~a l\:~~ r.zucić swoje kreatury narodowi al­
pozorach samoudręki. Wprawdzie {).owuję się jednak ~ dopiero !pO pseudonimem Mi"jeni :1909 _ 1938), bańsidemu. Poemat ten drukowano 
.. b a SI' ""'sko po<>.tyckie mat ., " w ma.J·u 1944 roku w Tlra.n~e, w d-ru Jej o r zy <,'1 ~ <'- dluższ''- namyśle rOZ!poczynam W utworach tego pmedwczesnle 
żeńskiego szczęścia nie pasowały J'" • zmarłego poety, którego n:iepospoii- karni, która była jesz~e pod }r.on .. 
do nieprzewidzianej przyszłości altcję. Puka,m normal~e, palcami, ty talent nie ,zdążył się. nies-tety, trolą władz Okupacyjnych. "Robotni-

ł . k 404_ d ł kom udało się wydrukować tylko 
Smołec:znika, lac7i wyczuwał\) alę a. gdy d użcj me ma s U~l\.u, u e rozwinąć w całej pełni, odcrzuwa o l' P t 
;r 2500 egrzemplar1;y kSiąż {;I. oema 
prr.ecież W Joasi zdolność wyrze" nam dwukr()tnie moc~o obca- się dodatni wpływ literatury ra- rozszedł się J'ednak niebawem nl'\ 

.. ' d dl . d.zieckiej. Jego tomik poezji pt. ~-
CZenla SIę wygo a WY7szego 8em. Oddzil1łowy wytr2:~z~za 0- ,.Wolne Wier~", ilabroniony p~erz całym kra,ju w tysiącach odpisów i 
celu, Dopiero po ltilkunastu la- e~y. Żądam naczelnika. eenzUTę Zogu w roku 1935, oraz .ie- stał się jedną rz: naJpopularniejsrz:ych 
t9.ch, przy !powtórnym czyta.niu gC' proza wywarła potężny wpływ k~:iążek tego okresu, Gdy w roku 
odczuwałem kabotynizm: Judym Dr1JWi ;mQWU trzasnęły, Po na rozwój młodej, rewolucyjnej li- 194'7 w wolnej A-lbąnił llfundOW1l-DO 
odszedł, bo nie kochał, ,jakiej6 JOdzin4e bezskuteezne_ teratuTT. Jest to tym ważniejsze, że nagrody za d:1JIałalnośii twj)Jwi\. 

• .3..do • .....: .~ ~_ł s.t..' d lu njektóriZy pisarze tego okresu myl<il!i Sbefget M1,,~ra.j odznlWzony ~tal 
Z-ara~ na wst~le, .przeW>_ ..... - go oez"""'lw.,.. .. l1a zapl'lAa~ern o 8 się i błądzili, że szli na pasku róż- za. swój r.>emat napedą lłhr~go 

film słę innym Wlęzmotn, kto ;.ę~ cbu '\\'&Zy&t1mch więi;niów piętra. nych fOl'ma,li.styc'Lnych i es.tetY(l':', sWpnia.. " 
stem. skąd, kiedy at'e'SztQw~my 1. Pr'7.VA2;edł .tarsilY stł'a4nik i gdy lncych S(lkól l/lachodnio - eUTopeJ- Poot~, . prooalk ~ krytyk, D_i:ter 
za co. Dokonałem tego punldujl\C ~.,- . I .kh Shuterqfl, wysti\Plł podC2.a& wOJny 
kqlej!1o 00 kilka zdaIl od}?o"0ied. A!l.~ kąre. ~em, odp()wlooZIa' ' Mecydowltny ll!\W~t lrAW>zedł W &1-, (l poematem ,,0, Ptoleme!", poświę­
ru~ ~e~ j. ~r.v .. Le~ tG .~ ~a, ~ oięMoiej o.dp~ -ba'hSkieJ lif9Fa'tuloze r.ewoluc.v..in6i w .conym towam~ov.ti broni, part y-

wielkiego wodza całej ~owej POWlizec]miooe na północy kra.ju. 
ludzkości. Bohaterami ep~u albańskiego są 
Wśród pis-aJrrz;y młodsrzejlo """1tele- mocjlr:zo, aucieleśniem icb qdwagi-

y- ta<JY mdtyczni bohaterowie jak MuJo 
ma zabłysnął FatJnir Gja.~ autor i Halil/, Gjergj EI~ Mija i innJ. 
poematu pr02;ą "Gwiaoldy ,ór" om~ i 
pięknYCh pieśm i opowdadań part y- P-DŚ'Więcone im legendy śpiewa li ę 

przy akl)m{lanillmencie 'nstrumtmtu 
~nckich, które dożyły 8lię na ksiąt~ 7JWanego .. Lanuta" (roozaj gęśli}. 
kę "Krople Krwi". Opiewają one bohą.te.rslde ~yny 'ó-

W roku 1946 ul!;arz.ąl łię tcooący .aU albań:;;kich, ich S'l.lll-ł'ltetność, 
SIlJCrze,rym zapałem poemat mlodego 
poety Llazara S1}iqieco "Na&J.e sloJi- gościnność, ich tradycyjne poglądy 
re nii! za-.id:1ie". na hoof)r, Popula<me są l'ównież 

pleśni na tematy historyczne, 
Była. to godna odpowiedź na. pró-

by mi~al'odowej rea.~t%ii. usiłu- Wyjątkowo bujnie rookwiUa po-
ezja ludowa, 7.l'od7~na. przez ruch 

,ift.oej pomnie~yć rolę !1&rodu a.1- nllrod~wo~wY'LW(Jleńczy w la~clt 
bą.ń/ikiC-Lo W wlLl<Je z niemieckim 1939-1944. Lud śpiewa o sławnym 
i włos.kim faszyzmem, Siliqi jest I 
autorem wielu orygilIUilnych wier- synu narodu albańlllł ego, Enverze 

HC)d;y, o bohatera<Jh poJe/;fłych w 
my i pr~ekłlldów klasyków ro6yj. waloe z fa~Yiitf)W$kimi okupantamt 
skich i poezji rad2;leekiej. Tluma- włoskimi i nlemiecldmi, o wielkim 
c'lył wiers.ze PuS'l;ldna, I..eł'mt>ntawa pr:zyja.c.ielu nIlrodu albllń,.klego, Jó~ 
i poemat M. Tichonowa "Kl!rilW ([. zeHe Stalinie. o Związku Rad7Iec~bn. 
nIlmi". Po wyzwolenill Albanii epos ludll'WY 

OWOC11Jkl pracuje pilSalrlZ Zlih.nł Sa- '\Wbogaea się o nowe picini ~pl~­
Jw. W roku 1948 ukazał się eblór wają.ce ~ią.gllięcla w odbudowie 
jego nowelo walce itlarodu albań- kraju ł tworzeniu podsta.w socja­
skiego :z okupant;a.mi. Risu.e Gft it'ÓW- lbmu oraz potęiniejące Iiily obozu 
mei wiersze dla d(lieel, Jrtór~h do- demokratYCIlnego; lud piljtnuje w 
tychCILas w literatutv.e albańs}!,!ej swoiel} pleśniach nleeną zdt'adę re-
niemal nie bylo. negatl\. Tito i je&,o kliki. 

Poeta Mark Ndoja mła'Wrll $ię Liryczne pieśni ludowe C€chuje 
swoim poematem .. St.róże", w któ- różnorodność! i barwność melodiI. 
rym. opil'!wa"czyny oohatera .narodo- Należy również zwróelć uwagę na 
wego Alba~l1l, marynall'Za Spll'O Kot- pieśni emigrantów albańskich, 1'OZ­
ta.. Oboome tłumaqy ną Jęz,.'" al- Sianych po całym świecie i tęsknią· 
ba.nskt ~oema.t PuszldJl& "Eq_luaz Cycll za matką~ojczy:zną, Pleśni te 
Qn.iegin , I mzpowszechnily się rzwlaSllcza w 

W d!Zieda.!n1e tw&rClWŚcl drama- południowej części kll'aju, skąd w 
ty.crz.nej można na r3lZlie wymlęn,ić swo:m czasie wyemigrowało naj­
tylko dwie poważne sztuki. Autor więcej Ąlbal1czyków. 
wielu komedii Kole JaklW,a. napis;:lł Albańska twórc'WŚ~ ludqwa Jest 
sztukę satyrYC2ną "Dom OJono". interesująca nie tylko dl~ badacza 
Druga sztuka pióra B~im~ lAlvf)nji bI!itorii Albanii. Gruntowne zba<la.­
pod tytułem "Q-ubemM-Dr" pJ.V.edBota- nj~ folklaru albAński~o dostał'cza 
wia z dużym ilJacięclem ~atyr;y~- cenne&,o matelJ'iałll ll'lsrorykom na­
nym reakcjonistów łl~b3{ukich, kta- r~Qw balló.ańskdc·h f innych. ĄIQań­
l''l-y współpracowali cz ~kUpantami, czy~y Sl\ bowiem jedl1ym m~Jstal'. 

Litel"l:tci albańscy. l'lIZes~nii. ęd ,Sl.l7ch ną.roław w EurQ[łie.. 



Z teorii ewo/ue;; świata zwierzęcego 
Pro/.d". II. Cz.,rthOQJSI#.' • 

.. 

Witaminy · ich rola W ustrojach żywych 
O pO hodz 

Gdy oglądlImy sz1P.elet skmydla 
~tasiego, to sPo$trzegamy, te dzieli 
SIę on na trzy ~ęści~ r<lrrtię. pnz d. 
~amię i kiść. Wr rnie,niu widlZ1tmy 
Jedną kość, w pmetlra.mieniu Ił.d 
dwie. talt jak w p~dniej Irońm:y­
nie wytll~Ych kręgOWqów. iilat(l~ 
miast w kiśc:i znajdujemy Wllr.'l.me 

mr:iej kości niż 2wykle w tej czll~r.ri 
konczyny 1 ta ~ę~ć wygląda ja'l!:m 
gdyby by!a nlęd<lri'JIZW'lI'l'lę.ta. Jęs1 
ona .,... jak wyrażamy $1ę "p~y~ 
rodniczo" - uw.te~!l!onl;l. P0Shda 
zamiast pąlc6w t~y ich res~d (l, 
2, 3); l'~dobn1e j@!lt uw"t@c~nl(lna 1 
ilość kflŚc:! śródręcza. t nic d~(w. 
nego: w(admno, Że ten na~ąd rOlĄ. 
y;ij,a się, kt6ry lest używany, !~t6t'y 
mtensywnie pracuje. a kiść pr.zed· 
niej kot'1c\lyny ptaka nie wykll~uję 
ŻDdnal czynnośe1 I wS~Ystkie ,101 
części są obrośn1ęte skórą 1,lIk, :1.e 
resztka ŹIldnl:'go palea fide $,terc'4Y 
n<l z.ewnątnz, , 

niu ptaków Pl.awo zachowania energii za- sze dla organizmu ludzkiego i zwie wego (Szent-Gyorgyi nazwał go kwa 
stosowane do zjawisk zachodzą- rzęcego. a zarazem te. które zosta sem askorbinowym) jest młody owoc 
cych w ustrojach żywych, zaróW'" ty najlepiej poznane i otrzymane dro papryki, z której też otrzymał począt 
no zwierzęcych jak i roślinnych, po gr} Ilyntezy w laboratoriach chemicz kowo prawie 1 kg tego witaminu. 
zwoliło ująć zagadnienie odżywia- nych W toku dalszych badań uczeni 
!lia z ilościowego punktu' widze- WITAMIN .. N', czyli czynnik nie tylko wyjaśnili blldowę chemicz 
nia, jako też ocenić wartość odżyw antyksl!roftalmiczny i wzrostowy. ną tego .witaminu (kwasu askorbino 
czą poszczególnych pokarmów. o- został odkryty w roku 1909 przez wego). ale dokonali syntezy tego cia 
raz zapotrzebowanie pokarmu Steppa, który stwierdził. że myszki. ICI przy pomocy metod, które umożli 
przez organizmy żywe w różnych żywione pokarmem pozbawionym wlają tanią prodl1kcię kwasu askar­
warunkach. Wynika 'z tego, że każ składników rozpuszczalnych walko· hJnowego w dowolnych ilościach, 
demu org<lnizmowi żywemu musimy holu i eterze. ginęły. W. Stepp wy dzIęki czemu groza szkorbutu i cho 
dostarczyć pewni;l i1o~ć enęrgii. któ ciągnąl z tego wniosek, że tzw. pod Tab.y Barlowa (choroba wieku dzie-

Ale właśnie te ukryte res'Ltki. te 
narZfldy s'l~ątkowę, są śwlpr:l€ct~ 
wem. że jacyś ol'zodkowie ptaków 
posiadali na przedniej koń(~:lynie 
trzy palce, mianowicie 1.. 2. i 3. 

Przodek ptaka 
- jCl ~czur 

Ponieważ jednocześnie na pa1lt!!wh 
1 kości s)tokowej nogi ptaka w{jJ/lIi.­
my rogowe łuski, ŚwiadezJ:Ii:e o -i;yrrt, 
że jacyś odlegli pf!l.l;ldkowle ptakÓW 
byli flamiast pi6r okryci takimi 
łuskami., jalde ebecnie widlLtmy na 
skórze gadów, prilede wlllLyslkim 
jafzC!Y.urek, więc już dawno - przl'\d 
stu laty ~ Darwin orBll. mili ów­
cześn:i przyrodnicy wypowiadald 
prrz.YPuszc'l.enie, że ptaki drogą tą~ 
zwa:nej ew ()lucji czyli doskonala,­
cego się rozwoju wyrodziły się. po­
wstały właśnie z jaszczurów. Do­
wodzi tego choćby fakt, iż jaja tro­
p:ka!nych gadów o .tas2czurClł;ym 
kszta łcie - krokodyli - są okr)'te 
rÓwnież wapienną skorupą, )ak 
ptasie. 

W 1861 r, prilypu,SzcJ2:8nie to ~y­
skało do~I\Ollflle potwierdlZenie na 
skutek :z,nale,zienia w pokładach łup. 
ku w So1nhofen w Bawarili pierw­
szego. w r. 1877 !Zaś koło Ei.ahsUit 
drugiego odcisku tworu, który źył. 
:iak mo·żna wniDskować IZ el3SU, z 
któtego pochod~i łupek ~gli!ologow:ie 
czyli ucrz.eni badająćy pokłady sko­
rupy clemskiej umieją zdawać so­
bię IZ tego sprawę) pr~ed jakimtś 175 
milńonami lat. 

Te twory, wielkośCi. kury względ­
nie gołębia nazwane rz,ostały pI'lZerl 
paleonto~ogów (uczonych zajmują­
cych się badaniem kopa.lnych resz­
te.k ciał flwleI'lZęcych) prap.takami. 
Cwło lich bylo okryte piÓram.i, 
pr~e~irtie ich końc;zyny były niewąt­
phwle Skrzydłami - CrLyli posl~daly 
one cechy ptaków, ale jec:l.noC$eśn,'je 
skrzydla były !l.akoń~one trnema 
chwyta,mt - pa1cam'i UflproJonvm1 w 
pazury. W długlich szczękach ,S1edtlla­
ły !Zęby a ogon chOl;iaż okryty l)i6-
rami tył podo,pny <10 jase.gzqr-ęzego, 
('Dla wY.1aśp.!enja dod,gć l)ale~y, że u 
p~a~ów srz;cz~ki są krótkie i a:ęb6w 
me pos1ag·a,ją, ogon<lwa IZ?Ś część kr,,­
gospłllpa jest r}ierz.wykle skr6co.na li 
całkowicie ukryta W mięśniach). 
Pra,ptaki l'0siadały w.łęp równieZ ce­
chy JasuZllrów - czyli niewątpU­
wie należy je uwatac za istoty 
przejściowe od jaszezurów do ptll­
ków, za istoty świadeza,ce o POCho­
dzeniu pta,ków 00 jaszewrów. 

Od jaszczura poprzez 
praPtaki 

które będąc nlewątpliWJle pta.karnl 
(skl'lzYdła bez pa1rńw, ogon w stani 
zaniku) pooSiadały j~ę długie 
Il'ZCfltt)(,l u~eb1one. nif;UD:bl'o--jone w 
d21ób. .\ wię' drała ru~woJu s~Ja od 
.łalizeirorów poprz~z praptaki I pta.ki 
ul,ębilllle do ptaków wl!lSciwyf'1J. 
czyU takie/). jalde obecnie żyj'ł Uj!. 
kuli ~.cm!il,ięj. 

Paleontolo~owie WSka.zują nawet. 
od ja,kich jaszc.zurów pochodlZą pra­
ptaki, Za p1"7,odków praptaków uwa­
źa.11ł Jas·zczura biega.iącego na dwóch 
tylnych l')ogach. 'Zwanego pr7,e'Z nich 

Ornitolog ['Znawca ptaków! p<Jlskl, 
B, Ferenfl, w nf. 2, '" r, b, cznęo.­
pjBmą Pl~yrQdl11OZllgo "Wszeehśw!al,1' 
p~vpom!fll! O ,!e/!'ZCI7.e jednym świa .. 
dęctwle takleli(o właśl'1ie pQehod.ze­
ai .. ptilk6w. ·~·'H'lt nim to rzw hoa'7-'i<!'l , 
C?:vli I<o~n fI( Q\I,Ubfl ty (Oplllt~nmuP ' 
h02rzjn). Plfo1k oCllciely, f,ępy. mato 
wrażliw~ , żywiący silę pąkami roś­
lin, młodymi pędami, .owocami l wy­
dający wstrętna woń I>roWiego na­
Wi,}'7.11, Nawet, m.Jęso jego cucl'mlę j 
d'lieki temu hoazinv nie sa łowione 
prze~ Żadne ~więrzęta rriięsd~erfle 
tych okoUc, w któr-ych bytu.ją, Żyją 
"aś one w lasach Ameryki Południo· 
wej, nad Ąm(lll:Qoką, 

ra musi odpowiadi1ć ilości wyzwolo stawowe składniki pokarmu (bia!ko. cięce~o, charaktervzu;ąca się bólami 
nych przez orqanizm w danych WEI węglowod<ll'lY. tłuszcze i sole mine' w kościach. niedokrwistością oraz 
rtll1kach k<1lorlł, oraz dostarczyć ma raI tle ) nie są wystarczające do żY· wybroczvnkaml w skórze) jest zau \ 
terlah. b;td1J!cowego. pokrywającego cia. Brak tego witaminu powodUje qnana. Wit<1mln ten znajdujemy 'VI 

z:apotrzebQwanie wynikłe z proc~' zeskórnknie spojówki l rogówki. wy papryce. rabarbarze, cytrynach. po. 
sów wzrastania lub reqenerowania wałując w końcu ślepotę (xerophtal maranczach oraz wielu roślinach złt 
7-użytych tkanek i komćrek. Bad(l' mia) i rozmiek;czenie rogówki (kera lanych. 

Dorosłe hoa.ziny nie wyróżnIa ją 
się, poe.a podanymi cechami, niczym 
srz.czególn:-rm. Natomiast ich pisklę­
ta posil2da,ią cechy i spo;;ób życ!s 
zupełnIe nie ~potyk;;me w świecie 
!}tak6w, Ot.f) młode hoarzlny wkrótce 
po wylflli C'itl ?:aeZ~'l1Rja się Wi'~1~ 
nllć rz; gałęzi na gałąź 4I'Zewa. n,a 
którym :t11 tą jd\.l je ~ię jeh gn!aQ,do ro~ 
g~f)one, 

.. Je~l! ~dllrzy się przypądklem -
l'·js'l.e F'erefls ... iż WS·PJ.nlłjąCI'! ~'lą 
pi1!kJe ~pad nie. k01.1Dłkująg do WQ­
dy, to •.. olę ~ąg!'atfl mu ?:RI1J'l1i\ nl~­
bfi7,pie/:!1.eilstwo, PIsklę bow!ęrn plya 
WE! i n\.lrl~uje ;>;tlakomicie, TlQjiiłu .. 
In/ląc się !111 pno:emian skr?;ydhHPI i 
"ęgam!, jak pl'l'Iwdr,iw~'m1 W1QIJlarnt. 
DoPłynRWszy da bne~u, pi~klę W3gi 
0<1 się Ii!nÓW IIWQlffl sposobem -na fla i 
bliźRQ;y kl9:ew lub d.l'(lęwo, aż wres2.~ 
cle siada prawie ' pionowo nil zwl­
salącYI11 nad wodą kOtlarze. W tej 
pozye.li, s.ptos,zone nadejściem czło­
wieka, l'lZUCa sie samowolnl.e głową 
w dół do WOdy, ' a nastąpnie nurku­
jąc I płynąc na przemian nad I pod 
wodą !Znika ~ oczu Qb,serwatora". 

Hoazin - cenne 
świadectwo 

teorii ewolucii 
Zdolność sprllwnego wspinania mę 

rz.awdeięc~ pisklę hoa~i,na pewnęmu 
szczegółowi II!natomi~oemu, nor­
malnie nie występującemu już u 
ptaków. Oto każde Skrzydełko ich 
pO$lad9 po dwa ruchome palce, za­
opatrzone silnymi S2lpona mi I Jak 
w:ldei.my I'ta rysunku te palce (l, 2) 
pmypom!nają palce. które posiadaly 
żyjące ongiś pra~taki. U piskląt 
hoaooa wys.tępują tedy na.l1Ządy, 
które lstniały u t?k odległYCh prnQ6 
ków ptasich. jak praptaki! Czyż 
trrzeba leps.zego dowodu rz:wią;dtu 
todoweao ptalrów wspólczeS<nyeh fi'; 

praptakami a poprzez nie fi< Ja~~u­

ra'Z'l']l? ;Nerwsrzy i drngi pa'lec pw..ed­
olej kot'lcll.yny hoazLna mają doŚĆ 
znacilną gługość ~ są bąa;dlZo ruch­
liwe. Pierwsrz.y jest nawet przeciw­
stawny dTu-giemu, dziękl ~mu 
piS'klę może chwytać nimi gałą~i i 
mocno SJię ich trzymać. W mIarę 
da1sll.ego roewoju sk~ydę.ł pi~klęc.ia 

te <palce przestaj,ą grać rolę, którą 

pełniły. gqyż stljją ~ę już cora!Z to 
mniejsfle w poróW;llaniu do wje1..~ 

ko~ci slkrilydła ~ ciężaru ciałą, o.b­
rasta1ją mięśnuan1d. ora,z skórą 1 os-ta­
teamie /lą w:idoClZJle j~O małe brQ­
dawId. Mamy tu wią~ Il;jawjakę 

~ika,nta w miarę l'O!Łwoju orga,nilZ>­
mu - cechy, ~tara występtlwjiła 
ongiś U dalekich prv.e4ikPw hOarz.i­
na. czyli doS:konijła. :i.lu~tr~ję: t. 'liw, 
pr~wa Haeokla: .. R07;Wój OIobnika 
jest streszczeniem .-ozwoju rodu", 

[{ośnik c~ub(lty CZUli lwazin 

Ornithosuchus. Za tym PrzYP1.Bzcze­
nIem pfzemawi,a fakt, iż r.acho. 
d:zj duże podohieństwo .Al budowie 
jego ezaszki c?~s'lki praptaka, j~k 

równ:leż to, że ten jaszcz.ur miał już 
kośal dęte. ja l\ie miąły praptaki i 
jakie mają obecnie ptaki. Res'Ltki 
owych jaszczurów Ibn a le·z·il),no w 
Szkoc.jj w pokła<'lach spl"lęd 200 
ml!ionów Jat. Istniały one tedy na 
kuLI 'Ziemskiej o 25 mi1io[}ów lat 
we~eśnlej nIż prapt;ąki ~ a 25 mi~ 
l;~nów lat to okres dos-ŁateClZnie 
długi, aby 'l. jaS'l~llr6w mQgły się 
wyrodrz.ić istoty tak od n!cl1 różniące 
się jak praptaki.. 

nia przeorowadi!one z końcem XIX tomalacia ). Witamin t('n występuie 
\ poc1.ątkiem XX wieku przekonały w nerkach. płucach, wątrobie wiehl " Bra." witamimz D, czyli antyrachf 

b l l W tyczneqo, wYWołuje chorobę zwaną 
nas, że pełnowartościowy pokarm ry morskich, m eku, maś e itp. i- krzywicą (choroba an$lielska) szcze-
winien (zaWit>rHĆ oorncz weqlowoda tarnI in A q7.naczamy metodą. która qólnie rozpowszechnioną li dzieci 'do 
nów np, cukru, skroQll \, tłusz- po ega na tym, te preparat zawiera 

. 1 I h A d hl k lat 8. Krzywica jest poważnym za" 
C7-(\\, hi;,kk. i se: i mine. ra nyc , jesz I ia,cy wita~1in: . aje z C ar. lem an '<.łóc-eniem mineralne i przemianv ma 
cr;e drobne t10~Cl ' pewnvch subsŁan' tymonu D1ebleskll~ zabarwieme. 
cfi. które 0kre~lamf.l mi{ll1em wif.!1 I WITAMIN B. zwany antyneury terii (wadliwy wzrost koścl). Wita; 
mh1ÓI!l. r 'L-f['ą wprorv~dzoną przez. tycznym, znany był już K. Funkowl mln D znajduje się w watrobie dor-

I k 1911 I d .. ~za. qrzybach, mleku. żółtkach, drof 
,Oolskiepo uczoneao, Kazimierza Fun "': ro u '. ccz j.eszcze przez osc dżach, tranie r.ybim itp. 
Te{l, w mfw 1911. • . IdłuSjie lata me mozna go było otrzy 
W tym mieiscu nie sposób podać mać w stanie chemicznie czystym. WITAMIN E, czvli witamin 6e' 

historii odkrycie witaminów. która W stanie czystym otrzymali go Jan- płodności. należy do tych czynni.; 
l'tM.\JWJ Pi'l; rlll<nieiszą kartę w roz' sen i Donąth, zaś wzór sumaryczny ków, które warunkuifl normalne fun 
woju nauk pr;:vrodniczvch. Bodanie ustalił Windaus. Windans poza. tym kcje seksualne. Najważniejszym 
witaminów stil nowi piękny i intesu ~twierdził. że witamin ten zawiera w 7,iwiązkiem naturalnym. obdarzonym 
jący przykład współpracy fizjolo ' w/oim składzie siarkę. Brak tego wlasnościami witaminu E, jest alfa-

A. I k l k ł" ł' h b tpkoferol o składzie C29H5002. gow, . e arzy i c H~mi ów. wspó 12ra wlt,aml~u wywo uJ.e c 01'0 ę .zwaną . 
cy. która w krótkim czasie dała '00 ben·ben. Występuje on w ludkach Składnik ten występuje w kiełkach 
{faŁy materiał z dziedziny budowy nasion zbożowych. w nasionach owo ps'zenlcy i oleju z nasion bawełny, 
i znaczenia witaminów dla organiz' ('ów straczkowych. Szczególnie 'VlE'-k dalej w sałacie., bananach, kakao, 
triÓW żywych. sze ilości tetro ;witaminu zawierają groszku itp. Brak teqo witaminu ob 

Witaminy są róźne i ich działanie drożdże i otręby ryżowe. jllwia się ~ ten sposób. że po norma! 
jest specyficzne. dzIałające w okre. WITAMIN C, czyli przeciwgnil- nym za~łodni~niu płód ginie przed 
.ślemym kierunku, a ;\Vięc podobnie cowy. został wykryty w roku 1932 uroJzemem l zostaje . przez matkę 
jak cały szereg reakcji kfJtalitycz' przez węgierskiego biochemika., Al· zresorbowany . bez zadnyc? ?a­
pych, zachodzących w kolbach czy berta Szent-Gyorgyia. Uczony ten stęp!\:w. U :nęzcz~~n brak wltammu 
pl.'tortach~ Wymienimy teraz pokrót I ~twierdził rÓw?ież. że ?ajobfitszym I E powodUje zamk popędu płelo­
ce te witaminy, które są naiważnie; zr6dłem czynmka przeclwszkorbuto' WCg'0. 

W służbie pokoiu • 
I szczęścia ludz 

, . 
OSCI 

W poprzednim dodatku naukowopliterackim "Glosu" z dnia 1 b. m. 
drukowa'liśmy fragment niezwykle ciekawe; pracy M. I1jine. p. t. "Zi:?­
m/a przyszlośct' (w/g tygodnika "Nowe Czasy" Nr 23). W fragmen­
cie Oll'lJm arJtor przedstawił nam wspaniale perspektywy przyszłego 
przeksztalceniĘl naszej planety. 

OWI? perspektUlPlI. Elczkolwiek artykuł nosi podtytul: z notatek pisa­
r=a. nie są b?J71!ijrrmipj wynikiem lakle/ś "intuicqlnej" wyobr:8inl. leLz 
p,.acy, opartej ściśle o osiągnięcia nauki i je! przyszły rozwój. 

Obecnie zamleszcza/ny dalszy fragment pracy Tljitl8 - o środkach, 
które będą slużylq wzmiankowanemu wy:!:ej. rewolucyjnemu przeobra­
żeniu ziemi. NajfJotężniejszym z nich - to energia atomowa. ta sama 
wspaniała energia, którą. ciemne siły imperializmu chcą zaprząc w służ­
bę śmierci i niedoli człowieka a która tu Związku Radzieckim już dziś 
sJuży celom niebywale rozwiniętego budownictwa pokojowego i zapew­
nienia s~częścia całej ludzkości. 

Jeden gram uranu - 235 daje 
tyleż energii, ile spałenie tl'Zecl1 ton 
węgla. Jeden wagpn piiliwa atomo­
wego wystarczyłby - według słów 
profesora Joliot-Curie - aby dać 
Francji dwa razy wląeej epeg:i!i 
ele~ try~nej niż .otrzymuje ona obec­
uje w eiąglj roku. 

Trrz.eba preezwyciężyć wieHde trud 
dnoścj techndezne, aby energia ato­
mowa mogła wprawiać W ruch sa­
moloty lub samachorly. Dla Elchro­
ny szofera ~y pilota Q{l mkodli­
wyclJ cząS>tecrz.ek i promjeni po­
tI'lZebna byłaby tar~ żela~o-beto­
noW.a Q wadze kUkud'Ziesiąqiu ton. 
Ale już obecnie luli w najbliższej 
przyszłości lude.ie mogli,by zbudować 
w wielu mjejscowo~ęjach kuli 01erp 
I!kiej po·tężne centrale elektryczne, 
PriiClujące lIa pltliwie atQffipWYm. 

Takie ęlektr-oW'Dlie prrzede wil~Y~t'" 
kim potrzebne Qlldą tam., gQrzi.e jest 
mai;! węgla i ePffl'.'gii wodnej, Są na 
~.i.em.i p~f~tyn~e, pe~lldJnę przestl'.,.e­
nie, gd~ę nie wybudowano jesu.egte 
kolet Ef)ergtla atompwa wmo~ę 
opa;a()wać te "l)iałe plamy" na ~o­
ąpeda~cze) mąpie świąia. W~1łl1t 
łatWiej jest Pf;>:ę,rZUe;JĆ n'ą samOlQo 
tąch tonę ui~u, ni~ rzbudawa,e ko~ 
leI dla do$ltawy milionów 'ton węgla. 

Z C0a<aem, gdy WYJ.'ll'\le~iQi1l'l I1;psta­
nli! nowe środl? ochrony pr·zed sz;kg­
dliwym promienliem, s:iJ,nik atomo­
wy ~jaw:i się rz; pa~ątl>u pa wleU~ich 
okrętach, a potem i Ha lokomoty­
wach, $amolotach, /ianW<.'bQdacb. 

Nadejlkie i tep długo oca:ek.iWfjJpy 
d~fftń, gdy ęd 2lie.mi ooerwię się 
pifll'Wszy mtędlZyplailletaJl'flY fl.tatek 
IZ. Q.dll"~ut.owym /lItlnLk.iem a,tomowym. 

góry. zmieniała bieg nek, na.wad­
n!ałl\ pustynie. torowała wcilłż no­
we l nowe drog{ życia tą.m. gd'lie 
nie postała noga ludzka .•• " 

WY$lł;ą!l'CU;y spojrzeć na mapę świa­
ta. alby iLobacrzyć nie ma,lo ta,ld<lh 
mle]SC, ~dzie rz.iemię należało by 
pre;erobić dla potuv.ęb crlłoVJie.ka, 

Zmienić mapę świata, ale 
w służbie i dla dobra 

ludzkości 
Pl'Tzy pomocy ene['gi~ a,tprllowej 

ITjOoŻIla by uczyn:ić klimat Afryki 
ba.rd~iej wiagotnym, zmieniając bieg 
:tv.ęk i kierując w~ę w głąb lądll, 
Wpadając jak do pułą,pki do 01-
bn4ymiego, rz.amknLętegQ wgłęb:iema, 
,za~mlljąc.ego trk6cJą ~ęść A~ryki, 
woda mil mogłąby od r~ll ująć do 
oceanu, Wielokrotnie parawalaib) 
z powier.zchnd rzbio!l'niik6w Wody, Ił. 
liści roślin d wielokrotnie spadałaby 
w postaci des~ów, Ziemia, lńóra 
obea,nie ro~ial"la $ąę od SłętJDIi, st.a­
łaby się bard1lJiej prrzystosowad'la do 
ltiycia. .. 

W Afryce jest mało dogodnych :1';a­
tok dla postoju okrętów. Można by 
Ilaprawić Linię brzegu, tWO!l'.ząc 
Sztucrzne Il;a;!;oki według rz; góry opra­
c(}wanego projektu. 

wodę morską, aby dawała e-nergi!l. 
Jedna tylko gibra1tarsk~ e,lektrow­
nia wodna dawałaby tyle energii, ~e 
można było by pnzy pomocY stacji 
pomp nawodnić trrlecią crzęść ' Ba­
ha·ry. 
Zagradea'jąc (wtoki lub przecina­

jąc kanałami prnesmy]ci i wyspy, lu­
dzie będą mogli ~miendal! kienmek 
wód: odprowad2ać do oceanu, dalej 
od lądu, ~imne wody płynące od 
bieguna i odwrotn.ie - ~bliżać do 
1:Jrzegów prądy. p,l."tZynoszące ciepło 
re strefy r6wn1'kowej. 

W ten sposób człowiek wykorŁY­
stałby i tę CrLęŚĆ energiI słonecrz.,nej, 
która wprawia w \fuch wody w 
oceanach, 

prrzy pomocy energii atomowej lu­
dzie nauClZą Się 'l. ez,a:sem ltierować 
według swojej woli również prąda­
mi powietrza. Wywołując gdZJleś w 
Arktyce SlZtucene CYklony, wytw~­
rzając IZ wody morsl>.iej parę przy 
pomocy "atomowego" cieplJl, lub 
nagmewając maóiY llA,mnego po­
wie1:i"~a arktycrz.negp. regulować bę­
dą pogodę, tWO~Yć (l·la eałycb lą­
dów regulowany, dogodny klimat. 

Z·iemia nrie rz,awsrz.e rużywa ener­
gię słonecz.ną w~pooÓb do.godn,Y d~a 
CI.lłowieka. ZużyWając nadrrmernJ1e 
oiepło w kwietniu, lZaosrzcflędza go 
w maju. 

Człowiek pa~m świata, 
panem przyrody 

Gdy q4łowielcs.tanie ~tft talk silny, 
te potrafi ingerować VI gospoQ,al'l;;Ej 
cieplną pl."tZyroć!y. bll~Le on dodawał 
ciepla tam, gdriJie jl3st ~byt ulmno, 
i kierował ochładfl.8ljące prądy PO­
wletrrz.ne t<llTl, gdzie jest !l.byt gorąC9. 

POd!lllmowując bi!1ans mąrt;erl;j 1 ~­
nergU na rziemi, człowiek pI'lZenoS'l6 
będeje ? j.ednej połaCIi do drugiej ty~ 
siące kHometrr6w s?e~c.iennyeh wo­
dy, mildony ton innych eLąrł, m.LIńar~ 
dy kaloa'li cieplił. 

J6Zel~ na północy fabryk9m ~ 
miastom nrie WystM.'~y e-ne,rlifi.i., l)ą­
płynde ona tam z l)()łl1d,nia. JeżeH 
na wsohod!4te iPowebna będ/liie woda 
e: pÓl, dostarczy sit: jej fil zachodu. 

6zego nl-c potrafi zrobić pozbawiona 
r()rLUmu maszyna. 

Ileż marnuje się obecnie w kra-

Jach ka.pita.listycznych najcennle,ł­

szego CP jest na świecie - ludzkiej 
pracy t ma,SU! 

Na ziemi jest praey bez końca, 
trzeba się d~' niej zabrać! 

A tymczasem w świecie kapitali­
stycznym 4:; m,iJionów be1a'ohotnych 
nie wie, do czego się wziąć, aby nł. 
umierać z głodu. 

Na pla.ntaejach Afryki i Amerykł 
ł.,;wiilskiej ludzkie Tęce. nOgi i plecy 
nadal. jak setki lat temu. przecią­

żone sa, pracą pona.d siły, którą 

mogłyby wykonywać maszyny. Ale 
nie tylko w kolonia.ch i krajach m· 
lfl4:nych - również w metrQpoliacll 
l,nożna znaleźć nie mało kopalń, fa­
brYk i budolllł. gdzie pracę iudzką 

trwoni ' się nadaremnie. gdzie ludzie 
robią cod'llenn-ie to, 00 powinnybJ 
robió ma&zyny. 

System ka.pitaIistycZl1Y w sposób 
gr&bleż~~y nUszczy i wyzyskl1~ nie 
tylko ziemię. ale i ludu, którzy na 
nie~ żyją l pracują! 

Temp rtbl'odntc.zeDlU ma.rno·traw­
siwił p·mlliony ?JO$ta~ kres, gdy na 
ziemi me będzie więcej wyzysku 
Mił~Wlieka. pl'1Jez cz.łowieka, gdy ca.la 
pptęga DMlki i technikol .s~ier/)wana 
z04itą.nie na to, a,1)y ułatwić Pt'ltell 
i uC(lJynić Jl\ .rado,slll\o 

KJ"es imperializmu otwOl'z'Y 
nowe, radosne pe .. soekty w)' 

pr1.:ed całą ludzkośdą 
. Dl.ień roboczy mógłby być skró­
gony dwukrotnie jut obecrrle. gdyby 
ludll,ie \lwo).nienIi. rroiltaJi chocjaibJ 
<;ld groźby 'Wojny. 

Nie tak dawno na masowym wiecu 
w 130mbaju profesor JoliOt-Cur!6 
powjruilł:i,a~: 

Na prawie tym opiera się teoria 
ewolucji świata ~ierzęcego w ~ó­
łe, a przeto hoaz'in je/l* ~bytJd6łlł 

przyrody ni6~~le eennYm cUP, 
n~1Jki o ewo'uroi, naJ~jłKOl'MollI~y bo~ 
wjem przwiwnlk tej Daukl mUlii 
~Ukną6 wobec ta.ltiego iywego 
świadectwa pOChOdzenia pta~ów od 
J)raptaków. To ~wiadectwo jest tym 
patrdrz;iej WYm.ow.ne, że u $Ilrusl.ów, 
ptaków, jak wiemy, biegających. u 
któryeih skł~yd.la z,aujkły 'Pl's'Wlie 1!'Al­

peŁn<le, na tych BrlC2ątkaeh skNydęł 
J,stnieją zupełnie wyrażn,le ~DI1Y 

1. i 2, plllaa. 

W Związku Rad;deckim. 
eneJ'gia a,romowa słuiy 

hudowni,twu pokpłowemQ 

yv Ameryce. PO-łlld.ttiowe, wysoka 
śCl~U'Ja ~rdyller6w ódgrad~a ląd 
od oceanu, PO{Jj~Hli w ptil'l,'UwiańSkich 
Ąndacn muse.ą rywa~wać ~ sa­
mQlotami - wzno8i!ć solę na wyso­
kość 4.880 metrów, Wyst,arCll.yło bY 
kj[ka wybuch6w atomQwych aby 
pI'lZebjć W Andach sZ'eTQkie wrota, 
otw,ierające d(llltęp 00 morskich pOT~ 
tow; pr<i.eŁ te wrow przechoQztłby 
()~ mOl,'!la wia,tr, prrzyru)s~ąc rz; sobą 
wjlgoć dla pól, skllzsnych na po~ 
suchą. 

Ruda., węgiel, ropa na<ftowa, s61 
i kamńęń popłynl\ potę~nym ait~­
mieniem. spod @emt <lo automatycz­
nych fabryk, lid01e b'ędą pl'~eknj;ał'" 
cona w pnzedmioty potrzebne CIMo~ 
wiekQwL 

Ze tak jest - fw.ledcey r6Wlhiet '.' 
fakt. iź \Ił okrEls1ę, w którym liat­
niały pl'aptak~, Aie było .jeszcze ptą­
ków właścilwych, j~u['y ~ś 1st­
ui,ały na kuli ~etmslciej o jakd.ęi Bto 
milion6w lat wazeąniej. 

W Zwlą~ku l'łącW.i.~lm energlią Jak w,ęŹbiiUV;, ~tóry nadaje gUnie 
atotl'lowa ju~ ąbeen.ie SIl;a'je SIle M- potrzebną mu formę, tak jf, CIlltrwlek 
WYlTl, potężnym śrQdkiem pnze- mógłby rz;mtendć obl'a1Z kuli ziemskiej 
ksrzAiałca.nią pr;-,yl,'Ody, Na cały śwaat 1 lUl.rysy wYPl1Zeży rz,godn,iQ ~ "Wy­
rOZlb~ły słowa ~istr~ SPraw rL8 mi plana'm! 4 cełą.rn1. 
gr~ilillyęh ZSRR A. Wys~yńs_go, Nie tylleo lądy, ale ł morza 
wypowie~ane pmę~I\ na O,g61- Mógłby on ~kslZ.tałppć nde tyl­
nym .Z~Dmildrzenh,\ OrgallWacji ~a- lto ląd, aJe i mo~. 

Człow,iek sam przez się jest mały 
i slaby w Ilorówna.n!u z Jórl\l lull 
Wodospadem. Ale zeSPMOwy wysi~ 
le~ mó14l'pw milionów lud1i ~usi 
_17 pn~, 40 Pl'~!Wltałeen1'a 
przyr~dy. A ludrAom p~e 
tylko klerować tym WfZystJdm. 

"Ozy I}lasy lId'&CuJące z(łaJl\ .obI" 
SPl'Ąwę iii tego, że z oąmlu gOld'llln 
pracy w fabryce. w polu ltd. cztery 
,qdz!,!lY zużyWą, się Jla uzbrujepie j 

utrzymand.e t6łnierzy, którzy olc nje 
prndu!iujll dla narodu? I, co ma 
;szczegółn" wymowę, te e.ztel'Y 110-

d.zlny zużywa się na Pl,'zYi0towllltla 
do J;nbz~e,nla tego, co stworz()no ''I' 
ciltJU dł'ugleh czterech l'ocl1iin. 

Legend4W'DY SYzyf toc~ył pod (ór, 
ogromny gl3f4 który wci~ ' atal'7.ał 

$lę ~ pGWI'otem. Współezejn!l syz,. 
fowle trael\ połowę swojego c.J\IUIllt 

Innym faktem, puz;en1c.wia·jącym 

za pochode.enrl.em ptakÓW od ja­
s;r;crz.,u,rów, jelit to, że w okr~sde cll!a .. 
Su między lhstn,jeniem praptaków a 
istnienIem ptaków właściwych, :ist­
niały ptaki uzebione czyli takiie, 

/ 

Jaszczur 

rodów ~jfldno(l@nych: Marrz.ę Śród~emne leży Q 30 cen-
"t;ł'z6mt&czylł.śmy en"~llę atomowlł I tymetrów niżej od OOZiOilllU Oceanu 

do wykOfla.nła wielkich _dali bu- Ąt1iłn.tyckiego i o 50 ce.ntymetrÓw 
downictwa pokojowego. ~cemy I nii<lj od .poziomu ~orfba Cza~negQ. 

_ _ . OdJiLr<1.d~Jąc tamau11l Zatokę Gibral-
przeznaczy c Ją na. to, aby zn0S11a I tarską i Da<ru ... i'i~l:,;, ::::.~~~ amusić 

jl.by zn~8ZCZYĆ ło, ZO Zl'obili w c4J'u 
imperializm niszczy ziemię. (J,pug1ej połowy. T_li l.nlP~l'lll.li!l!DI 

marnuje ludzi skazuje na naprawdę syzyfową pra. 
Wielka C<iężka" mOI)otonna, i nit\- eę ~kl miU()nów lud0i. 

twó~Z3 praca przypadnie rnaBilynorn Socja~m wytZ.woli lud7Amść od 
a człowiek bedme m'lił ulko to. syzyfo,wej p.r8.cy. 
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Podajemy poniżej w całości ar 
tyku! Wsiewołoda Iwanowa. za­
mieszczony na łamach c.zasopis 
ma .. Litera<turnaja Garzeta" rz: dn. 
1 lipca br. 

"Ilha Formosa" - "Wyspa Prze­
Jllękna" - oto. jakim mianem na­
"tWa!i. lą żegla.rze portugalscy. 
ChIńczycy nazywają ją Taiwan -

Zatoka otoczona .. tarasami l)óJ ryzo 
wych". 

Wyspa rzeczywiście jest bard/zo 
p iękna: lazurowo - szmaragdowe mo 
:~e, góry. których wiemchołki tona 
w sinej mgiplce. właściwej pod: 
7.wrotnikowemu niebu, nickończąca 
g;ę tafla wód, zatapiających pola ry 
żowe. plantacje trzciny cukrowej. 
gaje ::\nanasowe i bananowe. szero­
k ie plaże nadbrzcżne. o których zło 
cisty niasek 7. hu kiem rozbijają się 
fill e !Morza Pllludtl'iowo - Chińskie­
go. 

* 

Napisał 

H' siewo#od Iwanow I 
na wyspie Taiwan nie opuszcza 
ani na chwilę świadomość, że skaza 
ni są na nieuniknioną zagładę. Co 
więcej - prasa imperialistyczna 

~---------------------------_...! stale omawia problem jawnej oku 
Formozie "odkupił" za bezcen od Japończyków na wyspie niejedno- pacH Formozy. 
n;ądu kuom.intangowskIiego w.s.~st- krotnie wybuchały powstania prze "Włączenie Formorzy do swyoh 
lee samoloty "Chińskiego Narodowe- planów i kalkulacJ'i - to nl'ezwy-

T ciwjapońskie (w latach 1898. 1912. 
go . owartlystwa Lotrui~go" (Chma kle ponętna perspektywa dla stra-
NaulOnal Avjation Co.). Jak doniosła 1915, 1930). Rozgromienie Japonii tegów amerykańskich" _ czytamy 
n'~'" ł . . F i op;mowanie Formozy. przez Kuo lt:Uawno roog osma ormozy (noszą na łamach "United States News and 
ca prowokacyjną nazwę "Głosu WieI mintang nie przyniosło masom ora World Report". Właśnie drzJiękli. te-
kich Ch'n") f' R Id li cującym Formozy żadneJ.' zmiany na I Irma ayno s Meta mu amerykański pies łańcuchowy, 
Co opano > ł d k l lens:re. S~f rządu kuomintangow-.' . wa,a ca ą pro u cję a u- Czang Kai-szek, nie baczac na cal-
mInI um . W· · skiego na Formozie. Czeng Yi pozo .. na wyspIe. lerrzyclele ame kowitą klęskę i rozgromienie ar-
rykallscy, posiadacze pakietu akcJ'i stawił w mocy cały jal)oński mii w dalszym· c' g t . 
d nrzedjapoński system feudaby, ' . lą U o rzy~uJe 

awnego wielkiego prrzedsięblorstwa źródło n~dzv.. 273 Cll>o~stwa. W r"o' c wsparcie od swych mocodawcow. 
iHpońskiego, "Electric Light and Po ~ 1 u_ 

wer Co", domagają się od r.ządu a- z 27 na 28 lutego 1947 r. wybuchło ,.~.OImoza stanowi nieodłączną 

* Formoza. nicwiplka wyspa, o P0-
wicrzchni 35 ty;:: km. kw .. stanowi 
obecmc ośrodek uwagi i rz:ahntereso­
wania całego św:iata. Stała się ona 
bowiem ostatnim bastionem reak­
cji chińskiej, kuomintangowską Ko­
blencią. Na tym oto skrawku ziemi 
stara się utrzymać Czang Kai - szelf 
i jego poplecOlnicy. Tu imper i 'łlili.'-m 
"mcrykailski snu.ie z gorączko-.vYIl1 
pośpiechcm nici krw:nvc.!!o ~::l'"Zysię 

merykat'Jskiego czynnej ingerenCji w l)~t~źne powstanie przeciwko de I częsc "kładową . sr,stemu. ?brony 
celu zrewindykowan.ia dla towa- lTJ'''zcom kuomintangowskim. USA nil Pacyfiku - oSWladczył 
I'zystwa zarówno Ulsildnic'lcj sumy Jedvr,ie przy pomocy silnych od niedawno Mac Arthur (cytujem,V 
dlugu. wynoszące.i 28 milionów dola rh:ialów woif'ka urlało ~ię Czan~ wedlug gazety angielskiej "Sunday 
rów, jak i odsetck. wynoszących 10 l(fli-~zekowi zdławić to powstani~. Desnatch"). 
milionów dolarów. Utopił je dosłowni c we krwi. u~mier "Wojsk;,! amerykai'J.skie powinny 

* .'. * utiąc ponad :lO tys. powstańców i ckupowac Formozę" - nalegają za 
Im b ;.'" . . .. podejrzanych". cietrzewieni reakcjoniści, typu by-

ardz'€tJ pogbarSd2~ ~lę .sytuac~a Ale' Czang Kai-szekowi i jego łego prezydenta Hoovera i senatm'a 
na wyspie, ym ar Zle] plemą SIę . .., T ft 
pod 'ud'l" Ak' satrapom me udało Slę zablc na a a. 
miriian ~~~ prrzez me~y. a?ow kuo- Formozie ducha wolności. Swiadc7.Y I oto teraz prezydent Truman 

SI
'", l'ch gwilcCY, tym. głosme~ krOZlegla o tym w szczególności niecierpli- rozkazał siódmej flocie amerykal'i.-
'" ze WyCie przeOlW o wo - ... .. . I 'e' b' . d' F nym Chinom Ich szal . . l t wosc, z Jaka ludnosc oczekUje przy s {I.J "zapo lec naJaz. OWI pa or-

"CÓRKI CHIŃSKIEGO LUDU" - taki jest tytuł noweg.o wspaml.ałego 
fQlmu. Z1'e3ili,zowanego w N3Il'odowej WY'twórni FiImawej w Pekinie. 
Film mówi o bezgranicz.nylU bohaterstwie k-obiet ohtitisktich, WQllczą<}ych 
z naja2tdem japońSkim i z kliką Czang Kai - szeka.. W~stkie postaeie 
filmu: są autentyczne, jak również a u tesn tyC'llJle są dzieje kobiet - bo­
jown~ClLek w(]llności - występUjących w tym !łiilmie - dokJumende epold.~ 
Na zdjęciu powyżej widzimy towaa' zyszltę Hu Ohsin - chih, żonę spalo­
nego przez Japończyków chłopa mai orolnęgo, która. od 1-936 roku ;wal~-

podvktowan . są prze~~cze prol:k~ Y bvcia swej Iv,Vzwoliciclki - Chiń- mo~~", tzn .. faktycz~·l1e okupować la w !P3i1'tylZalDt:ce. 

. żrnia przec:wko r.arodowi chi:'i.sk:e­
mu. Tu wreszcie awanturnicy i a­
ferzyści amerykańscy szukają swej 
.. ostatniej szansy". 

Formoza pr'lypomina przelad.:Jwa­
ną łódź ratunkową. której kurczo­
wo czepiają się tonący oprawcy; 8,­

fe>rzyśc i kuomintangowscy. Ludność 
wYSpy obliclZano rLwykle na około 6 
milionów. ale w kwietrriu 1949 r. tj. 
na miesią c pl"Zed wyzwoleniem 
Szonghaju pmekn,czała ona już 7 
milionów. a obecr.ie wyspa zalud­
niona iest jeszcze gęściej. 

Liczba niedobitków arrmi<i kuomin 
tangowskiej wynosi około 600 tys. 
Ponadto na wyspie pITlebywa znaclZ 
nie więksrz.a lic'z.ba uciekinierów, re­
krutujących się spośród ludności cy 
\\'ilne:i kontynentu. 

Stolica Formozy - Tai. - Bej roi 
'ię od pmedst,awici€li chińskiej bur 

uc-,u· cl'om z":I·cr7. . . w~~y's MI:n f'ldei Armii Ludowei. Gazeta .. Man czesc terytorIum Chm. 
• - >v ·ęce] nICnaWISCl 10 1 N' h' t.. t I ó tajac się w ci -rt . k h b :'1 . r 10.f'trr GUclrdian" donio~ła, że .. A . lezr:cmy w IS onl s OSLill { w 

w~cjeklości. żąd~ra~Ol~a~~ to ~~~ nce~ I m~rvk:-. jest. na FOJ'JTIo7.ie kraje:n Im ędzY1~aro.dowy~h,. . prowokacyjny 
nalotów bombow,,~h na . st y 1- J1~lmnICJ popularnym". Na \vysP!e po.stępel~ ImperIalIstow amerykań­
D"ch Chin A' k l!11a 1 a wOI' działa organizacja patriotów i bojo SklCh. wywołał szczere oburzenie 
'J • ,a mery ame s {wal) 1- '1 . .... 'pll . g d h" k' wie wkład' ..' . k ci Wl1,1 (QW o wolnosc - .. l\Tle7aWlsła W1- ne o naro u c ms lego or~z 

cy. alą noz w r ę ę mor er- Liga Demokratyczna". W dniu 3 ca.łej postępow~j lud.zkości. Przem~ 
rocznicy powstania. dnia 28 lutego, WtaląC na posledzemu Centralnej 
opublikowała ona oredzie do naro- Rady Rządowej Chin, Mao Tse -
rlu, wzywaiac do walki partyzanc- tung oświadczył: .. Fakt, - że sta 
kiej przeciwko klice kuomintan- ny Zjednocwne odkryły swe praw 
anwskiej ... Naród Taiwanu jedy!'ie dziwe, imperialistyczne oblicze, ko 
'VńWC7.a.S osią~nie zw:vciestwo, je- rzystny jest dla narodu chińskiego i 
i'1i bedzie wakz:vl wraz z narodem dla narodów Azji". 

Kuomintangowcy usiłują blokować 
wolne Chiny w celu IZdławjeni'a ta­
kich portów nadmorskich, jakSzang 
haj. a generał amerykański Charlie 
Cook - junior spędrza na Formorz:ie 
40 dm dla inspekcji floty, w celu 
podniesienia "bojow€gO ducha" żoł­
nierrzy i marynarzy Czang Kai - sze­
ka. 

Pod kierownictwem Amerykanów 
bankruci kuomintangowscy snują da 
leko ddące plany inteTWen0ji rzbroj­
nej na terytorium wolnych Chin. Jak 
domosła gaiZeta "Sun5unmanbao", 
kuomir.1,angowcy zawa·rH nawet z sol 
dateską amerykańską tajny układ, 

chińsl{im - !!,łosi odezwa. Chwila. Wyzwolenie Farmozy stanowi cel 
wyzwolenia Taiwanu jest bliska. Chińskiej Armii Ludowej. "Cały na 
Bracia Taiwańczycy! Obowiązkiem ród naszego kraju - oświadczył mi 
waszym jest wykorzystać wszelkie nister spraw zagranicznych Chiń­
moźliwości. aby osłabić siły Czang skiej Republiki Ludowej Czou En -
Kai - szeka i siły amerykańskie. lai, - stanie niewątpliwie jak je 
w:rmocnić zaś nasze siły ... " den mąż do wl\Jlki o cdkowite wy­

Jak donosi prasa postępowa, co- Izwolenie Chin od agresorów ame- I 
I az częściej na murach domów oraz: rykańskich". 

• 

na słunach ulicznych widzi się ha- Przemawiając z 
sl::\: "Niech żyje Mao - Tse - tung!" rocznicy powstania 
"Wrląć Czang Kai-szeka żyWcem!" neral Czźu - Tel) 

okazji trzeciej 
na Formozie, ge 
oświadczył zv.'ię 

* • * ż,le i znaczaco: 
Mimo. że PO dziś dzień Stany Zje "Wyzwolenie Formozy - to nie-

dnoczone udzielają kuomintangow łatwe zadanie, ale Armia Ludowa 
com wydatnej nomocy, ani Czang niezłomnie postanowiła je wyko­
Kai-szeka. ani też jego protektorów nać!" 

"CHLEB DLA OJOZY~Y" - to tytuł następnegO 1!Wnu, wyprodulkowa. 
nego w Cbinach. Tema.tem filmu jes t wllllka o uriJodmJ, W3Ilka o ryż .i zb0-
że, iktóra. zakończyftl. się ~'ym zwycięstwem clrlńsklich chłopów. Wll'lka 
ta usunęła raz na. za.~ wi!I1m.o (ł odu z dem!. chlńskiej - 11; ~ za­
mieszlkałej p:metz 4'70 miIJionów ludz i - budlliją.cyoh Soo,iai'lbm. 

t t 
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żuarzji finansowej. przemysłowej li w myśl którego ,.przyszłe operacje 
handlowej, e:>Wlązanej ści\Ś<le rz: kliką wojenne w Chinach winny się od­
Czang Kai - slZeka. Ogromny napływ 'być w następującym porządku: 
ludnOŚCi spowodował pmepełnienie Wojska japońSkie (!!) prrzeprowa­
mi·a5ta tak, że komisail"d·aty policji dzą ofensywę w Chinach Północno­
mieszczą się obecnie w świą<tyniach. Wschod'niclJ., wojsk,a ameryka11skie 

Pierwszym z tych uciekinierów operować będą w Chinach Północ-
jest Ccz,ang Karl. - s'lek. nych i Srodkowych, ·a kuomLntangow 

Czasopismo "UIl!iJted States News skie - w PołudiIlliowych". 
and Wodd Report" donosi: "Od daw Podczas gdy Ce.ang Kai - SlZek prrzy 
na już Czang Kai - szek uważał For- gotowuje corerz: to nowe, szaleńcrze i 
mozę ,za swą posiadłość. Wysłał tam absm:dalne plany uja'J:'TZmien~a Chin 
zawczasu wojska, broń, samoloty 0- pr2ez Wall street, rezydenci t2mery­
raz .zloto i papiery waJl'tościowe na kańscy mądzą się na Fonrnozje jak I 
cgólną sumę około 300 milionów do szare gęsi. Na rozkall Amerykanów, 
':arów amerykańskioh". Na razie mitlł!lo'wano guberil1atorern wyspy 
Czang Kai - szek ulokowaił się wrarL Wu Kuo _ Cllenga, b'yłego burm'i­
z rodlZiną w Tsao - Szań, niewielkiej stma Szanghaju, wychowanka uni­
miejscowości ~rowilSkowej, ~ołoż~ wersytetu al\1lery~ańskiego. Na CIle­
nej w odległoscl 30 km, od .T'aJ -: BeJ le obrony Fonrnozy stanął genera~ 
: przebywa tam w oto~m:u ki}ku~ S'U11. Li _ rzen, który od daWilla ma 
set ~bankrutowan~ch, pohtyko",,: [I kon<takty rz: Amerykanami, Na całyrrn 

. niefortunnych dowodcow, S~a'llOW1ą- obszarrrze wyspy g·rasuje około 20{) 
tych "trust mózgów" K~om.mtangu. milS'jonaJJ:'TZY amerykai1skich, Mfucz.y' 

* * * . prowadzą drziala'lność destrukcyjną 
Gospodarka Formo'lY tego "śplch- wśród ludności, a jednocz€śnie zaj­

rza cukrowego Da~ekiego Wschodu" mują się energioorrie robotą srz:pie­
znajduje się w stanie upadku. KUT- gowską. 
czy się produkcja prrzemysłu cultro- W Tai - Bej stacjonowana jest a­
wego, a liooba be:z.robotnych docho- merY'kańska fo.rmacja "międzynaro­
dzi do 800 <tys. Na ogólną liczbę 300 dowa", w której skład wchod.oą rów­
drobnych prrzedS!ięblomtw, jedna trze nieź J~ońcrzycy, w tej lioobie były 
c:: a w ogóle lZiukwidowała swą drz:ia- dowódca a=ii ekspedycydn~ w Ohl 
łalność, a pozostałe wegetu1ą· na·ch, generał HirosrzJi. Nemoto. Ostrrze 

Natomiast energiczną "d'l.iałal- tej' "gwa't'dtii Wall Street", skierowa-
ność" 't'ozwijają amerykańscy d'l'a- ne jest głó-,vnie przedwko njeposlusrz: 
p'ieżcy i ich kuomintangowscy po- nej i miłującej wolność ludności tu­
mocnicy, (laga't'nia'jący w ręce wszyst b'ylczej. 
kc, co się d3. Wyrafinowany cse.ust 
: awanturnik, niefortunny generał i 
i bezczelny businessman, Chennalt, 
wspólnik Czang Kai - s2eka i najbliż 

• 
Chińska ludność 

śmiali, energiczni, 
ność patrioci. 

* 
Formozy, to 

miłujący wol-

':>.l"I7vi-'ll'iel Mac Arthura. iuż na W cial!u 50 - letniee:o oanow3!1ia 

Realizuiemy uchwały /I MiejSKiej Konferencji PZPR 

ROLA MAJSTRA W FABRYCE 
Uchwała II Miejskiej Konferencji PZPR w Łodzi stwierdza w 

punkcie 2, że przyczyną nie wy'konl\Jnia baz akordowych przez 
pewną część robotników jest m. in. nieodpowiednia organizacja pl'<l 
cy ?raz "niska k\valifikacja robotników, znaczna część których nie 
pos\3da potrzebnych wiadomości fachowych ani pral,tyki". Uchwała 
stwierdza, że przyczyny tego zjawiska lezą "w braku należycie jlO 

sta.wionej sprawy szkolenia i d oszkalania. robotników oraz persone­
lu majsterskiego"_ 

Dnia 6 lipca o godzinie 15 stanę-I ków i udzielanie im fachowych po-
ta mas:zym.a w oddziale przędzal- mocy, ogranic~ona bywa do mini­

ni odpadkowej Zakładów im. Mar- mum. 
chlewskiego. śrubownik Mieczyslaw .• . . 
Eielski, pracujący kilkadziesiąt lat . N.1ek~orzy maJ~t;·oW1~ n!e. przeja-
w tym zawodzie, pochylił się nad ~a~ą. J~s~cze . two:c~eJ lmcJ~tywy 
niartwym mechMli~mem. klerO~11lkow .produkcJl. na po,,?er~o-

_ Trzeba ochrony blaszanej _ za nrch mI odcl~'ka~h. Wlel~ l.naJ~tl·ow 
decydował _ zawołajcie . tam maj- me wyzbyło Sl~ ~eszcze k~pltahstycz 
stra. r-ych pozos·tałoscl polegaJących na 

Dwie młode przY1kręcac~ki, Maria o~acza.niu .tl'osk.ą maszyny z. pominię 
Kobus i Alina Woźniak, usiadły na ciem ludZI stoJ~ych przy .ych ma­
p.obliskich skrzynkach, pl'zygl!!dając szynach. 
SIę unieruchomionej maszynie. W naszym ustroju ważne są oba 

Przyszedł majs-ter Franciszek Pa elementy, lecz przy tym nigdy nie 
wulski, poszperał w k<>le, pociągnął wolno zapominać słów tow. Stalina, 
za rą.czkę i maszyna ruszyła. Postój że spośród wszystkich . bogactw naj­
trwał niepełne 10 minut. Trzeba było cenniejszymi są u nas ludzie, kadry. 
zerwać kilkadziesiąt nitek, ażeby 
reszty nie zabrudzić. Zwinne ręce Ma Uczyć kadry i wylhowywać je, 
rE Kobus ścią.gają z cewki białe, cien podnosić ich umiejętnQŚci do wiel­
kie nitki, wiążąc je błYSlkawicznie. kich, twórczych czynów, rOZWI]aC 

- Co się stało? - pytamy młodą wśród nich wciąż nowe i nowe formy 
przykręcaczkę. współzawodnictwa, uczyć ich so-

- A ja wiem? - pada odpowiedź. cjalistycznej dyscypliny p·racy, socja 
- Czy potrafilibyście sama listycznego, świadomego stosunku 

stwierdzić, z jakiego powodu nastą- do maszyny i produkcji oto 
pił pos·tój? wdzięczna i nowa rola majstra w fa 

Twarz Kobusówny ożywiła się. bryce w ustroju demokracji ludowej. 
- Gdyby mnie nauczono, dałabym Dotychczasowe formy pracy wielu 

radę. majstrów wykazują, że opuszczano 

Dotychczasowa ~i~~: najważniejsze o~njwo - czło 

rola majstra Mówią o tym przykłady. Oto np. 

P · kł d }" tow. Stefan Marcinkow~ki. Jest to 
()wyzszy przy a przytoczy 1S- zdolny, energiczny maJ'ster w zakła-
my w tym celu, by na podstawie 

uch~vały II Konferencji łódzkiej 01'- ó.ach im. Dzierżyńskiego. Nie potrafi 
gaDlzacji partyjnej zastanowić ton jednak powiedzieć, dlaczego w jego 
się nad dotychczasową rolą majstra zespole tkaczki Przyborowska i Bar 
w przemyśle włókienniczym i wyciąg tochowska dają. towa:' o dobrej ja­
nąć z tego odpowiednie wnioski. kości, zaś Teodozja Krawiec i Jani· 

Przypa-trzmy się pracy majstrów na Marchewska produkują. towar gor 
w fabrykach włókienniczych. Czy są szy. 
oni organizatorami pl'odukcji, którzy Weźmy inny przykład. W zalda­
zacięcie walczą. <> każdy zwiększony dach im. Marchle.wskiego w tkalni, 
procent wydajności? robotnicy II zespołu, pracujący na 

Nie. Są oni raczej rzemieślnikami, srz:erokich krosnach, podjęli zobawią 
których główne zadamie, jak dotych- zania długofalowe. Wyniki za czer­
czas, sprowadza się do pracy wokół wiec wskazują, że plan ilościowy ze­
maszyn. Są to swego rodzaju '11ec!la spół wykonał w 95 procentach. Jed­
nicy w zespole, wiecznie pochł<>nię- nakże w tym zespole są tkacze, któ· 
ci naj drobniejszymi nawet napra- IZy osiągają od 120 do 140 proc_ ba· 
wami, jak zawiązaniem pa5ka, zalo zy, ale są też tkacze uzyskujący z 
żeniem sprężyny na nicielnicy, czy tl'udnośc;& 60 - 80 procent bazy. 
też haczyka. W wolnych chwilach po Co jest tego przyczyną, że tkacz 
magają założyć osnowy, służą wsk a Wł. Adamus, obsługuhcy 3 krosna, 
zówkami farhowymi. z których każd~ l'obi 130 obrotów. na 

Jednak z powudu słabych kwalifi- minutę, wykonał 133 proc. bazy a:"'or 

I Tkacz Adamus, pracujący od 1945 
roku, zna doskonale swoją dzienną ba 
zę, natomiast młody Paluszkiewicz 
pracuje niepełne dwa lata i nie wie, 
ilE: wynosi jego baza. 

Ob. Adamus powiada, że gdyby po 
zwolił sobie na spacerek straciłby na 
maszynach 2 - 3 tys. obrotów, co 
cZYilli łą.cznie na trzech krosnach stra 
ty ponad 3 mtr_ tkaniny; zaś Palusz 
kiewicz, który wyszkolenie w zawo­
dzie tkackim przebył w ciągu 10 dni, 
nie uświadamia sobie jeszcze tego. 

Brak kwalifikacji 
- obniża produkcję 

Poważny odsetek robotników prze 
myslu bawełnianego nie posiada 

jeszcze pełnych kwalifikacji. Mówił 
o tym na II Konferencji Łódzkiej, 
tow. Franciszek Blinowski z-ca kie­
rownika Wydziału Ekonomicznego 
K. C. PZPR. Stwierdził on, że około 
60 proc. załogi ciągnie z tego powo­
du produkcję w dół. Konferencja łód.z 
ka doszła do wniosku, że bazy są 
realne i wykona.lne. jednak należy 
podciągnąć niewyszkolonych robot­
ników do poziomu przodujących. 

Znaczy to, że głównym zadaniem 
510jącym obecnie przed organizacją 
partyjną i dyrekcjami w przemyśle 
bawełnianym, jest organizowanie ma 
sowego szkolenia i doszkalania tych 
robotników którzy nie wypełniają baz. 
allOrdowych. 

I tu właśnie dochodzimy do roli, 
jaką ma w tym zakresie spełnić maj­
ster w swoim zespole. 

Wiadomo, że nikt nie potrafi tak 
ocenić kwalifikacji robotników, jak 
majster, który z charakteru swej pra­
cy związany jest stale ze swoim ze­
spolem. 

Ma1ster, który każdego dnia obslu 
guje ten sam zespół, wie doskonale, 
którą prządkę lub tkaczkę należy do­
datkowo przeszkolić. 

Zorganizowanie masowego szkole_ 
nia i doszkalania teoretycznego i prak 
tycznego robotników, odciążyłoby w 
przyszłości majstrów od drobnych ro­
bót i pozwoliłoby im na zajęcie się 
".'łaści~vą organ~zacją pracy. Staliby 
SIę om prawdZIwymi organizatorami 
pro.duk.cyjnyml, mającymi czas czu­
wac me tylko nad maszynami lecz 
przede wszystkim nad ludźmi,' aby 
uła~wi~. im pracę, zwiększyć ich wy­
da'Jnosc, a ",-ateJTI i zarobki. 

Jak pracuje 
Aleksander Czutkich 

kacji wielu młodych robotników, c'owej, zaś tkacz Jan Paluszkiewicz przypatrzmy się jak organizuje 
szczególnie w pl'zeplyśle bawełnia- pn;y tych samych maszynach i su- pracę swc'Jo zespołu radzieck.i 
nym, ilo,:: "wolnych" chwil, potrzeb 1'0WCU "docial!a" zaledwie do 79 majster Aleksander Czut!{tch. 
nych na obseTwacje pracy robotni- I Droc. ? - Systematycznie -po każoei zmia-

nie - mówi Aleksander Czutkich -
przeprowadzam krótkie dziesięciomi­
nutowe narady wytwórcze w celu 
omówienia wyników dnia. W ciągu 
zmiany kilkakrotnie obchodzę wszyst 
kie krosna i pouczam tk<lcllki. Orga­
nizuję dwa razy w tygodniu przeszko 
lenie techniczne. Uczę tkaczki doglą­
dania krosień, tłumacząc, jak napra­
wić drobne uszkodzenia, pokazuję 

lepsze metody pracy i spo~oby zapo­
biegania błędom. Moją pierwszą inno 
wacją było przeprowa<aenie analizy 
każdego braku na naradzie wytwór­
czej. Tutaj wspólnie wyjaśnialiśmy 

przyczyny: czy prządka czegoś nie 
dopatrzyła, czy krosno się zepsuło, 

czy też zawinili tkacze. Narady te, 
aczkolwiek krótkie, były jednak bar­
dzo pożyteczne. Uczyły one troskli­
wego stosunku do materiałów i ma 
szyn, zwiększania wymagań wobec 
własnej pracy oraz zespalały ko-' 
lektyw. Praktyka ta dała nam bar- \ 
dzo poważne wyniki produkcyjne. 

* • * 
'Niększość naszych majstrów, 

wśród których mamy wybitnych, zdoI 
nych fachowców, mogłaby z powo­
dzeniem stosować u nas metody pra­
cy Czutkicha. 

Trzeba - jak głosi uchwała II Kon­
ferencji Partyjnej w Łodzi - oprzeć 
szkolenie zawodowe na zobowiąza.­
niu majstra (salowego) do wprowa_ 
dzenia systemu szkolenia wszystkich 
podległych im robotników. nie wyko­
nujących baz akordowych oraz wpro 
wadzenia obowiązującego wszystkich 
robotników egzaminu w zakresie nie­
zbędnych dla danego zawodu wiado­
mości technicznych. 

Dopiero wówczas majstrowie będą 
mogli stać się operatywnymi podofi­
cerami produkcji i prawdziwymi wy­
chowawcami nowych rzesz włókniar 
skich, będą mogli na podstawie ana_ 
~izy kwalifikacji robotników, służyć 
istotną pomocą przy wysuwaniu ich 
na wyższe stanowiska. 

Zagadnienie roli majstra w fabryce 
nie ogran: cza się. rzecz jasna, do 
wspomnianych spraw. 

Szeroki zakres zadań stojących 

przed majstrem w zakładzie pracy 
wymaga bardziej szczegółowego 

opracowania. I dlatego odrębnego 

omówienia wymaga rola majstra, jako 
wychowawcy, organizatora współza­

wodnictwa, bojownika o socjali­
styczną dyscyplinę pracy, i pełno­

prawnego gospodarza produkcji na 
swoim odcinku. 

Jan Adamowski 



. .I ~ 1atłuIlsk~' ~ak 'prac~ją _ agitatorzy partyjni cZY:;:i" ~;~g~ PKS 
.• --""':~' . .' w Hucie Szkła Gospodarczego' 3"uz niejednokrotnie na łamach \ pzy to nie czyste kpiny? Prz~ 

~o-ft;'_ft~...w.. naszeto pisma umieszcrzane były cież, aby oznajmić czekającym na 
~ Pr"y k!lz'deJ" z t-ec'" O!'ganl'"n- stac' czas pracy. zachodzących wypadków. t b . ., . ma "'ozn-a. 

'rfll u .... U ... '" interpelacje czytelników na temat au o us ze mIeJsc me , .... 
Oinenda J.n.O . cji oddziałąwych PZPR w Hucie Dobrze wywiąa;uje się równici;, Brakiem w pracy grup agitato- różnych niedociągnięć istniejącyc:h 'Oylo zatrzymać wóz przy przy" 

II!rJtillłlf;tl p(,.Wia~ ' S' hl G d Rad l h b Wl' k' al'tatOr par rów partYJ'nych w Hucie Szkła Gos J d k f ' l' ł . Paw,iat. P2-R z a ospo arczego w oms nt, ze swyc o o ąz owal:> na liniach PKS w powiecie ra- stanku. e na SIZO erOWl za eza o 
1\I.(JI istnieją grupy agitatorów partyj- tyjny, tow. Feliks Kosela, liczący podarczego jest to, że towarzysze- domszczańskim. A więc _ sam 1'02 widocznie, aby kilkadziesiąt olió1:l 

Ifil~ ... e nych. ZaszclZytną tę funkcję spał- 65 lat, dawny KPP-owiec cieszy się agitatorzy nie oddziaływują na kład jazdy opracowany został za zmusić do biegu. 
nia ' ogółem 18 towarzyszy, w tym zasłużonym autorytetem i poważa- I wszystkich członków rz;ałogi. Są bl'urkiem l' nie uwzdednia absolut d 2 

I Ó t ' . ~ - Fakt ten mial miejsce w niu 51 kobiet. Stwierdzić należy, że to- niem wśród członków całej zalog~i. os~by,. kt rym o.war~ysze posw~ę nie potrzeb pracowników radom-
warzysze agitatonzy właściwie poj Potrafił on przekonać paru SPÓZ-j caJą wlele czasu, Jest Jednak znacz szczańskic,h zakładów pracy, z któ lipca o godz. 16,45. Spodziewać si~ 
mują . swe zadania i starają się wy nialskich na jego oddziale, że nie. na część załogi do której agitato- rych część miesllka poza Radom- należy, że kierownictwo PKS Wy.­

lłtł,l'lJllOn'a Nr 39 pełnić obowiązki, które na ruch na punktualność i nieobowiązkowo~ć I rzy partyjni nie potrafili dotych- skiem i dojeżdża do pracy autobu- ciągnie w stosunku do szofera. 
łożyła Partia. Szczególnie dobrze bardzo ujemnie odbija się na wy- czas dotrzeć. Na prnykład niektó- sami. Ponadto podeJ'scie obsług,i kk' ł'bo .' 

L~* - tet. Nr 12, 
ei#ftna cdd~e-nllie w godz. 9-16 

ik 'kt ' ' - onse wencJe 15 uz we. \ 
wywiązują się z obowiązków agita konan;i.u całości planu miesięcrzne- rymi pracown aml, orzy w Ja,- wozów w stosunku do pasażerów Leon: ~.' • 
torów partyjnych towarzyszki na go. Na skutek tego wielu pracowIli skrawy sposób łamali dyscyplinę bywa niewłaściwe (o czym pisali~-
oddaiale szlifierni. ków którzy prżed tym spóźniali pracy towarzysze zaopiekowali się, my przed kilku dniami). (adres l nazwisko znane redalicjł5, 

TOW. Maria Wypych potrafIła się i opuszczali dni robocze, dziś aby przekonać ich o szkodliwości 
Jako przykład podajemy fakt: 

poprzez indywidualnie przeprowa- mogą być wzorem właściwego ust o ich postępowania:, Jednak są i ta- l1!iedawno na przystanku PKS Meldunki' z przebl'e"u z' ni 'w 
dzone rozmowy podnieść dyscypli- sunkowania się do pracy. cY, którzy do dZls dnia spóźniają S w Rzej owi cach czekało na 

PoUkorp 
nę pracy na oddziale sortowni. ViI Agitatorka partyjna tow. Hele- się, lub też nie wykorzystują nale przyjście autobusu kilkadgJesiąt 
ostatnim okresie w dziale tym na Kozak skutecznie Z\IJalcza na życie dnia roboczego ,..... do nich osób. Jedn~k szofer nie zatrzymnł 
zmniejszyła się do minimum ilość l swym oddziale wsilelkie prze.jawy wid~ć agitatorzy partyjni nie do- się przy przystanku, lecz okoJo 
opóźnień. Zatrudnione tam prac;}w szeptanej propagandy. Potraflona tarlI. 200 mtr. za przystankiem. Podróż 
nice starają się na'leżycie wykorzy naświetlić właściwie istotę wielu Dlatego też należy sądzić, że ni' z tobołkami i pakunkami pę­

W powiecie radoll'Jlzczańskll'Yl 

żniwa są już w całej pehli. Do 

dnia 6 lipca skoszono przeszło 495 
ha żyta, 135 ha rzepaku ozimego 
oraz 105 ha lucerny i koniczyn.y. z laWałowca 

IDO głos . 

Znajomka meQ'o, Stefana Drogo 
sza z gromady Rzei{)wice spot 
kałem, wychodząc z "Metalur-
gii"_ Zdążał do .stacH kolejowej, 
Odprov·;adziłcm go na stację, po 
nieważ jest inwalidlj i chodzi 
() lasce. W drod'ze do stacji <lo 
wiedziałem siC, że jedzie on clo 
Łodzi, na skutek wezwania przy 
słanego' mu przez VIJ U~ząd 
Skarlxnvy. Pokazał mi \vezwa-
we. Faktycznie, wyraźnie było 

I Pracą 
. 

uczcImy 
~ 

Swięto Odr_odzenia 
PKWN do zebrania i odesłania do 
powiątowej zbiornicy 20.000 kg. 
złomu, wartości około 90.000 .. 

Pracownicy placówki "Paged" 
w Radomsku, dla uczczenia 6 rocz 

gdy wpływem agitatorów partyj- dzili ile im sił starczyło, aby do­
nych i opieką otoczeni będą wszys- stać się do warw. Tymczasem gdy 
cy członkowie załogi, to podniesie ludzie przybliżyli się do wozu zmę 
się dyscyplina pracy 'v tych za- czeni i zziajani, szofer ze śmle­
kładach. Organizacja partyjna na chem i z ironią oznajmił im, Że nie 
okoliczność tę winna zwrócić uwa- stety wóz jest rlapełniony i niko-
gę członków grup agitatorów. go zabrać nie może. 

W sprawnym przeprowadtten1u 

żniw wydatnie pomagają chłopo:nl 

naszego powiatu SOM-y i niedaw­
no zorganizowany POM W. Strzet.. 

cach Wielkich. 

nowe kadry w handlu uspołecznionym . . 
Należy stwierdzić, że źle. W więlr- Jakie są środki zaradcze, by Zll-

napisań'e, że ob. Drogosz wl 
I;Jden stawić się ooobfście w ter 
minie dwudniowym do ,'n Urzę 
du Skarbowego w Łod'zi· Wido 
c.1Ioie musi być jakaś ważna spra 

lowa ustawa o po alku gruntowym 

szości wypadków personel sklepo- kwidować ten stan rzeC'lty? W pier 
wy nie jest przygotowany do wyko wszym rzędzie szkolenie już za­
nywania swoich odpowiedzialnych trudnionych pracowników. Handel 
zadań. SwiadC!Z.y o tym nieumiejęt uspołeczniony dysponuje obecnIe 
Ile i niedbale załatwianie klien.tn, SleCIą kursów centralnych we 
częste omyłki w obliczaniu należ- wszystkich specjalnościach, jed­
ności, brak zainteresowania co do nak kursy te nie dla każdego pra­
asortymentu towarów, jalde zew- cownika są dostępne, ze względu 
sze winny być w sklepie, niechluj- na wymagane przygotowanie spe­
ne utrzymywanie sklepów itp. cjalne lub ogólnOkształcące. Minu-

Zasadniczym powodem tych nie sem tych kursów jest takźe krótki 
dociągnięć jest napływ do handlu· czas ich trwania: 3 do 4 tygodni. 
uspołecznionego v.riększej ilości pra Lepszym systemem przeszkalallia 
cowników, którzy nie mają ani są kursy miejscowe, dla osób już 
prneszkolenia zawodowego, ani sp.:> zatllldnionych. Kurs taki d,la sprze 
ł.ecznego. dawc6w sklepowych orgaJllzuje m. 

wa - stwierdzil1śl11Y zgodnie Uchwalona przez Sejm Ustawodaw 
i 'Pożegnaliśmy sIę. czy RP w dniu 28 czerwca br, usta-

Traf chciat, że ze Stefanem wa o podntku gruntowym - to nowy 
Drogaszem slxltkalem się rów krok naprzód na dt'Odze realiz.acji li-

n';"" z" rrdv "'1'ac':>1 zLodzi. Zacie nH partii w dziedzinie lio1it.yki podat <.,. ,,., w u kowej na vsi. To nowe, udOBkonalo-
kawiouy: spyta łern go, \V jakie L ne nan;ędzie, zmierzające do obf01'!Y 
to ważnoj sprawie został wet interesów pracującego chłopstwa, do 
wany i ja1<- ja 'załatwił. --- wzmocnienia so,luszu klasy robotni-

- czej i\ chlor.ami mało i średnioroln.v-
Zna iomy mój zakłfjł brzydko. nri. do dalnego ogranicrzcnia. wypie 

"Go za .... biurokratyczno Ilodej- rania i izolacji elemel!tów kułackich 

l d . t.A i gpekulanckich na wsi. 
ści.~, jak też LI zie pracu Pl ~Z Ustawa mówi o chłopach malo i 
~towy I jaki brak poszanowania 

średniorolnych, o walce z \vyzyskiem, 
mówi o Specjalnej opiece również i 
na odcinku podatkowym nad rozwi­
,i aj 1! cymi się coraz bUjniej spółdziel­
nIami produkcyjnymi. 

Jasno i w~'łlirtit: formuje nowa 
ustawa szerokie kompetencje czynni 
ka spolfi(;znego, zWIązanego z radami 
nal'odov.'Ymi, ,jako terenowymi 'orga 
nami jednolitej wlad;.,y pans~·wowej 
- \V dziedzinie wymiaru i poboru po 
Latków od gospodarstw rolnych. -
ObywatelRkle komisje podatkowe 
uZYJ'1kały charal,ter organów ustawo-

czasu i zdrowia Itl~zki~go" ~ Nowe kadry pracowników społecznuch i technicznych 
padały pełne oburzema słowa m J 

~~~~~~~~~:~:~al~~~(~ję, ;~s~~i I lOS;' iły łód zki okręg gospodarczy 
w~:v.:any . clio L{)Mi, aby. ozn~ i I Poważny jest dorobek Państwo robotniczego, Łączyli oni naukę z 
mlC, Jak Sle nazywa, gdZIe mle wej Szkoly Pracy Społ~cznej i zajęciami zawodowymi. Najlepsze 
szka, czy prac u ie i z cZego się Państwowej Szkoły Techniczno' wyniki w n::tuce osiągnęli w astat 
utrzymuje. "Czyż nie można Przemysłowej w Łodzi, na odcin nim roku szkolnym ob, ob. 

. 1 ku przygotowania nowych kadr. Boniec. Tomasik i Łukaszewicz. 
było zaŁatwić tego df{)ga <ores Pierwsza z tvch uczelni dostar Państwową Szkołę 'rechniczno~ 
pondencjl, przeciei, gdyby VIJ czyła w roku bieżącym gospodar Przemysłową ukończyło' ostat­
Urząd Skarbowy WYSłał zapyta ce regionu łódzkiego 42 wykwaJi nio 312 absolwentów, którzy otrzy 
nie w powyższej sprawie do flkowahych dz!ałaczy społecz- mali dyplomy w różnych specjal 
Gminn€j Rady Narodowe l, to o nych, którzy 'Po 3-!.:;tniej nauce o nościach produkcyjnych. Znacz 

bejlllą stanowiska w ,przedsię- na część tych absolwentów wstą 
trzymałby te sll'me wiadomości, biorstwach przemys1owych. związ pi na Politechnikę. pozostali otrzy 
a VI' dodatku p.ohvierd'zone przez k<>ch zawodowych oraz instytu' mają pracę w łódzkich zakładach 
c·zynnik samorz<)d{)wy" - oznaj ejach administracyjnych. przemysłowych. 
mU mój przYjaciel. . Absolwehci PaństWOWej Szlw Prymusem szkoły jest ob. Po 

ł)' Pracy Społecznej rekrutują się topczyk, syn ł6dzkiego robotnika, 
Przyznałem przyjacielowi me niemal wyłącznie ze środowiska I aktywny działacz PZPR i ZMP, 

mu raci~. Bo czyż fal<tycznie 
ni,~ byłyby. bardziei \\:!31'Yllorlne Przbduiącjl' W pracy robotnicy rolni 
wlad{)m()sn {) sytuaCl1 tnatel'lnl • 

d:i J~~~d~~~!. ~~~i ~~11~,~nq a~~ IObeJmują stanowiska kierownicze 
dowiedzieć się, jak się kto nazy , . " . _ • 
,,'a, gdzk mi,eszka i z czeg'o się Po odb~C1U kursow .sz~olemo został kierowniki.em PGR Wolni-
utrzymuje, trzeba koniecznie wyeh. w Gł.o,gowcu, ~oh .Błędo_- ca ,pow. sieradzkiego. 
\\'zyi;vać c:d.owi~ka do osoblst~g~ wej l ZablczkaCh,. z~lgamzowa Przodujący w pracy stelmach 
stawiennictWa? Prz,edet z ~:rO" nych, dla. przo~owmkow pra~y w Stefan Kmić, z zespołu pGR Dę­
mady Rzej<Jwice d'Q Łodzi j~~t roln~ct_wle, ,,?ele robotmc l ro: bołęka pow. sieradzkiego, objął 
równe J 20 !<m Przy;acic! mój botmkow Panstwowrch , Go~po funkcję kierownika gospodar-

''''' I .' .' f I ,darstw Rolnych wOJ. łodzkJego stwa PGR w Dąbro\vie Wielkiej 
na ::-dat\\ 1~11l~. tel .Sł)f;;l~) zmar objęło ,stanowiska: kierowników tego samego powiatu, Ob. Kroić 
n;o,\Nał,2 dni. la!~~ 111wahda utru gospodarstw PGR, oborowych, v:yróżn1aI się stałym prtlE'kracza­
duł 6 1f. ;v poc!rozy, kosztowało magazynierów, kalkulatorów, księ niem norm produkcyjnych i był 
~o, to. bhs~~ 2,000 ,zł. Gdyby w gO\'11ych, sanitariuszek itp. pierwszym w zespole robotni­
~azdeJ ~akIeJ spraWle u~zędy, czy W§ród robotników, wysunię- kiem, który odpowiedział na 
J~stytucJe ~~zy~ały ludzl do os~b~ tych na stanowiska kierowników apel ~órnika Markiewki. 
SLego stawIennl~t,~a, to prz;Clez gospodarstw PGR, znajduje się Tadeusz Pęczek, robotnik gos­
rozpoc~ęła by s~ę ls.tn~ :vędro,;ka ob. Józef Szubert, który jako for podarstwa PGR w Mysłakowie, 
narodowo Sam) }vldZl~I() ob) wa na! wykonywał staje 1 no proc. pow. łowickiego, który uzyskał 
f.el~ :adomszct2nS~Y, ~e W , t,en normy. Awansowany osI do na doskonałe wyniki w hodowli ryb, 
spos?b. l)I)stęp{)wac ~I~ ~ale~y: stanowisko magazyniera w PGR a zwłaszcza w zakresie racjonaL 
P ,OWlm-en to zrozumJec rowmez Niechmil'ów wykazał się on du- nej hodowli karpia, wysunięty zo 
Vu Ur~ąd ~kl:lrbowy w L.oc!Zi. zymi zdolnościami organizacyjny- stał na kierownika tegoż gospo­
Bezmyslny blUmkraŁyzm wlmen roi i doswiadczeniem zawodo- darstwa. 
~,~;Ć. wyelimit'lOwańY z nasze~o I wym. Po odbyciu kursu prakty- B. robotnica dniówkowa Jadwi 
z'ycla. ki rolniCzej w ośrodku szkolenio ga Gula, która wyr6żniła się w 
' ~ , Waąz PoHkarp wyro W Głogowcu, ob. Szubert pracy społecznej i zawodowej, 
1!l'[" . po kursie wysunięta została na 
5~~~~",!~:::;;JJ4~~~~~:":-1!i~ stanowisko kalkulatora w gospo 

~lYTAJCIE 
t,onCJWUHhnlaJcle 

• 

darsLwie PGR Goślub pow, łę" 
czyckiego. Przodownicy pt'acy 
Wacław Binięda i Antoni Jędrzej 
c7.ak, odznaczający się dużym do l świadczeniem zawodowym, objęli 
iun kcie mae:azynie~ów. 

wych. z decydującym! dla akcji po­
datkowej uprawnieniami i obowiąz­
kami. 

Wymiar podatku gruntowego i 
związane z tym wymiarem ustalenia 
inny.ch obciążeń gospodadtw rol­
nych, oparte zostają na wynikach 
szacunkowej klasyfikacji gruntów. 
pl'zepl'owadzonej na przeloln\e 1949-
195f1 roku przy aktywnym udziale 
podstawowych mas chłopów pracu­
jących. - SzacLlnlwwa klasyfikacja 
gruntów pOWinna być i jest w istocie 
instrumentem walki z kułakiem. -
Świadcz<~ o tym fakty ujawnienia 
setek tysięcy hektarów gruntów ku­
łackich, ukrytych przed opodatko­
Waniem i dema~kowanie prób prze~ 
Tzucenia wyższych klas gruntów na 
Państwowe Gospodarstwa Rolne i na 
gospOdarstwa mało i ~redniOl'olnycb 
chlopuw - ze strony kułaków i ich 
1;aus,mików, którzy przedostali sie w 
nieldórych wypadkach do .kom-isji 
kwalifikacyjnych. 
Jedną z form "ucieCzki" od prOgI'e­

sj! I?odat~owej, jaką sto~ują bogacze 
WIeJSCY, Jest sztuczne rozdrabnianie 
gospodarstw i tworzenie kilku tytu­
łów własności dla jednego gospodar 
stwa. ustawa jest bronią w walce z 
tym zjaWiSkiem, wprowadzając po­
jęcie wspÓlnej gospodarki tj. gospo­
darki rolnej, prowadzonej przez 
cz10nków najbliższej rodziny. 

Ustawa rozbudowuje system z.wól 
nień i ulg w szczególllości dla odlo­
guw i gruntów ni~zagospodarowa­
nych, objętYCh przez majątki pań­
stwowe. spółdzielnie produkcyjne 
oraz osadników bezrolnych, mało i 
~r~dniorólnych. Przewiduje ona mo~ 
zlJ.wość zwolnienia od podatku lub 
określenia podatku w wvsokości 8 
proc. podstawy opodatkowania-1:łla 
oddanYCh do bezpłatnego użvtkowa­
nia odłogów l innych użytl{ÓW rol­
nych f1iezagospodarowanych - na 
okres do 6 lat. 

Ustawa -przed1uża na dalsze dwa 
lata ulgi dla gospodarstw rolnych, 
których przycl1odowość została obni­
żona przez doznane szkody z powodu 
działań wojennych. 

Ustawa wreszcie pl'Ze~llWa granice 
pod~tawy oP!Xlatkowania, od której 
zależne są tzw. "ulg! rodzinne" dla 
podatników, posiadających na utrzy­
J.laniu ~vięks7.ą ilość dzieci - z 200 
tys. zł. do 260 tvs. zł. 

Ustawa przewidUje szczególne 
przywileje dla tych podatników, IdO 
rzy w ramach zawartych umów kon­
traktacyjnych dostarczają trzodę chle 
wną lub rośliny przemysłowe do pUn 
Idów uspołecznionej sieci handlowej 
i na l'ze~z przedSiębiorstw gospodar~ 
ki uspołecznionej. 

OrganizaCje partyjne na wsi, po­
winny otoczyć opieką prace kOlni:;ji, 
konh'olować wymiar podatków tak 
aby zapewnić realizację planów fi­
nanSowych Państwa, zwalczać obja­
wy kumoterstwa, demaskować szko­
dliwe wpływy kUłackie, . USiłujące wy 
paczyć klasyfikacjq szacunkową grun 
tów, wymiar I pobór pc.datk6w wiej 
ąkkh i przymusowych oszczędności. 

Nowe zm,ady wymiaru i ustalenia 
obciążeJl gospodarstw l'olnych, pl·ZY· 
czynić się powinny do mocniej~zego 
oparcia się na małorolnycp chłopach, 
do 'wzrJlOcnienia sojuszu ze średr,;~­
kiem i dal!;7ei ;7.nlacii kułaka 

TymczaseIl! trzeba sobie powie- in. radomszczańska PSS we wrześ­
niu. 

dzieć otwarcie, Że praca w handlu. 
uspołecznionym. tak jak praca w 
przemyśle, wymaga pewnego zaso 
bu wiadomości zaWOdowych. 

Walka o nowe l!:adry w handlu 
uspołecznionym Radomska. musi 
być pQdjęta i w krótkim czasie \\"v 
grana, S.K. " 

'nterpe'ocle •• oISZQCh CZflte'a'lcóUJ 

Co na to kierownictwo cUkrowOl w VłlelunlU? 
W roku ubiegłym zakontrakto­

wałem na przydJzielonym mi jako 
nauczycielowi kawałku ziemi w 
gromadzie Gawłów, powiat Radom 
sko, buraki cukrowe. Kontraktację 
w tym terenie prowadziła cukrow­
nia w Wieluniu. Jesienią, zgodnie 
z warunkami kontraktacji, odsta­
wiłem zebrane buraki cukrowe. We 
dług umowy za odstawioną ilość 

buraków należało mi się 4.296 zł. 

W międzyczasie ~ostałem prze­
słany do miejSCOwości Twardoci­
Ile w woj. wrocławskim, gdzie pra 
cuję jako nauczyciel w tutejszej 
szkole podstawowej. WyjeżdżajcIc 

zawiadomiłem luierownictwo cu.­
krowni w Wieluniu, aby należnośc5 
przesłało mi na mój nowy adres. 
Jednak do dnia dzisiejszego, mimo, 
że od tej pory upłynęło przeszlo 
pół roku, należnOŚCi nie otrzyma­
łem. Administracja cukrowni w 
Wielulliu zawiadomiła mnie woJ-

powiedzi na mój list W tt}i spra­
wie, że należność moją pobrał kt0ś 
z gromady Gawłów pow. radom­
szczańskiego. Sprawdziłem to i 
wiem, że w Gawłowie należności 
tej nikt nie otrzymał. Zresztą, ja­
kim prawem bez mego upawaźnie­
nia mOŻ11a było komuś obcemu Vv-y 
płacić należ11e mi pieniądze. ' 

Na moje powtórne zapytania w 
tej sprawie, kierownićtwo cukrow­

ni w Wleluniu w ogóle nie racrzyło 
dać konkretnej odpowied/ti. Na tej 
drodze apeluję więc do czynników 
nadrzędnych, aby zainteresowały 
się tą sprawą, tym bardziej, że 
jeszcze w latach poprzednich cu­
krownia w Wieluniu nie wywiązy­
wała się należycie ze swych ' zobo­
wiązali w stosunku do kontraktu­
jących. 

It Za.jadacz 
Twardocice 

Dzieciom robotników "Metalurgii li 

dobrze się dzieje na kolonia·ch w Polanic y 
Vi' końcu ub. miesiąca kilka~ 

dziesiąt dzieci robotników "Me 
talurgii" wyjechało na kolonie 
letnie do Polanicy. Prz9dwczo­
raj do lokalu redakcji w Ra­
domsIm zgłosił się przodownik 
pracy z "Metalurgii" Mateusz 
Marciniak, z listem od swej cór 
ki, która wraz z in;Jymi dzieć­
mi robotników radomszczali­
skich pl'zBbywa na koloniach 
l~tllich urzą.dzonych przez To­
warzystwo Przyjaciół Dzieci w 
Polanicy. A oto wyjątki z ob­
szernego listu Krystyny Mal'ci­
ujak do rodziców: 

"Pogoda jest piękna i często 
przebywamy na plaży. Z poczllt 
ku trochę brak mi było domu i 
tęskniłam, ale ; tutaj jest. mi 
tak dobrze iak wdomll. JBdze-

nie jest bardzo dobre i jest go 
}?od ~ostatkiem. W Polallicy 
Jest plękl1Y park. Często chod~i­
my na wycieczki i zWied?.amy 
okolice. Dzielę pokój wraz 'z 6 
innymi koleżankami, z którego 
jest wyjŚCie na balkon. Piękny 
jest stąd widok. W dali widać 
laSy, teren gÓl'zysty, pełno 
drzew i zieleni. WszystkIe je­
steśmy bardzo zadowolone, bo 
warmiki pObytu są pierwszo­
rzędlle", 

Nic więc dziwnego, że przo· 
downik pracy "Metalurgii" Ma­
teusz Marciniak przyszedł roz~ 
radowallY do naszej redakcji, 
aby podZieliĆ się z nami wiado· 
mością od córki, przebywaj~cej 
na koloniach letnich w Pola11i· 
cy wra." z innymi dziećmi ro­
botników "Metałur2'ii". 



itr. S 

Co pisało proso łódzko w dn. o lipca 1930 r. 
ZABICI l RANNI W 'SOSNOWCU 
Po~· rozpraszania manifestacji 

bez.robotnych w Sosnowcu policja 
oddała do tłumu sześć salw karabi­
nowych. Są ;zabici i ranni. Areszto­
wano wiele osób tla stawianie czyn­
nego oporu policji. 

HITLEROWCY 
nOOUODZĄ DO GŁOSU 

W dniu wC'lorajs.z.ym w Trewirze 
powtórrzyły s;ję r<>e.ruchy, l1:orgaruzo­
wane tpmez ILwolenl\1ików Hitlera. W 
pięciu punktach miasta uzbrOjeni VI 
noże hitlerowcy napadli ~a komuni­
stów, dokonując liccmych zamachów 
na życic ludrzkie i mienie. 

WEZUWIUSZ DZIAf.A 
W ostatnich godrz.inach Wezu­

wiusz wzmógł znaclZnie swoją drz.ia­
łalność. Utwor.z.yło się kilka no­
wych kraterów, przerl które wylewa 
ją się bez prrzerwy strumienie ogni­
stej lawy. 

KASA CHORYCH 
"OSZCZĘDZA" 

Po zlik w idowaniu przerz. Kasę Cho 
rych poradni wenerologicznej - ko 
misam rrządowy Kasy Chorych ŁQ­
puszański naka7..ał ILamknięcie za­
kładu terapii fizykalnej. działu rent 
genologicznego oraz działu lamp 
kwarcowyCh. Gaeety biją na alarm, 
że te OS'lczędności odbiją Się tatal-

. KOMINIARZE n~e na 'Zdrowiu uberz;pieclZonych. 
PRZECIW ANTENOM NĘDZA WSROD CHAŁUPNIKOW 

Zrzeszenie kominiarskie wy~tąpi- "Kurier Łóde.ki" · donosd o wielkiej 
ło do wład'l admin~stracyjnych w nędzy, panującej wśród chalupni­
sprawielwnieetzności likwidacji 'an- ków Łodzi , Zgierza, Konstantynowa 
ten radiowych ~a dachach. Anteny i innych okolicznych miasteczek, 
reekomo utrud;ruiają pracę kominia- Chałupnicy od S'leregu miesięcy nie 
rzom; a na wypadek pożaru mogą u- otr.z.ymują żadnych zamówień. oDo-
t.rudnit 'akcję ratownictlą· chodzi do teJo. ~ wY'Prrzedają oni 

"DOLLARBABY" 'Za bezcen posiadane warsrztaty ręcz 
ZARĘCZYŁ SIĘ ne. Wśród chałt1pników wyżej 

I e rze _por!!! 

Oobr Iski-O 
o §lII'qnl pobqcie UJ 

Przedwczoraj powrócili do kraju nasi pływacy, którzy na zaprosze­
nie F. S. G. T. bawili w ciągu 6dni w Paryżu, tldnosząc tam wiele 
sukcesów. W reprezentacji naszych Związków Zawodowych znalazło 
się 6 łodzian. Proniewiczówna, Sobczakówna, Nikodemski, Boniecki; 
Jera i Dobrowolski. Tego ostatniego zastajemy na drugi dzień po 
przyjeździe u wiceprezesa Ł. O. Z. P. Kucharskieo ' w chwili, gdy 
dzieli się z nim swymi wrażeniami z podróży. 

Pudró:i: podniebnym szlakiem nie towym mężczyzn i 100 mtr. stylem 
WS7ySCy znieśli dobrze. Nie choro- grzbietowym kobiet. 
wali tylko Sobcz",kówna, Boniecki - Większym już zaillteresowaniem 
i sam narrator. cieszył się nasz występ w Boulogne. 

- W Paryżu na lotnisku - mówi I tu przegraliśmy te same konkuren­
Dobrov/oJlski - witali na: I rzeclst.a- cje. 
wicicle naszej ambasady, F.S.G.T. i 
"Gazety Polskiej" wychodzącej w Pa 
ryżu. Zakw'aterowano nas nie w sa­
mym Paryżu, lecz w Boulogne v; wy 
godnym i miłym pensjonacie. 

REKORD FREKWENCJI PADŁ 
TRZECIEGO DNIA. 

- Trzecie zawody odbyły się pod 
Paryżem w Bouson. Tutaj nasz wy­
stęp wywołał największe zaintereso-

PIERWSZY WYSTEP. wanie, gdyż na pł:y\lalni zgromadzi-
Czasu 11D odpoczynek' mieliśmy lo się około czterech i pół tysiąca wi 

niewiele - mówi nasz rozmówca - dzów, a więc jak na zawody pływa c­
gdy ż już trzeciego dnia czeka~y nas kie d.lio. Na zawodach tych wygra­
zm'lody na jednym z robotniczych liśmy już wszystkie konkurencje, nie 
przedmieść Paryża. Pierwszy nas wy \ , yłączając nawet piłki wodnej, w 
stęp nie wywarł jeszcze zbyt wielkie której pokonaliśmy Francuzów 9:1. 
go zainteresowania. Na pływalni ze- Na za'JI7od~ch tych nasza sztafeta ko­
brało się niewiele widzów. Z roze- bieca pobiła również rekord Polski 
gra:.ych konkurencji przegraliśmy w biegu nf' 3x100 mtr. stylem zmien­
tylko dwie: 100 mtr. stylem grrzbie- . nym. 

Dzisiejsl sportowe Jeden z najbogats!lych kandydatów wspomnianych miejscowości było w 
do stanu małleńskiego w Ameryce ostatnic~l dniach szereg wypadków 
- John .Njcolas Brown zaręcrzył się samobÓJstw. Progl'am dzisiejszych impl'ez spor 1) Łódź - Pabianice - Kon3tanty-
z miss Annie Seddon Kinsolving e; KULESY POSZŁY Z DYMEM towycb przedstawia się następująco: nów - Łódź, 2) Łódź - Rzgów -
Ba.Jtimore. Gazety podają że na Wieś Kulesy w powiecie łęczyc- '. '. .' '. Andrespol - Łódź, 3) Łódź-Zgierz 
wieść O tym fakcie Idlka tYSięcy kan kim dotknięta została straszną klęS-1 ,PIłka nozna .. b~ISko K~leJarz~ _ Stryków - Łódź. Wszyscy zawod 
dydatek do małżeństwa rz. "dilliec- ką pożaru. Dz.iesięć z.agród spłonęło pIZy ul. Na'y}~t 7i)-7~, ~o~,z:n~ 18: nicy obowiązani są przejechać wszy­
kiem dolarowym" próbowało popell dos,zcrzętnie. 300 sztuk bydła SpłOllę- zawody. o weJ.sCle do dll!gleJ lIgI pan stkie trzy tra,gy, otrzymując kolejno 
nić samobójstwo. ło żywcem w ogniu. st'.'\ToweJ p~nllędzy Kolejarzem z Ło· odpowiednie meldunki, dostarczone 

. . '-" dZI a Kolejarzem z Olsztyna. na mecie stadionu ŁKS Włó1."1liarz . 

TEATRY 
Zawody motocyklowe: na stadionie O godzinie 16 na boisku Legii od-

ŁKS Włókniarz godzina 6 - 9 me- będą ię wyścigi na torze źuilowym 
ta raidu plakietowego, w którynl u- pomiędzy zespołami: Gwardia (Rze­
dział biorą zawodnicy z całej Polski. szów). Gwa rdia (Bydgoszcz) oraz 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY stwa Budowlanego, 2) Zespół tanecz- Ponadto odbędzie się na trzech od ŁKS Włókniarz. Zawodnicy Bydgosz 
(ul. Daszyńskiego 34. tel. 181-34) ny Państwowego Budowmc~Ya Prze rębnych trasach raid terenowy. Wy· czy startować będą na "Rudgach", a 
Godz. 19,15 "Makar Dubrawa" - mysłowego Nr 2, 3) ZespoI recyta znaczone zostały nastepujace trasy: zawodnicy miejscowi na "NSU". 

. PAŃSTWOWY torski Centralnej Świetlicy Budowla I . . ' Skład Włókniarza przedstawia się na 
'l'EATR IM. STEFANA JARACZA lnych, 4) Koncert skrzypco~y Igna- Dz.· s' zebran."e stępująco: Mirosław, Wiatrowski, 

(ul. Jaracza 27) cego <;llcza;ka. (Sch~bert, BIzet, Sa- Wielee i Janow·ski. 

da nam 
Paryżu 

OSTATNI START. 
Odatnie zawody miały miejsce 

ponownie w Boulogne, ale na base­
nie krytym. I te zawody zakończyły 
_ię c ~łl{{)witym naszym sukcesem -
mówi Dobrowolski - chociaż tempe­
ratura wody była dla nas stanowczo 
za wysoka. 

Nr 181 

Uwaga kandydaCi 
na studia w AWF 

W dniach od li - 14 lipca br. ~ 

Wojewódzki Komitet Kultury Fi" 
zycznej organizuje kurs dla kandy 
datów na studia WF w Akademii 
Wychowania Fizycznego. Celem 
kursu jest przygotowanie kandyda 
tów do praktycznego egzaminu. 

W sprawie w-W. kursu należy 

zgłOSiĆ się do WKKF (ul. Curie 
Skłodowskiej 28) W dniu 11. VII. - Jakie wrażenie sprawił na Was 

Paryż? - pytamy młodego naszego· godz. 10 wraz z' kostiumem, czep­
rozmówcę, ldóry po raz pierwszy w kiem kąpielowym i pantoflami gim­
swej karierze sportowej bawił za gra nastycznymi. 
nicą· 

GDZIE SIE PODZIAŁ HUMOR 
I BEZTROSKA PARyZA? 

- Mieliśmy tak wypełniony dzień 
zawod~.:~1.i i oficjalnymi przyjęciami, 
że nie wiele mieliśmy czasu na zwie 
dzenie miasta - mówi Dobrowolski. 
Najbardzie.i oszołomił nas szalony 
ruch na ulicach zarówno pieszy, jak 
i kołowy, nie mogliśmy natomiast 
dostrzec tej wesoło~ci i beztroski na 
twarzach przechodniów, która podO­
bno zwykle cechowała Francuzów. -
Dziś paryżanie chodzą zatroskani i 
dziwnie smutni, patrząc z zawiścią 
na szastających na lewo i prawo do­
larami hałaśliwych i gruboskórnych 
"Jankesów", włóczących się tu cały­
mi gromadami. 

- Z zabytków - mówi nasz roz­
mówca - "zwiedziliśmy tylko Lou­
vre i grób Napoleona. Oprowadzał 
nas świetny historyk - Polak mie­
szkający stale w Paryżu. 

SPORT ROBOTNICZY we FRANCJI 
WEGETUJE. 

- Sport robotniczy w Paryżu -
kończy nasz rozmówca - znajduje 
się w bardzo ciężkich warunkacb. -
Jak tylko któryś z zawodników wy­
bije się, to zaraz kupują go kluby 
mies7.cw;,skh.. lub menażerowie spor 
tu zCfwodowego, to też sport robot­
niczy we Francji nie przedstawia tej 
klasy jak i u nas i w innych krajach 
demokracji ludowej. 

CUloa 11 
Or~aD r;6dzldego Komitetu l Wo3e- i 
w6dzldego Komitetu PolSkIeJ ZJe-

dnoczoneJ Partll BobetDtczeJ ' 
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nych 2111-12 
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W niedzielę, dnia 9 li'Pca o godz. członków ZKS Widzew Piłka ręczna: stadion ŁKS Włó - 1\ DRIA dla młodzieży (Stalina 1) l poraillek g!>dz. 11 
15 balety: "Coppelia" L. Delibes'a. i PAŃS'l'WOWY niarz godzina 11 zawody o mistrz o- "Wołga, Wołga" godz. 14, 16, 18, RlflKORD (Rzgowska 2) "Miłość na 
.,Zielony kogut" O. Nedbal'a. TEATR POWSZECHNY Zarrz.ąd WZKS WI'DZEW ILawiada stwo Polski w szczypiorniaku mę.;· 20 - poranek godz. 12 lekarstwo" godz. 16, 18, 20 

Niedziela, dnia 9 lipca, godzina 19, (ul. Obrońc6w Stalingradu 21, mia, że w n:ie&z.ielę dnia 9 lipca Irb. kim ŁKS Włólmiarz - Budowlani BAŁTY K (Narutowicza 20) STYLOW.Y (.Kil.~~skiego 123) 
opera "Uprowadzenie z seraju" tel. 150-86), o gQdrl. 9-9.3Q w hali sportowej na (Opole). Młodzi marynarze" godz. 1'1 1>1} 21 "ZagubIOne dm godz. 15, 17.30, 20 
Ą. Mozarta. Obsada: N. Stokowacka, Dyrekcja Państwowego Teatru Po. W:i.dtlewie odbędzie się ogólne rlebra * • * " _ poranek godz. '11 " śWIT (Bałucki Rynek 2) "Dziś o 
O. Szamborowska, B. Paprocki, A. wszechnego w Łodzi zawiadamia PT. nie w~ystkdoh członków klubu. O mistJ.'zostwo pierwszej ligi pił- BAJKA (F'ranciszkańska 81) , ~ół do je~enastej" godz. 16, 18, 20 
Majak, S. Babis, H. Rucki, J. Łukow publiczność, że w okresie od dn!a l karskiej grają dziś w stolicy: P~lo- "Kłopoty referenta Trziszki" 'IĘqZA (~I?~rkowska 108) "Kłopo-
ski, .. E. Federowicz. Kapelmistrz lip('.a do 31 lipca br., ze względu na Obecność wszystkich c.z.łonków 0- nia - ŁKS Włókniarz, w Poznanm: dz 15 1730 20 thwe alibI , godz. 15,30, 18, 20,30 
Z.Szczepański. Reż. B. Folański. urlc py i remonty, Państ"t7owy Teatr bowiązkowa. Kolejal'z - Ogniwo Cracovia. go ' . ' . " . .. TATRY (w ogrodzie) _ "Decyzja 

TEATR LETNI "OSA." Powszechny w Łodzib, Pdr~y ul. Obroń- .................................................................................................. ' GDYNIA kt(Dalszy:n~kkJegC? 2)11 ,!P.o- pro!. Milasa". godz. 16.30, 1830, 
c6w StalingrIIdu 21, ę Zle meczyDJ'.lY· gl'/UI!- II ua nosc) -raJowyc l Zll- 20.30 - pOl'Jme-k godz. 11 

(Piotrkowska 94, tel. 272-70) Od dnia 3 sierpnia br. wznowienie CO' Us!yszvml'l1 p.zez radio gramcznych Nr 27·50 godz. 11, 12, WISŁA (Daszyńskiego 1) Mali ma 
1 przedstawienie o godzinie 19.30 komedii A. Fredry pt. "Wielki czło- ... ..,.. . 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21. ry;nal.'ze" godz. 16.30, 18:30, 20.30 

"śluby murarskie" czyli wodewil wiek do małych interesów". Program na .niedzielę 9 lipca ·1950 r. Muzyka dwufortepianowa; 15.15 HEL dla młorlz;eży (Legionó" 2) - poranek godz. 10.30 
warszawski Gozdawy i Stępnia w re Audycja dla świetlic dziecięcych; "Wesoły sublokator" godz. 14, 16" WŁóKNIARZ tPróchn ika 16) 
:,;yserii K. Pawłowsldego. . TEATR K0,.LM~~J.!1ZYCZNEJ 6.50 Poczfttek audycji; 7.00 Audy- 16.00 Dziennik popołudniowy. 16.20 18, 20 _ poranek godz. 12 "Wyspa szczęścia" , 
PAŃSTWOWY TEATR żYDpWSKI cja dla wsi; 7.15 "Pogodna m07;aika pieśni masowe i rewolucyjne; 17.\)0 MUZA (Pabianieka 173) "Nieodrod. godz. 16.30, 18,30, 20.30 - poranek 
w sali przy ul. Jaracza. 2, tel. 21'1-49 GUdWA1Ji~ T~:k~z:na:; t~?o~~ 9 muzyczna"; S.OO Dziennik poranny; Koncert Orkiestry Rozgłośni Wroc- na córka" godz. 15.30, 18, 20 godz. 11 

:) lipca "Rodzina Blank" wedłu~ " k" 8.25 ,,:\ielodie operetkowe"; 9.00 Kon ławskiej; 18.00 "Dzieje ' jednego ży· poranek godz. 11 WOLNOść (Napiór1wwskiego 16) 
Szolem Ale,ichema w dramatyzacJl lipca włącznie - zmz -l waZl1e. cert organowy w wykonaniu J. Paw cia" _ słuchowisko; 19.00 Audycja f'ULUN I A (Pioh'kowska 67) "Okoliczności łagodzące" - g odz. 
i reżyserii Jakuba Rotbauma. Począ· 'fEATR "ARLEKIN" laka; 9.45 "Kołchoz Czerwony Paź· z cyklu "Stanisław Moniuszko" - "Podróże Gulivera" godz. 1:5, 17, 16, 18. 20 - poranek god:?:. 11 

k d .. 1930 (ul. Piotrkowska 125) dziernik"; 11.57 Sygnał czasu i hej- V-ty śpiewnik domowy; 19.30 ,;Z ży 19, 21 - poranek godz. 12 ZACHĘ'l'A (Zgierska 26) "Sa ława~ 
te' o go zmIC ., Niecrz;ynny naj; 12.04 Przegląd czasopism; 12.1!5 cia Bułgarii"; 20.00 Dzi~nnik ,",:,Ieczor PRZEDWIOśN IE', (Żeromskiego 76) - wódz Baszkirów" godz. 16, 18, 

. SALA( }TETATRALttaNA1S0)RZZ TEATR "PINOKIO" Koncert; 13.00 Gawęda przyrodm- ny; 20.40 (Ł) Koncert zyczen, 21.00 "Elwira Madigan" godz. 15, 17.30, I 20 
u. raugu (t~l. Kopernika 16) czaj 13.15 "Niedziela na wsi"; 14.00 ,,:Melodie świata"; 21:45 ,,'~eatr ~t~. 20 - poranek g odz. 11 R0130TNIK (Kiliń" l:iego 178) 

Występy zespołów świetlicowych o Pleban 7 Chodla"', 14.20 Koncert·, I rek"; 23.00 Ostatme vnadomoscl; ROMA (Rzgowska 84) - "Legityma "Poszukiwacze złota" godz. 16, 18, 
d 19 15 d 9 b Od dnia 1 do 31 lipca teatr zam· " u , S go z. , w n. m. .. . 14.45 "życiorysy g61'ników"; 15.00 23.15 "Na dobranoc". cja pal'tyjna' godz. 16, 1 , 20 - 20. 
1) . Chór Miejskiego Przedslęblor- .knięty· . .. . . . , . . . , .. . . . ., ... .. . .. . , . . . .. , .. ". 
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. Podżegacze wojenni k ' . 

Pokój ZWycięży! 

pod pręgierzem I 

Waszy·n.,gtoRs~i komedia·ni 
Oficjalne koła Waszyn~lU dm;:dy dD Wll,iosku, że należy zaprzestać 

U:Ży,wama. term4inu "zimna wo.;na", j liko niefortulmego wyraienia dema-
skującego 3gnsywną, treść pQłityki a meryka-ńskie,j. ~Z ga'Zet) 

r arodw koloni ne 
przepędza1q imperiQ}.isrow 
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